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St: M a r k i e w i c z
we Lwowie, w Rynku 1. 42.

polec, naturalne, czysto zbuielkowauo

J I M &

ckie,

górno-u ęg crskie
Kii-l i.iaki, maczUoze 
tótca jslie , atyryj.iti 
■iedifiogrcdzki-, aust.rj 

reńskie , bordc; ux , fzaiaj t>ń kie, 
óżtiO d cerowe.

trój \k p
Miód staropolsłn

80 ct.. f la -* a  dwoj>ik p 
1 i zł. 1 20 f  aszkn.

P o r t e r  a n g i e l s k i
po (8  dnia i po 83 ct. mi&ła flimk*?

ROSOLISY łańcuckie, gdru^kie, 
KONIAK francuski, STARKĘ i róż

norodne LIK WORY.
Ss- IC

*
fU .  PADEWSKI

LWÓW, RYNEK 1. 30
ffl polec.i

! H « r l » r  t ę
j" w najlap.-zyni p tanku i
W faut 3 zł.
I  Najlepsze wysiewki |
$  funt zl. 1 70

l f « jB M B M a « 8 S 3 S S a 8 fe

Hiva t t a  jrceiFslowa
a a  3 0  e t .

"Właśnie wyszedł nakładem tom VI. 
B i b l i o t e k i  p r a w n i c z e j  zawieia 
j  o p  2850 1 - 4

nową ustawę przemysłową,
z dnia 5. Uroa 188 , oraz "ODATEK 
o inspekto; tach przemy łowych.

Nadsyłający do wydawcy za orzeka 
zont pocztowym 3 5  c t  , otrzyma p.wyż' 
gze dziełko f r a r k o .  — C E C H O M  i
odsprzedającym, zapisującym więcej egzem
plarzy odstępuje stosowny abat.

J .  H  H l i n n  s l b ia n  
Księgarnia wydawnicza w K r a k o  i e .

|  Przybory Ba Boże drzewko §
S z o p k i  d o  s k l e j a n i a  w  a r k u s z a c h  po l n 
S z o p k i  w  m a p a c h  d o  ( s k l e j a n i a  po złr. i, 
wyi _ O z d o b y  n a  d i z e w k a  imitujące owoce. K u l  
O r d e r y .  £ < i c h t a r z y k i  do świec. Ś w i e c e  róże 

P o z l ó i k a .  P a p i e r y  k o l o r o w e  itp 
^  w największym wyborze poleca ©

I s e y r & r t h  dc D f d y ń s k i

Z  Z F L A /C E M
Zalecane m łodym  osobom  dl osiąg

nięcia w r  i s t u  i r o z " 0  'i c i a ł a ,  
nadaje krwi siłę i k u ł e f t k i  c z e r w o n  , 
które stanow ią je j D ię k n o ść ; wzm acnia 
i o ł ą d e k ,  .budzą a p e t y t  eczy o s ł a 
b i e n i e  o g ó l n e ,  b i e d a c z k ę ,  Ij  . l t a -  
t y z n  s k r a c a  c z a s  p o w r t i u  do 
z "owia, etc,

P \ ry ż , 22. u l ic a  D bouot 
Unikać naśtadc- n-ctwi podrabiań które 

„ą wyrabiane we Lwowie.Wymaga,' należy b-n iecznie podpis 
obucznie zam ieszczony

W e  L w o w ie  w aptekach 
PP. Sklepił iuegc|i Nahlika i Ruckern.

! i\a świętu!
4Vs kilo mi oda złr.
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matu niebieskiego „
„ rzarego n

śliw suszonych n
powideł najcelniej. »

,  celnych a
orzechów włoskich n 

s » .  ai ° - »migdałów słodk. cel" „ 
rod/ynków bez pestek « 
maronów (kan.tanów) , 
jabłek renetek _ *

v maszanckich n 
gr iz k celnych n
smalcu w paczce ,

B w blas ince , 
słoniny i; aj celt rjaze' „ 
marmolady mor )wej T 
świcie mili wych 8 pao. „

. » P » a
fig snłtadskich eeln. „ 
kawy celńej od 5.70 ,
herbaty „ „ 2S0

poleca Handel 3140 2— 6

GUROWICZ
w BsdapAfizcie.

T .  O l i o r n i e l Ł i
we Lwowie Bynek l, 38.

napzp nsrcelaw i M
poleca

“ *rw isy sto łow e, herbaciane,
u m yw aln ie  ze stolikami itd. 

w wielkim wyborze, 
c e n y  n a j n i i s i e

posyła pocztą lub koleją ręcząc za 
staranne opakowanie; aa żądanie po- 

S',‘78 pyłam wzory. 2 -6

I N a  *
we L W O W IE  przy placu Marjackim.

% d a n i e  s o r t u j e m y  n a  k a ż d a ,  k w o t ę

HOTEL ANGIELS1 I.
R E S T A U R A C J Ę

prowadź osią przedtem  L. H. M ałeckiego
nrządzit m w t n syotóh, by YJB7,elak'm życzeniom Stan iwnych P. T. Go- 
s;i zndiść uczynić. Zuakomity wybór potraw, iiioukt^p-iący pierwszorzęd 
nyra r-ntnu acjoiu lagraidBy, jakotei n tjroziiczniejszo n»poj« w g...tunk eh 
wytwornyon, aprowadzaae wpr«»st od firm pierws70rrędt>ych, zdoaeda aóbie 

y.upeiue i stałe zadowol lie Szan wnych Gości moich.
ULI l TJ k  spow adz m cd firm: A. Lalaud .  Coi p Lordeaux Mj Klce- 

j  mann & Comp B 'deaux, Wilhelmi Wiesbaden, J. Romer 
& Sohn Wiedeń, M. Hwsaick & Comp. Raima.
I .  | IT I  1? O  V  na sL. idzie: Ams riam^kie, Belgijskie, Gd ń-
U  i  u  i  Eł u  J. Poznański i, Opawskie i krajowa. Koniak.
P j w  »  w utelkicfc: Pułteińskie Kuimbacbskie fBock i salu.owe białe) 

"  Królewtkie z Montcinuin; L on djń iiia  Pate Alo.
P i w o  O l o m n u i e c k f  e n a  s z k l a n k i .

4 u71Ar>o • Wedlinjr, pomorska, szynla w ctfah k a  
c i  U; Ty / j  t • sbl^mi kozie, Balami n-orooe.-.kie; passtety
■’itrasbnrg<kirt i z dziczyzny trą wej, ai szp ki w słoikach, Sty India, 
truflo francuzsie. Łosoś wędzony, Śledzia marynowano, anehowis, rawior 
aslr. bański, sai dyuai francuskie i włoskie. S ry uajrozmai!ste, BiEqu ty 
i Alberciki orjg i .alne argielskir

Zaw a nm a ac o A Sząuowną P. T. Publiczność, proszę nsjoprzej 
miej o zaszczycenie mnie łaskawymi Jej względami.

Z  Wysokiem poważaniem

Mikołaj Glińsk’ ,
restaurator.

GoSiiieiofflizi8Ci!i
Ka^er zajmująca^ 

pożyteczne i trwała za-1 
bawka,odznaczona zło-1 
temi i srebrnemi me 
dal »mi na wystawach] 
w Amsterdamie, Berli
nie, Dreźnie i t. d.
Prawdziwe patn 

k a m y k i
w trzech kolorach . 

w wykwintnem, pndeikn, 
do stawiania rozmaitych,, bardzo pięknycb I 
figur, akoto: „domków, zamków, wież I 
mostów, pomników i t. d podług doda-1 
nych wzorków. Nowa zabawka tą ma tę I 
niezrównaną zaletę, iż Int. c —e nie u-| 
przykrzy się dziecku, dostarcza wciąż ma 
terjału jego fautazj. i pomWom, a przy 
sem ozwija umysł. Okoliczność tę pod-1 

|niosło i i jlskie dziennikarstwo , między I 
innemi nCzas“ (nr. 218, 18& i) i „Gazet ; I 
jKrakowslta-' (n 217, '881,1, poświęcając! 
„patentowanym k a m y k o  itr -"służoaą I 
wzmiankę 'Wyposażenie ^skrzynki budo 
wlanej“ jest p o l s k i e ,  co ją dia mło 
dzieży pelsniej czyni tern m sza i poży-!| 
Iteczniejszą, 3108 3—H I

Do sta można we i;W  WIE w han-jl 
dla pana H « n r / k t t  M tt l l ie r a , a także] 
we wszystkich lepszych hsndlac1- zahawekij 
w całej Austrji, lub wreszcie u fabryk aa 
tów F .  B i c h t e  i  8 p ł .  w e
W i e d a i n .  Ceny umiarkowane.
Wo A; r o w i e  w magazynie zabawek 

R A l t W  A  L A F G

Najlepszy i najtańszy śre ek 
do ochronienia się od p r z e c i ą g a

Elastyczne wałeczki
do z a o p a t r y w a n i a  okieaidrzwi, 
białe i brązów- w różnych jakościąch.

sit do okien. —  Gips. 
Uniwersalne smarowidło

n i e p r z e m a k a l n e  do bacików.
| C zern id ło  do skór. Lakier do skór. 

Smarowidło podeszwochronne.
Konopne i k o rk o w e  podeszw y  

do b a t ó w .
H o g J ż k J  do hatów z Mfcza.

„ słomiane,
„ z onopi manilla,
„ z konopi nowozelandzk.
„ szczotkowe.

S z c z o t k i  do przedpokojów.
G u ; t y  b e z p i e  z e ń s t w z  przy 

czyszczeniu okien.
ME A  S  A  do zapuszczania podłóg 

własnego ,.ryrobn.
W o s k i 'w y r  l a k i e r  do zapuszcza
nia parkietów i twardych posadzę*

L a k  d o  i  ł e c c ę t o w a w i a .  
8 'p u g a l  szary i kolorowy. 

A t r a m e n t  do pisania,
„ do z-tczeaia bielizny,
„ do hektog rafii.

A t r a m e n t  aatolitograficzny. 
M T D Ł 1 T O iL E T O W E  

F .x t r a i t s  d ’ o d e n r .
F a n  d e C o l c g n e .  K a d z i d ł o .  
O l r j b *  do włosów i p o m a d y  

Ś r o ś \ i  e s l n f e k t y j e e  
P o m a d a  do ozyszozenia net . 

R r y l a n t y n  ' ,  najlepszy rodek 
do (zytzesenia wszelkich meta ., 
s.kła i porcelany 

O z d  b y  i  a  d r z e w k a  ze szkła 
i blachy.

B l a s z a n e  l f c h t a r z y k f .  
W io s k o  ir e  ś w i e c z k i  nadrzei-ko 
F a r b y  o l e j n e  . tubach.
F a r b y  a k w « L  e l o w e  /rilgotne 

w tubach, guzikach i laseczkach. 
F a  b y  do malowania porcelany.

Wszelkie środki i przyrządy |
do mal-wania i do ryaowapia.

Ś r d l ,  l o t k i  1 k o t l e .

'Wie w szystk ich  ks ęsat niach 
jes t do nahycia i poleca s i ę :

jO g r  o d  n  t c  t r r o  p o k o j o w e ,
i czyli Przewodnik l a  cb o lejących 

kwiaty w nuesżkauin 1 złr , v  ozdo
bnej opr . wif, zł. 1.50. 

i* a t » y a n & e , czyli zabswy w k. tr, tak 
dia pojedynczych osób , k i >i!a to 
warzystwa, z rycbiŁ-ci zł. 1.4Ó. w o- 
zdobn-j oprawie zł 2,

V  c o  i a w l C  tiię  b ę d z i e m y .
Z 'ió r  gier, 7,ab'n i rozrywos szcze
gólnie dla młodzież? 60 et.

Z w y c z a j e  t o w a r a y m  J e  vr wa-
tni-jszych ok .'-iczuościach życia przy
jęte 1. serja 4. wydanie i), 1, opra
wne 1 ?ł 80 ct.

— Tuż. 2. serja 1 zł., oor»\.. 1 zł. 8 0 st. 
F ie c z e n i ia  c i a s t .  Zoiór p-Z' pi ów 

d i  robienia tortów piaekótt i z!l 
kiego roizaju ci«ct SC ct 

9 ^ ,  Zamówieni wprost u mi t ja’io  n 
rj d twcy za prz ikazem pićztowym prze

syłam frsnco.
J n l iu s z  W ild .  w Krakowie.

p o l e c a

O O O ł f

iie rs ie ii
m e c h a n i k

ADOLF S IL B E B S T F IN
PflZEDTtlu J, NCIlilóft

OSTATNI WYNĄla^EH

najdelikatniejsze

IjilD 1X 0  B A  
E D . P I N A C D

J7, Boulitard »■ Stra-toubo, i7
P A B I S

Mydło Ixora nietylka się zaleca j 
wykwintnym i trwałym yapachem, 
ale nadto posiada szczęąłiwą wła
sność spędzania zmarszdizek.

Łagodzi i bieli powłokę dała i 
nadaje iój połysk młodzieńczy. B 
przesady utr-ymujemy. że mydłr 
nie posiada i ćwnego some.

:
poleca swój dibrze ztortonaaj skład trzciny do wyplatania krze
seł, trzciny okrągłej, lakierowanej i do ataniiów, esp»rt', liści palmowych 
"rzoiny pieprzowej, bum “ isó ■, jamuów tokinów itp.. drzewa bukszpanowi jo , 
łrzeru mahoniow -go, fiołkowego, różanego i drzewa świętego flign. _anotum) 
ca kii e rtó kręyli, fum- w pł/taeb, kruszyn O; twych, rogu jeleniego, 
trzonk.w jeleLlih, koń a y i kości «i> niowej i odpadków, orzaobów kokosowy on 
I kamiennych, łupek perła .ej m.oioy, irit i muszel złotych, burgos.

T i  M l i i M A l i i  i f i i i i  • • • • •  M M i
najsławniei _ j  oh 1-karzy 
Europie o r u y n t t j e  i p

w
po

o p t y k  i
przedtem J. N e u h o f e r  

w e  L w ow ie ,
ul Karola Ludmka i róg Sykstusluj

poleca swój najobficiej zaopatrzony

m3gazyn t owar ów optycznych
po oenach najmierniojszych a mianowicie :

O k u l a r y ,  cwikiery, lornetki ręczne, l o r n e t y  t e a t r a l n e ,  binokle 
polowe, dalekowidze, aneroidy, barometry rłęciowe. T e r m o m e t r y :  
lekarskie, d i celów chemicznych, dla gorzelń, browar'w, pokojowe, do 
oranżerji, do okna W a g i : do wódki, octu, cukru, rina, ługu, nafty i 
mleka. A l k o h o l o m  *:t y  (t alleay sacharometry z termomet-ami, kar- 
toflomierze dr. Krockera, vodosktzy i manometry do kotłów parowych 

l u p y , ,  szkła powiększając© i mikroskopy 
N a j w i ę k s z y  w y b ó r  su  t r u m e n t ó w  dla p. inżynierów, bndow- 

nitzyih, ' śuiczych i geomitrów.
W i e i l i i  w y b ó r  a p a r a c ó w  : n d u k « - y j n y c h  ze sta’ ym i przar- 
wanym prądem, różne baterje.— F l e k i  r y c —.n e  d z w o n k i  urządzam 

tak w miejscu, jakoteż na pr wincji.
B  n z e r k i e  n a p r a w y  o p t y c z n e  i mechaniczne u-ikaleczniam jak 
na,, aph; i n a j t a n i e j  Ze mówienia z prowincji wysyłam za zaliczką. 

Wszystko osobiście kupioae, lub sprowadzone odmień am do 14 dni

ś wij Teza
. dr. f  >PPA 
ś r o d k i C ^ z ę b A w

j,e to najlepsze z istniejąejycą na nstnr 
i ięHy

Liczoe śt, atŁ1'"- Jit Laletwa pierW3. zna- o n o  tołuj î.
koiuitofici med. u ta  wach.
P rzez  30 iat w ypróbow ana

Aiiryw a wefla Se ust

Wielkii

t . BEDNARSKI,
n l i e a  G a r a e s r s k a ,  l ł ę z b a  4 ,

we Lwowie.
Pierwszy koncesjonowany Zakład do 

zaprawiania i zapuszczam* podłóg m a m  
w o n k o w ę ,  k a u i - t n k o w ą  b e z w o  
d n o ,  przygotowaną z olejk em drzew 
iglicowych , która po zaprawieniu nader 
szybko wyt/eha a przytem jest trwałą, 
dającą piękny połysk, iieprzewyiszon_. w 
porównania z v ize laiemi farbam', lakie
rami i pokostami. Zapus/.czanit noskiem 
kauczukowym od xwad. metr. po 12 ct. 

Przyjmnje zamówienia do zapuszcza
       l _  nia, stałego odfroterowania pouróg w

miejscu i n , prowincji.
~1 Płyn kauczukowy fant 7Q c t , farh» 49 ot. 

l! 4010 2 -  ?

Skład fabryczny farb, lakier #, pokostów, chemikalij, 
kiszek gumowych i artykułów browarniczych, oraz 

H a n d e l m a te r ia łó w

H0BNERA&HANKE
we LWOWIE, Rynek.

:
G.

Handel surowych produktów I
Dieroff, we Wiedniu, vn. Sehottenfeldgasse 46

2454 
-  10

*

L. 49993

O G Ł O S Z E M I E
W

^ g i t t m
s ?

p o i e e ®* nn m * * T ,  ^

r * e

A .  H .  Z I P P E B ,
jubiler i złotnik, t»_:sator o. k. uprz. galic. akoyj. baukr hipotecznego,

w e  M j w o w i e ,  M ł y n e k ,  l i c z b a  3 1 ł ,
poleca swą praoownię chlubnie znnaną od lat dwudziestu; jako też swój

bogato uposażony

Skład drogicn kam eni,
wyrobów ze złota, srebra,

s-ibra łiliSAiego, z łcy oh  i srebrnych zegarków kieszonkowych, najpysz- 
niejsZYcł remontoarów, idzików w “ tielkim wyborze, zegarów biu) owych, 
kuohenryoh, pen duło wych wiedeń ik ch, paryskich z bronzu i blachy i t. p. 

z nąjznakom. zych fabryk krajowych i zagranicznych.
Zntazen zwracam uwagę P. T. Publiczności na mój n o «o  urządzony 

zakład galwanoplastyczny, ręeząc za trwałość posrebrzania na lat 10.
Naprawki i zlecenia z prowincji unkuteczrrim jak najrychlej i po 

najtańszych cenach 
Posyłki n_ prowincję odwrotną jocztą zwracane odbieram nupowrót 

lecz tylko fr i.owaue. '  30 8 1— ?

d r .  *f. G . P o p p s
c. k. nauwort/go dentysty 

y- i  W i e d  i i  I ,
Bognergasso 2. 

Radykalny środek leczą 
cy każdy hol zębów, jako 
też każdą chorobę ustne;; 
i dzia >ł. Doś yia iczooy 
środek o plufca na w c ro 
niczaycli c.icrpieuach szyi 

flaszka po zł. 1.40, średnia 
po zł !, a mata po ct, 50.

ro ś lin n . prosx.«lc zęby czya 
po kr -kiom użyciu zebr mionią- 
co biała, baz -szkolzenia. Cena 
pudo.ka 03 s t  

anat-rynowa pasta w szklanny.4 
słoikach po zł. -22, aośSj iaaęzoity 
środtk dc czyszcz n:» zębóv;. 

aromatTozna pasta u<> ębów , 
najwyboiuiejgzy śro- k do p^elę- 
gno-.inia i lirzytnoitia ustnej i i 
zębów,, sztnka 35 ot. 

pion.oa do zęlićw, praktyczny i 
niezawodny śr^cek dc z J plonu bo
wauia przez siebie lam -go próżnych 
zębów. Cena izkatu.fe. złr. 2.'0. 

Poppa medyesne m ydło  z io łow e  
tiojlepBiy środik toaletowy pra ■ 
ciw liszajom ostudom, piegom, de 
utrzymania czystej i jasnej cery. 
na pryszcze, z jady, niec.^Jtosi 

. skóry. O na 30 ct. 1484 1—23 
Uprasza się P, T. Pnbli zuość, a 

żdbj /fyraźnio żądtła przy kupnie pre- 
^  p»ratół c. k. nadwornego dentysty 
^  Poppa, i tylko te przyjmowali, którt 
w opatrzone są moją marką ochronną. —
S  Składy ą .następni w :
S WE I a .g W IR  : »pt ia  Milłinga 
"5 apt. pp. Mikolaeclta. J. B i-era, Zygiu 
'S Ru.kera, J.ikóba Pip.sa . . Kr ,yża 
§■• nowski, H. BI.u icnfcld api >1. Strzy 

)WlF- M Mfiller i A. Sklepin.»: apt 
S bracia i azowscy, Wi Tcpa, K. Ba, . 
g»4 Leon, Fr. Skulski ; Leon. W KRA 
a KO. E: J. TrsnczjHski apt. J. Fe?,z 

W. totainy, E. Sto mar apt., N. łećyk 
»  apt., r Bełzie p. Hrym»k w Białej p. 
_  Ji zef Kr ug i E. Keler, w Bóbrcu A 
P. Mięć i*1 apt., w Bochni F. Reiss i p 

Niedzielski, w Brouaeh p. Grunspan i 
M. r. renzos, w Brzeianaoh p. B. Fa 

C denhe -ht, w Buc-aozu p. U. ewicki 
g  w rs—  o. ,ageu Wysocząński apt 

w Dobroinilu p‘ Grotowski apt., w 
TrohobycE. p. Dobrzyni M ap i K 
Bayrr, Grybowie p. Muszyński, w 

i? Hut ilynie p Gzet-.i i Jar i :>w'e p. 
** jJachowicz apt., * Jarosławiu J Rohm, 

apt. w Jazłowcn f Twardowski apt. .. _ tr.i. = Kryn ic;
kacb 

p. Koster 
ara, S. hi ,ht

^ man, w U rięcimie J. Grzy ..eoki apł ., 
o  t? Przemyślu Fr. Na' Hk, apt, p. Gaj 
^  deczka, Kozłowski i o. achał. 

i P. i
B. Teiunmanu, v  Rawie 

Izeszowie B 
iSj Schaiter i " syn i Kalinowski apt w 

Samborze J. Kriegselsen apt., w L no 
ku T Zirewicz 1 Stryjn p. Drą
gowski ipt. i p D. N senblatt, *
Sąaowoj Wiszni W. Włodzimirski ipt. 
w zczisro .rie w Heinz apt. w Tar no 
polu J. J&mrógiewicz apt. w Tarm ,rif 
E. Bank ant., p. W. T. A. Wiel —órski 
w Wadi -icac.b p. Foltia, w Zaleszczy 
kanh p Ko Aęb.Tj, w Zolkwi p, N .ii 
lik, A" s)łaiu.,"awowje p.‘ Amirewtcz * pt 
w| ZyTfC~^p Blun.enth»l a „ t ,

i ju  n j u a j i u a  uuiuu  u *  r .  i _____________z rU ld f, W m y ć
uenwały W ysokiego Sejmu dla uczniów c. k. Seminaijum nau
czycielskiego we Lwowie założyć eię mającej, rozpisuje się ni- 
niejszein publiczną, licytację za pomocą ofert pisemnych.

Dom ten powinien zawierać więcej aniżeli 20. lokalności 
mieszkalnych, między tenn co najmnie, 3 izby mieszkalne dla 
służby, ob»zcrny lokal na kuchnię z pralnią, spiżarnią i ma 
gazyn bielizny.

Dom powinien być położony w miej_cu suchein i zdrowem, 
w pewne; odległości od śródmieścia a niezbyt w.elkiem oddalę 
niu c. k. Seminarjum nauczycielskiego męskiego. Domy z ogród
kiem tlbo  z większym dziedzińcem będą miały pierwszeństwo 
przed innemi.

Oddanie wynajętego domu do dyspozycji W ydziału kra jo
wego nastąpić musi z dniem 1. 1 pca 1884. W łaściciel zgodzi 
się n» wykonanie kosztem funduszu krajowego ewentualnych 
adaptacji, jakie ze względu na przeznaczenie budynku okażą 
się potrzebne.

Opieczętowane oferty wnosić należy do W ydziału krajowe
go w terminie do dnia 31. grudnia 1883 godziny 12 w południn.

D )  oferty dołączone być winno wadjum wynoszące pięć 
procent')w żądanej ceny rocznego najmu.

W ydział krajowy zastrzega sobie prawo wybrania z pom ę- 
dzy wniesionych ofert tej, którą bez względu na cenę najmu 
za najodpowiedniejszą uzna. Na podstawie oferty spisany zosta
nie następnie formalny kontrakt, który oznaczy bliższe szcze
góły i warunki umowy.
Z rady W ydziału krajowego Królestwa Gal.,.;ji i Lodom erji z 

W ielkiem  Księstwem Krakowskiem.
W c Lw owie dnia 16. listopada 1883. 3104 1 —8

Wk

, ■

WINA węGIBlitoWB 
Cs7 «te w in *  n a ln ra ln c  * wtl» 

■nych w in n ic , t y s y łh *  
w  b a ry łk a ch  na proL^ pa ^ ii* 
try  w ra * * bary łk a  i frauBO

kie po łŁ  4. Oeerrrane lar 
b ia łe  w in s „  A n iŁ ic }  p o  
2 .8 0 . C n e r w o n e  łu b  ! ia ł e  w is ia  
Aeser. ps *Ł W - i> i*o  ‘ ołc- 
w «  s o t ł .  1 .8 0 . B l iw c w ic ^  ( w y *  

•t& łą) p o  r ł .  3 .2 0 .
E D . R IT T lN G E E p  u ł o i c i c c i i  

wiwnit?. v t r i c k i  i *  Ptu- 
r n i o w f  J -

F n  m i
Tylko za  3 zl. w ieczn a  pam iątka

(także po umarłych)

P o r t r e t y  w  n a t u r a ln e j  w ie lk o ó c i .
P o  n a ó e t ła n iu  f u t t j r a f i i  w y a o n o ję  p o r 

t r e t  k r e d k o w y  w  n a tu ra ln e j  w ie lk o » e !  i 
r .a p e łn e w  p o d  b ś r ń s t w le  —  C en a  t y lk o  3 i ł  
Z a d a t e k  1 i ł .  R o g a ta  p n y  o d d a n iu  g y  F  • 
t o g r a f i*  s o s ta fe  ^ ie a s ik o d c o n a .  W l  P O R 
T R E T Y  O L E JN E  (n a  p ł ó t n ie )  p o  u » jta ń s* e |  
^ e n ie  s t o s o w n ie  d o  w i s l k o ś e i  i w y k o o a u ia  
Z a u w i e n i i  u p r a t t a  s ię  s p ie s z n ie  p r z -d  ś w ię 
ta m i o ik n te cr n T Ć . 2 6 1 1 \— 10

IL U T R I E D  B O D  A S C H F B
c r i t e i  p c S « i .  W r . K u n s t -A t r l i e r  fu r  P oi t r a ii  
M a J e re l. w e  W ic d u iu , I I , ;  f^ o s ^ e  P f  i r g . 6.

w uaziowcu p. lwaraowBici a 
®- KołomYi E. Stenzel apt., w Krjrt 

p. M. Nitry bit apt., i ttonastermh 
§  p. uariki, w Nowym Sącisu p. KosNowym Saci, 

f. Ga
man, w Oświęcimie J.

9  Pk ewic? wdowa,

&

w Przeworska p. ii witała d  apt., w Ra 
h B T e i'

| an I TtJ tekarz,
8 1 a, dowcach

C e s .  k r ó l .  u p r z y w ,

galic. akcyjny

Bank hipoteczny
wydaje

we Lwowie ;i przez filie w Krakowie, 
Czerniowcach i Tarnopolu

i
o

płatne w 30 dni po wypowiedzeniu, 

Lwów 27. września 1883

Dyrekcja.
(P r /e lru k  nie będćie piacouy.)

Zatwardzeniu
Bapouiega się i leczt. i-rzet życie

Pigułę fe roślinnych CAUVAINA
Przepisywane' prwi: lekarsy franonskioL 
zagranif tyoh od lat 40 i i t . -

dem powodzeniem, ponieważ składają się 
wyłącznic s roślin, nie sprawiają rznięcia 
ar* kolek i mogą ią ożywać jako środek 
OrzeŻYticjący, oozys iza;ąoy krew lub spra
wiający przeczyszczę u*. Metody użycie w 
polskim języku. W  Paryża p. Behant, n e  
St. Qaentin, 24. Wymagać należy, aby 
.tgnłki Canraina znajd >wały się we flako- 
■kaoh, wwożonych w pudełka kartonowe, 
żebr na każeej pigułce znajdował eię na

pis „CAUVAINŁ 1715 10—t
T Paryża p. Dehi ,nĘ Hanb. rne St. Denis. 

"  stad mcmożne: we L w o w i e steraw an;
P- lA r a j-A a n  r s k l e g o  i ok Bnrgidok, 
pp. K .  H ik o la n e t a a  i KI R n e S m ;  
i J iailika; w K r a k o w i e ,  aptekach: 
p. W. Redyka ; w P o z n a  *  i n  w apt. dr. 
Mackiewicza w Fra* oi w B r o a a e h  
l(. Knllak apt.

Vwr]

:n

Ceny staników xf: i4
f / P n i i i i T P  t - i  II © p0 ^ 8f 10 do |2 „

Przy z a m ó t  >' ‘ c l .  l i s t o w y c h  a p - « s z a  s i ę  
o  o r z  -sfaute m i a r f  -  o e n t y m e t r  tch 
u ę t  ść p i e r f  i  g r z b i e t u  p o d  r a m i o n a m i  
w z i ę t o  2. o b j ę t o ś c i  k i b i c i .  8  o b W o ł e i  
b i o d e -  4 .  d ł u g o ś c i  od m i e j s c a  p n d  tHtnio- 
Aflni' 1; k'H>i i. iJi.itę r> ‘y r.' a’ .



L W Ó W  d. 7. grudnia.

(Walka moskalofilów i  ruskimi narodowcami. — 
Sprawa decentralizacji kolejowej w Kole polskiem 
w Wiedniu. — Sprawa kolei Łupkowskiej'. — Bie
żące wiadomości z zagranicy. —  Francuska „Księ
ga Żółta*. — Russkij Kurjer o Nowem Wrem .— 
Z klubu oentralistów. — Nowe projekta rządowe.)

Rozdział pomiędzy ruskimi narodowcami, 
których organem głównym jest Diło, a moska- 
lofilami, reprezentowanymi w dziennikarstwie 
przez Słowo i Nowyj Protom, staje się coraz do
bitniejszym, i sięga z każdym dniem głębiej w 
istotę galicyjskich stronnictw ruskich. Narodow
cy wysłali prof. Anatola Wachnianina do W ie
dnia jako oficjalnego przedstawiciela swych stówa 
rzyszefi i instytucyj, ażeby tam publicznie zło
żył hołd uczonemu Miklosiczowi za to, iż on, 
jako najznakomitszy znawca języków słowian 
skich, przyznał i umiejętnie uzasadnił samoist- 
ność języka ruskiego, jako uprawnionego do sa
modzielnego, od języków polskiego i moskiew
skiego niezawisłego rozwoju w życiu prakty- 
cznem i w literaturze. Misja prof. Wachniani
na zirytowała do żywego moskalofilów. Chcąc 
ją  przeto sparaliżować, wyznaczyli młodego 
krzykacza Dudykiewicza, ażeby podczas obcho
du jubileuszowego na cześć Miklosicza wywołał 
awanturę w duchu moskalofilskim, i tym sposo
bem zepsuł wrażenie przemówień prof. Wach
nianina. Jak wiadomo — p. Dudykiewiczowi u- 
dało się wywołanie burdy kompletnie. Skutek 
wypadł jednak zupełnie odmienny, niż na na
radzie u pana hofrata Dobrzańskiego ułożono! 
Na bankiecie Miklosiczowskim usunął delikatnie 
z mównicy pana Dudykiewicza jakiś Serb „ol 
brzymiego wzrostu,* a to co on mówił o opiece 
Moskwy nad wszystkiemi plemionami słowiań- 
skiemi, dokończono pełnemi oburzenia i szyder
stwa okrzykami Pereat! Zrobili to zaś nie- 
tylko Polacy i Rusini, ale także Czesi, Serbo
wie, Słowieńcy i Bułgarzy. Tym sposobem za
mierzona demonstracja russofilska, zmieniła się 
niespodziewanie w bardzo wymowną i znaczącą 
demonstrację antimoskiewską.

Zajście to nie pozostało, jak wiadomo, bez 
dalszych konsekwencyj.

Ogłoszony w dziennikach protest ruskiego 
stowarzyszenia akademickiego „Sicz* przeciwko 
wystąpieniu p. Dudykiewicza, a następnie drugi 
okólnik „Siczy" protestujący przeciwko zamie
rzonemu nadużyciu imienia Iwana Turgieniewa 
w tym celu, ażeby pod pozorem obchodu pa
miątkowego na cześć tego znakomitego pisarza, 
urządzić we Wiedniu nową panslawistyczno- 
moskiewską demonstrację, sprawiły to, iż we 
Wiedniu pomiędzy słowiańską młodzieżą mo- 
skalofile zupełnie zostali izolowani.

Lecz wrażenie tych zajść wiedeńskich ży- 
wem odbiło się echem w kraju, i tu dopiero 
rzucone ziarno zaczyna plenić się, padłszy na 
grunt właściwy.

Po uroczystości Miklosicza zaczęło miano
wicie ogłaszać Diło szereg artykułów progra
mowych p. t. G d z i e  m y  i d z i e m y ?  Te ar
tykuły są zwrócone stanowczo przeciwko mo
skiewskim aspiracjom, objawiającym się pomię
dzy Rusinami w Galicji, moskiewskie zaś wy
stąpienie p. Dudykiewicza na komersie Miklo
sicza we Wiedniu nazywają one „obelgą" dla 
narodu i dla języka ruskiego. Gdy zaś wpływ 
i powaga Diła coraz silmej wzrasta ŵ  kraju,
jeni tem otwartem, zasadniczem postawieniem 
kwestji. Odbyła się przeto w tych dniach w ponie
działek w pomieszkaniu p. Iwana Naumowicza 
walna narada wojenna lwowskich moskalofilów, 
dla ułożenia planu kampanii przeciwko naro
dowcom ruskim. Wynikiem tej narady jest pro 
gramowa polemika w szeregu artykułów, rozpo
czętych w wczorajszym numerze Słowa p. t. 
„Atwiet* Diłu („Odpowiedź Diłuu) pióra samego 
patrjarchy galicyjskich moskalofilów, Naumo
wicza.

W  pierwszym z tych artykułów zbija autor 
teorję Miklosicza i przekonanie narodowców 
małoruskich, jakoby mowa ruska zasługiwała 
na miano języka samoistnego, a nie była tylko 
narzeczem lndowem („prostonarodnyj gawor*) 
niezdolnem do wykształcenia literackiego. Zda
niem Nanmowicza, szkoda czasn i pracy na 
kształcenie ruskiego języka — ruszczyzna po
winna być pozostawioną chłopom, a oświeceńsi 
Rusini powinni przyjąć moskiewszczyznę jako 
język literacki „korenno-russkij, nasz pytomyj*. 
Ubolewa on nad daremną pracą dokonaną nie
dawno z wielkim talentem przez p. Franka, 
przekładu „Fausta" Góthego na język ruski — 
i nie może mu tego wybaczyć, iż tak zdolny 
pisarz nie przetłumaczył arcydzieła niemieckie
go poety na moskiewskie.

Obaczymy, co na te wywody odpowie znów 
Diło. Nie omieszkamy śledzić przebiegu tego 
interesującego sporu.

Sprawdziło się doniesienie, iż zaraz na 
pierwszem posiedzeniu Koła polskiego w Wie
dniu będzie energicznie podniesioną sprawa de
centralizacji kolejowej. Wszystkie prawie bez 
wyjątku dzienniki polskie w Galicji zajmowały 
się i zajmują gorliwie tą sprawą, z różnych 
stron kraju od miast i korporacyj wysyłają me- 
morjały i petycje do Koła polskiego, więc ko
niecznością było, aby Koło wystąpiło stanow
czo. In ie  będzie to właściwie wystąpienie prze
ciw rządowi, lecz tylko przeciwko ministerstwu 
handlu, a raczej przeciw sekcji kolejowej tego 
ministerstwa. Z telegramu, donoszącego o prze
biegu rozpraw w Kole, widać, źe Koło zamie
rza postawić kwestję decentralizacji kolejowej 
na ostrzu miecza, i ze nawet przewódzcy Koła 
uznają potrzebę energicznego wystąpienia. W i 
dać, że ruch dziennikarski w kraju za decen
tralizacją kolejową wpłynął na całe Koło. Taki 
ruch w każdej sprawie krajowej powinien się 
objawiać, jeźli pragniemy, aby Koło przeprowa 
dzeniem jej się zajęło. Głosy, aby nie nalegać 
na delegację, gdy chodzi o podobną sprawę, nie 
przysparzać jej trudności, odzywają się bez 
wszelkiego nzasadnienia i bez znajomości rze
czy. Delegacja sama powinna bardzo przychyl
nie przyjmować każdy ruch w sprawie krajo- 
wej, gdyż ma wtedy podstawę do działania. 
Dawniej nawet umawiali się delegaci z dzienni
kami i wywoływali sami opozycję i stawianie 
daleko idących żądań, aby módz przynajmniej 
w części zadośćuczynić tym żądaniom, i chociaż
by w zmodyfikowanym zakresie, wyjednać czy 
wymódz je u rządu.

Energiczne wystąpienie austrjackiego ’ mi
nisterstwa handlu przeciw żądaniu W ęgier, a- 
żeby zarząd kolei Łupkowskiej przeniesiony był 
do Pesztu, a za podziałem tej linii na węgier
ską i galicyjską, jest obecnie pochwalanem na
wet w wiedeńskich dziennikach centralisty 
cznych. Przypominają one Węgrom, że kolej 
Transwersalna, do której ruchu ma być wcielo
ną i część kolei Łupkowskiej (z Zagórza do 
Chyrowa), wybudowana została głównie jako 
kolej strategiczna dla obrony Węgier, i że tak 
bardzo kosztowna budowa kolei Arulańskiej 
głównie służyć będzie eksportowi Węgier. Wie
ner Attg. Ztg. idzie jeszcze dalej i powiada, że 
właściwie do budowy kolei Transwersalnej jako 
strategicznej powinnyby się Węgry przyczynić 
w tym samym stoUunku (7 0 :3 0 ) jak do utrzy
mania siły wojskowej się przyczyniają. Tenże 
dziennik twierdzi, iż Węgrów do owego żądania 
skłania głównie zamiar zrobienia z Rieki (Fiu- 
me) głównego placu dla wywozu z Węgier.

Przedwczoraj rozdano w parlamencie fran- 
cuzkim pierwszą część żółtej księgi, zawierają
cą dókumenta do sprawy tonkińskiej. Podług 
nich sprawa w ten sposób się przedstawia: W  
czerwcu r. 1882. markiz Tseng wręczył Freyci- 
netowi notę, w której było kilka nieprzystoj
nych wyrażeń, dlatego też nie odpowiadano 
na nią przez kilka miesięcy. Rząd chiński twier
dził, że nota fałszywie przetłumaczoną została. 
Depesza posła francuzkiego Bouróe z 5. gru-

(Inniosła. Że Chinjr nią "■ '"h ra  owjrpłi
pretensyj, cnyba przed siłą, a zarozumiałość 
Chińczyków z dniem każdym wzrasta. Bonrfee 
odradzał kroków gwałtownych, doprowadziłyby 
one bowiem do wojny z Chinami. Druga depe
sza Boureego z tej samej daty donosiła, że nie
bezpieczeństwo wojny nie istnieje, i że wojska 
chińskie z Tonkinu zostaną wycofane. W  na
stępnej depeszy pisał on, że Chiny zgadzają się 
na uznanie protektoratu francuzkiego nad Ton- 
kinem z wyjątkiem pasu ziemi, leżącego nad 
granica chińską, w piśmie zaś do Konga twier
dził, że Tonkin musi pozostać prowincją ana- 
micką. Francja nie pragnie aneksji, żąda tyl
ko dobrej administracji i policji zamiast man
darynów.

Księga żółta zawiera dalej kilka pism, któ
re wymieniali między sobą minister marynarki 
Jaureguiberry i ówczesny minister spraw ze
wnętrznych Duclerc. Jaureguiberry żądał prze- 
dewszystkiem wykonania protektoratu nad Hue, 
podczas gdy Duclerc żądał jak najbardziej u- 
miarkowanego postępowania z Chinami.

Odpowiedź Ferry’ego z 22. listopada br. na 
chiński memorjał zapewnia, że Francja pra
gnie utrzymać tradycyjne węzły, ale honor jej 
wymaga trwać przy protektorjacie. Traktat z 
r. 1874 stworzył sytuację odpowiadającą życze
niom obu państw, Chiny zgodziły się na wyco

fanie wojska, ale okazało się, że rząd miejsco
wy nie może zapewnić spokoju w kraju. Kor- 
sarstwo znowu się wzmogło, a Francja, która 
traktatem z r. 1874 zobowiązała się do utrzy
mywania garnizonów, musiała je wzmocnić. Dla 
bezpieczeństwa francuskich żołnierzy, w celu 
pomszczenia śmierci bohaterskiego wodza Ri- 
viere’a, dla zaprowadzenia pacyfikacji kraju, co 
wyda piękne owoce dla handlu wszystkich lu 
dów cywilizowanych, okazała się potrzeba 
obsadzenia kilku nowych punktów. Niedawno za
warty traktat w Hue reguluje stosunki Fran
cji z Anamem, stworzone przez niewykonanie 
zobowiązań z r. 1874, a względem Chin nie jest 
niczem nowem, ponieważ już traktat z 1874 za
pewnił Francji protektorat. Teraz idzie tylko 
o to, aby zapewnić sobie gwarancje, że zobo
wiązania wykonane zostaną. Układy, które to
czą się od kilku miesięcy, wykazały, że Fran
cja życzy sobie szczerze porozumienia i że zgo
dzi się na każdą kombinację, któraby w sposób 
dla obu państw honorowy sprawę załatwiła.

Na to odpowiedział d. 24. listopada Tseng 
notą, w której ubolewa, źe niezbędną stała się 
okupacja Hong-Hod, Sontay i Bac-Ninh. Nie 
zgadza się to według niego z oświadczeniami 
innych ministrów, którzy mówili tylko o zwy
kłym protektoracie. Na to odpowiedział Ferry 
najświeższą notą z d. 30. listopada, że polity
ka Francji się nie zmienia; Francja żąda tylko 
utrwalenia protektoratu, wolnej żeglugi na Sonh- 
Koi i bezpieczeństwa dla handlu. Plan ekspe
dycyjny do Tonkinu nie zmienił się i nie zmie
ni, a odpowiedzialność za przeszłość spadnie nie 
na Francję, tylko na Chiny.

Tyle z księgi żółtej. Dzisiaj donosi nam te
legram, źe Tseng zażądał zaprzestania kroków 
wojennych w celu dalszych rokowań.

Oto krótki przebieg sprawy tonkińskiej i 
stan jej obecny.

W sejmie pruskim demokratyczny poseł 
Stern postawił wniosek, aby przy wyborach 
sejmowych i komunalnych zaprowadzono system 
tajnego głosowania tak jak do rajcbstagu. Mi 
nister Puttkammer wystąpił przeciw temu i o 
świadczył, jak twierdzą, w myśl zamiarów Bis- 
marka, że rząd nosi się z planem zniesienia 
tajnego głosowania nawet do rajchstagu. W y
wołało to w sejmie wielką burzę; postępowcy 
bronili zasady tajnego głosowania, wciągnięto 
w dyskusję koronę i zarzucano wzajemnie dą
żności republikańskie. Windthorst wśród ogól
nego wzburzenia zapowiedział, że dopóki bę
dzie mógł ruszyć palcem, będzie bronić zasady 
tajnego głosowania. W dyskusji się okazało, że 
rząd dlatego ma zamiar znieść tajne głosowa 
nie, ponieważ wyszło na jaw, źe pod ochroną 
tajnego głosowania, wielu urzędników oddawało 
swe głosy socjalistom.

Paryscy anarchiści w liczbie 150 zebrali 
się w niedzielę w sali „de la Reine blanche* 
i uchwalili urządzić dzisiaj t. j. w piątek na 
placu przed giełdą demonstrację na wzór tej, 
jaka w swoim czasie odbyła się przed gma 
chem inwalidów. Mówcy, przeważnie bardzo 
młodzi ludzie, wygłaszali zdania nader namiętne. 
Dziennik rewolucyjny Le cri du peuple wzywał 
robotników do tej „demonstracji nędzy.* Z po
wodu tego odbyły się w Paryżu liczne areszto
wania.

Jak donosi Obse*ver, mają być przedsięwzię
te międzynarodowa środki przeciw spiskowcom, 
którzy nżywają nfiaterjałów wybuchowych, a 
sprzedaż tych m&tąrj»łów mą być poddaną jak 

toafc Ohciauo, aby iząil nie
miecki wziął w tjrm względzie inicjatywę, ale 
odrzucił to z powoda, że mocarstwa pierwej, gdy 
Niemcy z takim projektem wystąpiły, nie u- 
względniły go. Dopiero wtedy Niemcy przyjmą 
projekt, jeżeli dokładnie zostanie zformułowany.

Przed sądy wojenne w Serbii postawiono 
500 osób, wiele z nich jednak już uwolniono.

Mamy już dokładne szczegóły o ciekawej 
dywersji, jaką lewica przedlitawskiej Izby po
słów zrobiła na posiedzeniu komisji budżetowej 
z dnia onegdajszego. Szło o rozdzielenie refe
ratów, i przewodniczący hr. Hohenwart wniósł, 
aby referaty tym samym oddać członkom, co na 
poprzedniej sesji. Na to oświadczył p. Plener: 

„Czynność w komisjach, a tem bardziej 
piastowanie referatów, które wspólną rzeczową 
kooperację członków z rozmaitych stronnictw 
suponuje, staje się tem trudniejszem, im bar
dziej się zaostrza polityczne odszczepienie stron
nictw. Naprężenie między naszem stronni
ctwem a obecną większością Izby posłów wzmaga 
się ciągle, a tosamo i kontrast między naszem 
stronnictwem a rządem. Celem jak najsilniej 
szego parlamentarnego uwydatnienia tego kon- 
kontrastu i politycznej nieufności do rządu,

głosowaliśmy ostatniemi laty przy obradach 
budżetowych przeciw budżetowi. Zarazem je
dnak piastowaliśmy jeszcze referaty w komisji. 
Zdawało się zgodnem jedno z drugiem. Naszemi 
specjalnemi wnioskami chcieliśmy wyrażać, źe 
pojedyncze wydatki za usprawiedliwione, poje
dyncze dochody za konieczne uznajemy. Końco- 
wem zaś głosowaniem w Izbie chcieliśmy wy
rażać, źe w interesie państwa pragnęlibyśmy, 
aby użycie grosza publicznego w całości, t. j. 
cała administracja w inne ręce złożoną została.

„To nasze postępowanie wielorako mylnie 
pojęto, i jeszcze w zeszłym roku z pewnemi 
drwinami wskazywano na tę rzekomą sprzecz
ność w naszem postępowaniu. Aby nie narażać 
się nadal na tego rodzaju zarzuty i całkowi
cie uwydatnić sytuację polityczną, oświadczam 
w imieniu moich towarzyszy politycznych, że 
nie jesteśmy w położeniu piastować jaki refe
rat z poszczególnych działów budżetu "

Na to odparł przewodniczący, że zdaniem 
jego według regulaminu członkowie komisyjni 
są obowiązani przyjmować poruczone im przez 
większość referaty; poczem upraszał członków, 
w których imieniu p. Plener przemawiał, aby 
treścią tego oświadczenia odrębne stronnictwa 
swego stanowisko markowawszy, zaczem i za
mierzony skutek osiągnięto, dotychczasowe swoje 
referaty zatrzymać zechcieli. P. Plener pono
wnie oświadczył:

„Obowiązku członków komisyjnych do u- 
czestniczenia w pracach komisji niepodobna 
rozciągać tak dalece, iżby i do obejmowania 
referatów byli obowiązani. Wystarczy uczest
niczyć w rozprawach i głosowaniach komisyj
nych. W komisji podatkowej, której członkiem 
także jestem, członkowie naszego stronnictwa 
tożsamo odmówili wstąpienia do podkomitetów 
dla nowych przedłożeń podatkowych, i przewo
dniczący nie wytaczał przeciw nim regulaminu. 
Zresztą jeżeli p. przewodniczący zechce forso
wać tę sprawę, wysnujemy te konsekwencje, 
które wszelkim sporom koniec położą."

Przewodniczący zapytał tedy komisji, czy 
się zgadza na oświadczenie Plenera. Większość, 
złożona z lewicy i części prawicy, zgodziła się, 
poczem rozdział referatów do następnego po
siedzenia odłożono.

Widać zatem, iż podawaną z najlepszych 
źródeł wiadomość, że u lewicy górę bierze u- 
miarkowana polityka Chlumetzkiego, tak rozu
mieć należy, iż nie zwyciężyła jeszcze katego
rycznie polityka abstencyjna. Ale w takim ra
zie właśnie chyba doszło do tego, źe p. Chlu- 
metzky przechyla się już do obozu nieubłagań- 
ców, i niby ich wodząc sam jest wodzonym.

Nie potrzebujemy się nawet rozwodzić, czy 
ma sens loiczny oświadczenie lewicy, skoro ona 
zkomisji nie występuje Będzie tam bowiem przyj
mowała „wydatki usprawiedliwione i dochody 
konieczne", i jeżeli następnie w plenum Izby 
przeciw nim głosować zechce, to znowu ścią
gnie na siebie „zarzut sprzeczności w swojem 
postępowaniu “

Frmdblatt zapytuje: „czyjest to przygryw
ką do polityki strejkowej? Mażli strejk ratami, 
łyżkami być przeprowadzany? Najpierw rezy
gnacja z referatów, a potem złożenie manda
tów ? U nas i to jest możliwe, i będzie Ind po
uczanym, że najlepszą polityką parlamentarną 
jest, rejterować z parlamentu.*

Stara Presse podnosi ustęp z mowy dr. 
Herbsta do wyborców z d. 14. sierpnia 1881: 
„W  naszem stronnictwie jest zgoda na to, źe 
nie jesteśmy tacy, abyśmy za przykładem in
nych stronnictw wprowadzali politykę absten- 
cyjną. Liberalni Niemcy mogą się chwytać jej 
dopiero w razie naruszenia konstytucji. Zresztą 
zaś wyborcy na to nas wybrali, abyśmy ncze- 
stniczyli w obradach parlamentarnych, i przyj
mowali dobre ustawy nawet wtedy, gdy od in
nych stronnictw lub wstrętnego nam rządu po
chodzą.*

Wpływ nieubłagańców w klubie lewicy jnż 
się tem uwydatnił, że liczba dyrektorów klubu 
ma z 5 być pomnożoną na 7, i wybrani jeszcze 
zostaną pp. Plener i Rechb&uer, i że zgodzono 
się na zwołanie walnego wiecn stronnictwa, ale 
do W iednia; czasu jeszcze nie oznaczono.

Rząd ma wnieść ustawy o organizacji po
spolitego ruszenia (Landsturml i o prawie 
sukcesyjnem na gruntach włościańskich.

wiek na położenie nasze, które jest takiem, źe 
gorszem, nieznośniejszem, chyba już być nie 
może.

Toż i dzisiaj nie wspomnielibyśmy o tej 
„pomożnej* gazecie, gdyby nie to, źe w obronie 
naszej wystąpił przeciw niej uczciwy Buskij 
K urjer , który w prasie moskiewskiej zajmuje 
rzeczywiście wyjątkowo zaszczytne stanowisko. 
W  dłuższej z Now. Wrem. polemice tak się od
zywa pismo to w końcu:

„To już nie są proste brednie, ale głębokie 
natrząsanie się nad polskim narodem, zwycię
żonym i rozczłonkowanym między trzy pań
stwa. Siepacze „nowowremieńscy* podają mu, 
jako więźniowi, ocet swej filozofii praktycznej, 
gdy więzień ten w o ła : „Pragnę!... pragnę ludz
kiej wolności, życia normalnego i istotnie po
kojowo-cywilizacyjnego". Przecież ludzie z su
mieniem i z sercem ludzkiem nie odważą się 
rzec, iż takiem jest życie narodu, umieszczone 
między perspektywą niemczenia z jednej — a 
moskwicenia z drngiej strony.

„Nowowremieńcy" ani domyślają się, natu
ralnie w swej naiwności, że naród polski już 
nieco wyprzedził Moskali co do oświaty, nie 
czekając na instrukcje nowowremieńskie, i źe 
wzrósł do takich szczeblów rozwoju, na jakich 
ukazanie się w dziennikarstwie polskiem organu 
podobnego do Now. Wrem. byłoby wprost nie- 
możliwem.*

Now. Wremia rzuciło się znowu ostatniemi 
czasy na Polaków, wojując ze znaną swoją za
ciekłością przeciwko „mrzonkom polskim", któ
rych niepoprawni „Nadwiślanie", niezdolni ni
czego się nauczyć i niczego zapomnieć, dotych
czas pozbyć się nie mogą. Nie podaliśmy tych 
elnkubracji, bo są one kubek w kubek podobne 
do dawniejszych płodów w tym przedmiocie 
zmanierowanego organa p Suworyna. Wątpimy 
zresztą, aby wpłynąć one zdołały w czemkol-

Korespondencje „Gaz. Nar.“

Wiedeń d. 4. grudnia.
(§.) Dziś odbyło się w nowym gmachu 

parlamentarnym pierwsze posiedzenie Izby po
selskiej. Sala posiedzeń, lubo fizjonomie „ojców 
narodu" znane, przedstawiała przecież nowy, 
wspaniały widok, co właśnie jest tylko zasługą 
sali, ćmiącej przepychem i bogactwiem oczy w i
dzów. Austrjacki parlamentaryzm przywdział 
świetną i gustowną sukienkę. Misera contribu- 
ens plebs wystawiła mu iście czarodziejski 
przybytek kosztujący nie mniej jak okrągło ośm 
milionów guldenów, czas więc żeby czynniki 
parlamentarne odwdzięczając się za wspaniały 
ten upominek, nie zapominali o tym „plebs*, 
jak to niestety dotychczas prawie zawsze się 
działo. Dzienniki miejscowe przepełnione są opi
sami nowego gmachu, fizjonomii Izby, konfigu
racji łysin poselskich a raczej zmian zaszłych 
w tejże, jednęm słowem każda drobnostka z a 
pisana jest ze skrupulatnością wiedeńskiego re
portera, któremu w tym kierunku konkurencji 
robić nie będziemy.

Posłowie rozsiedli się po staremu. Polacy 
na skrajnej prawicy, za nimi Czesi, potem kluby 
Hohenwarta i Liechtensteinu. W środku roz
siadł się Coronini ze swoimi potem przycho
dzi lewica, na której ostatnie, najskrajniejsze 
miejsce zajmuje bchóne-er ze swym b&ncho Pan- 
chą -  Fiirnkranzem. Rabin Bloch zasiadł w 
ławkach „polskich*, naprzeciw Scbónerera, któ
rego jest też — antypodą, wojując zacięcie prze
ciw antisemityzmowi.

Szyk bojowy więc dawny, chociaż pod wra
żeniem „polichromiji" Hansena, oślniewającej 
przepychem barw i wytwornym gustem zmysły 
starzy bojownicy mniej mają jak zwykle brwi 
pomarszczone i dość po przyjacielsku witają się 
po kilku miesięcznem niewidzeniu się albo ra
czej po kilkumiesięcznem —  zawieszeniu broni. 
Hohenwart uśmiecha się uprzejmie ściskając rę 
kę Chlumetzkiego a nawet taki smok, jak Kopp 
nie zieje palącą się siarką na widok jednego z 
Ajaxów — Lichtensteinów, którzy tym razem 
różnią się od siebie barwą krawatów.

Galerje zapełnione, w lożach śmietanka, na 
„paradyzie" zwyklejsi śmiertelnicy. Ważną zmia
nę dostrzegamy co do loży dziennikarskiej. Roz
dzielono nas również na dwa obozy entsprechend 
dem Hause, na prawicę i lewicę. Są bowiem 
dwie loże dziennikarskie: loża na lewo, obej
mująca prasę niemiecko-centralistyczną, i loża 
na prawo, czesko-polska, w której umieszczono 
Tribune, Vaterłand, Wiener Allg. Ztg. i kilku 
niemieckich korespondentów. W  loży na prawo 
straszny „miszmasz". Obok mnie, tj. Gazety Na
rodowej, siedzi jej przyjaciel Kurjtr Lwowski, 
sprawozdawców Narodnich Listów posadzono po
między korespondentem Tiroler St mmen a re
daktorem Yaterlandu. Duch husytyzmu z oby
dwóch stron oskrzydlony infalibilizmem papiez- 
kim!

Pozwólcie mi list niniejszy zakończyć no
tatką artystyczną. Wczoraj zwiedziłem wysta
wę obrazów w „Kunstverein“ , gdzie się znaj
duje także kilka utworów pędla polskiego* a 
mianowicie polskich malarzy: Hipolita Lipiń
skiego, profesora Godlewskiego, Walerego Elia
sza i Jaroszyńskiego. Szczególnie pięknym jest

Ż Y C I E  D O M O W E
zwyczaje i obyczaje Chińczyków.

(Z  konferencji p . Ly-Chao-Pee, członka ambasady 
chińskiej w Pąrysu, Mandaryna VI. klasy.)

P. Ly-Chao-Pee, światowy i wysoce ucywi
lizowany mieszkaniec państwa niebieskiego — 
w kilku konferencjach w Paryżu i w Brukseli 
wypowiedzianych niedawnemi czasy, zaintereso
wał szersze koła publiki tamecznej. Sądzimy, 
iż parę wyjątków z rzeczonych pogadanek, i u 
nas będzie na miejscu. Damy chińskie —  po
wiada elegancki mandaryn —  wstają zwykle o 
8. rano; pierwszem ich bywa zajęciem, po prze
budzeniu się, przygotowanie herbaty i wody le
tniej dla ablacji męża i świekry, jeśli takowa 
mieszka przy synu. Świekry i synowa rzadko 
się jakoś godzą z sobą. Życie familijne nader 
jest rozwinięte w Chinach — rodziny mieszka
jące z sobą razem przez pięć pokoleń z rzędu, 
bywają wynagradzane przez panującego. K o
biety (i mężczyźni) cenią wielce drobniutką 
“ ńżkę, której długość nie przechodzi dwunastu 
centymetrów. Uderzająco małe rozmiary nogi 
osiągąją się nie za pomocą obuwia metalowego, 
lecz w skutek bandażowania stopy. Rośnie ona 
w górę przy podniesienia wielkiego palca nad 

. re8zty innych. Właścicielki „małych 
.  e*  tyepcą wciąż po domu, krzątają się, pisz- 
im / 0*hazy, zanim wreszcie przyjdzie
one p a r ^ e ^ i n ^ ? 0*7' Zazwycz^  Poświęcają 
bia iasn na ubranie się —  zdo-
nacieraj^ ^ l i * blanszem, różem
farbąponso^fa o t r r ^  ^  ™ ei  P ^ o g c ietów — wa m l  0J®2*y,nywaiią z pewnych kwia-
nym Potrawa ulnh- m0zmi(^ nie pozostaje czarnym. rotraw ą ulubioną w Chinach iest ser wv- 
rabiany i  fa n k  _  , „ k  a g & S t f J 1,

niej w  ten sposób, zsiada się (krystalizuje) za 
pomocą pewnego gatunku potażu. Zamiast w i
delców, używają Chińczycy małych kijków o- 
ciosanych, łyżki są znane. Nie jadają wcale 
pieczystego — przekładają nad takowe mięso 
przyrządzone z sosem korzennym. Żadna sztuka 
ubrania nie może mieć w Chinach więcej nad 
pięć guzików, a to gwoli rozpamiętywaniu pię
ciu cnót, zalecanych przez Konfucjusza. Cnotami 
rzeczonemi s ą : ludzkość, albo miłosierdzie, spra
wiedliwość, decorum, albo przystojność, tak co 
do własnej osoby, jak i względem innych, roz
tropność, albo mądrość; wreszcie wierność (sta
łość). — Po południu, kobiety nkształcone zaj
mują się muzyką, malarstwem — po większej 
zaś części haftują; wszystkie, same sobie spo
rządzają trzewiki. Kobiety nie bywają niewol
nicami ; lubią one życia domowe, są uległe mę
żom i łagodne, mniej uparte niż prawnuczki 
Ewy w Europie Wieloźeństwo jest dozwolo- 
nem „synowi słońca* (cesarzowi) książętom i 
wyższym urzędnikom, lecz jedynie w razie nie
płodności pierwszej małżonki, gdy dochodzi taż 
lat 40. Tak chce mieć praw o; tłómaczenie 
jego wszakże nader bywa rozciągłem. Same 
małżonki pragną mieć nieraz substytutki, a to 
celem rzędzenia, imponowania tym ostatnim. 
Zdarzają się i wypadki straszliwej zazdrości, 
lecz... rozwód egzystuje na szczęście.

Rozprawiano niemało o dzieciobójstwie w 
Chinach, wymyślano potworne baśnie o rzuca
nia niemowląt na pożarcie nierogaciznie itp... 
Potwarz to haniebna! — matki chińskie od
znaczają się pieczołowitością dla dzieci swych— 
jeżeli zaś i znajdzie się wśród nich wyrodna 
niekiedy... świętości powołania swego nie poj
mująca... to i cóż powiedzieć o takiej w poró
wnaniu z naszemi, europejską szczycącemi się 
kulturą! Panujący może posiadać harem. Miewa 
on zwykle: l-o  jedną cesarzowę, utytułowaną, 
2 o trzy królowe wtórego stopna, 3 o ośmna- 
ścte królowych trzeciego stopnia, 4-o ośmdzie-

siąt ośm królowych czwartego stopnia. Tak o- 
piewa litera prawa, również dowolnym ulegają
ca modyfikacjom, rozszerzaniom zakresu itp. 
Cesarz ma 160 kucharzy, 50 do potraw mięsnych, 
50 do postnych i 50 jeszcze nadto do przygoto 
wania mięsnych i postnych zarazem. Kobiety 
wcześnie udają się na spoczynek. Nad wieczo
rem zwykle bawią się z dziećmi. Gdy czas jest 
piękny, pogodny, sprowadzają niekiedy do do 
mów kuglarzy, brzuchomowców, komedjantów 
itp., dla zabawy dzieci i swojej własnej. Gości 
rzadko kiedy przyjmują u siebie chińskie panie, 
same nie oddają wizyt, domowego strzegąc o- 
gniska.. W interesie prawdy uczynić należy 
wzmiankę, iż niektóre z kobiet chińskich lubią 
plotki i komeraże, inne znowu kurzą opium (co 
rzeczą jest naganną) oddają się namiętnie grze 
w kości, i to na pieniądze i t. p. Chińczycy lu
bują się w stylu napuszonym, w dramatycznych 
zawikłaniach, we wszystkiem, co przedstawia 
sieć intrygi... Teatr nietylko w większych istnie
je tam miastach — najlichszy gródek, często 
osada i t. p.. miewają tam swój teatr. Gdzie 
tylko znajduje się wielka pagoda, masz tam i 
teatr. Egzystują one obok siebie, nierozłącznie, 
że tak powiemy... Powszechne panuje mniema
nie, i i  teatr chiński od dwunastu lub trzyna
stu istnieje wieków; długi czas nie zajmowano 
się nim; dopiero od pięciuset lat właściwego 
nabył on znaczenia. W miastach nadmorskich 
chiński teatr nosi na sobie europejskie już po
niekąd cechy. Właściwego teatru, jest w Chi
nach cztery rodzaje:

1) teatr wielkich miast.
2. teatra prywatne, egzystujące w bogatych 

i znaczniejszych domach.
3. teatr religijny, w pagodach.
4. teatr czasowy. -
W  pierwszym, scena jest dłuższą raczej niż 

szeroką. Dwie galerje spotykają się w nim po 
obu stronach. Pod galerjami umieszczone są la
tarnię przeróżnego kształtu. Scena urządzona

jest tak, jak w europejskich teatrach: stanowi 
ona platformę wspierającą się na słupach — 
amfiteatr nie posiada stopni. W środku teatru 
znajdnje się rodzaj tarasu krytego, dach jego 
wszakże zaopatrzony w otwór dla przewiewu 
powietrza. Teatr drngiej kategorji, urządzony 
bywa w sali dnźej i posiada galerję. — Trzeci 
różni się od dwóch pierwszych tem przedewszy- 
stkiem, iż amfiteatr stauowi salę przybraną w 
ołtarz i różne posążki religijne. Czwarty, zbu
dowany jest z drzewa bambusowego. Część je
go, przeznaczona dla aktorów, jedynie jest kry
tą. W teatrach prywatnych aktorowie są pła
tni przez amfitrjona. Stół przy którym odbywa 
się uczta, stawiają zwykle przed sceną, w ten 
sposób biesiadnicy przysłuchują się sztuce. W 
przeważnej liczbie teatrów niema wcale kurtyn, 
braknje i dekoracyj, najczęściej w głębi sceny 
znajduje się kilka malowideł ze świata mitolo
gicznego, sam aktor zwiastuje publiczności co 
myśli przedstawiać, jak niemniej przed rozpo
częciem sztuki wypowiada imiona swe, sceny, i 
przymioty. W  pagodach grywają sceny religij
ne. Ladzie majętni składają się między sobą 
na utrzymanie teatru, do którego też należy 
orkiestra mniej więcej kompletna. Orkiestrę, w 
ogóle stanowią sieam lub ośm instrumentów. 
Chińczycy posiadają rozliczne instrumenta: wy
rabiane z kamienia, z bambusa, z mosiądzu itp. 
Gitara ma cztery stopy długości i siedm strun 
jedwabnych — zadaniem jest tego instrumentu 
„koić bnrze sercowe*... Skrzypce o trzech i 
czterech strunach, specjalue też mają przezna
czenie...

Chińczycy lubią muzykę huczną, przede- 
wszystkiem zaś podobają się im dźwięki tam- 
tam. W  pagodach trzy wystrzały z armatki 
pokoju ('moździerzyk opasany obręczą i nabity 
prochem) zapowiadają rozpoczęcie sztuki. Nie 
masz zgoła antraktów. Aktorowie i tak mają 
czas do wypoczynku — sztuki są nader długie 
po większej części z dwudziestu składające się

aktów —  podczas dorocznych świąt i uroczy
stości, dają sztuki, posiadające i więcej jeszcze 
aktów. Chińczycy nie znają klaki, jak również 
i baletu. Zdaje się, iż nie gustują oni w obna
żonych ramionach, jakiemi popisują się zazwy
czaj tancerki. Jeden i ten sam aktor grywa kil
ka na raz ról w sztuce. W ogóle aktorowie nie 
cieszą się uznaniem i szacunkiem z przyczyny 
nizkiej zwykle kondycji swej. Nie służy im pra
wo uczestniczenia w konkursach literackich aż 
do trzeciego pokolenia. Przeważnie rekrutują 
się aktorowie chińscy z pomiędzy synów nie
wolników. Różne są rodzaje sztuk u Chińczy
ków: dramat historyczny, dramat religijny (da
je głównie sceny z życia przyszłego), komedje 
charakterów, komedja domowa, mytologiczna, 
dramat wreszeie z dziedziny kryminalistyki... 
Wzbronione są wszelkie buffonady i sztuki nie
moralne. Aktorzy kładą maski na twarz, przed
stawiając sławnych ludzi, wojowników i t. p. 
Śpiewają pojedynczo; duety, tercety, nie są wca
le znane w chińskim teatrze. Chóry występują 
rzadko kiedjr —  w sytuacjach tragicznych in
strumenta mięszają się z głosami. Nie ma zwy
czaju komponowania odrębnych śpiewów do ka 
żdej nowej sztuki. Dawna arja i arjetki służą 
dla wszystkich sztuk, zastosowują się tylko do 
nich słowa.

Znajdują się gotowe i niezmieniąjące się 
nigdy śpiewy do scen miłośnyćh, tęsknicę serca 
malujących, wojowniczych itp. Kostjumy dobie
rają się odpowiednio do ról — niekiedy bywają 
one nader bogate i wspaniałe, jak n, p. w tea 
trach w Pekinie. Wszystkie prawie sztuki tea
tralne w Chinach są wyjęte ze zbiorów drama
tycznych z przed trzystu lat. Pisane są prozą 
i wierszem. Treść ich nader często stanowi mi
łość synowska: podstawa nauki Konfucjusza. 
Mędrzec ten wysoko cenił muzykę, ztąd też i 
uczą jej w Chinach filozofowie. Muzyka chińska 
jest marząca jakaś, melancholijna, poniekąd na
wet m onotonna. iSieubfkując w harmonijne akpr-



portret roboty profesora Godlewskiego, Znaw 
ey sztuki przyznają mu jak największe zalety, 
i stawiają go na równi z utworami takich zna
komitych portrecistów, jat Angelli i Canoti. 
Spodziewać się należy, że ten artysta polski, 
z-i.chęcony obecnem powodzeniem, przysyłać bę 

na tutejsze wystawy i inne prace, które, 
Y/ninsknjąc po tym jego utworze, zapewnią mu 
• lawę w tutejszym świecie artystycznym. P. E 
l.asz wystawił bardzo piękną akwarellę, wyo- 
1 azającą „Wjazd króla 7; -aa Sobieskiego do 
Wirdnia", a Lipiński „Studjum z natnry", od 
zuaczające się pełnem życiei_ i zadziwiającą 
biernością, jak wszystkie'utwory tego znakc*- 
mi tego malarza.

Wiedeń d. 5. grudnia.
(§.) Minister dr. Dunajewski może z dumą 

spoglądać na swoją działalność urzędową. Przed
łożony wczoraj Izbie poselskiej budżet na rok 
1884 znajduje nawet u najzawuańszr-ib wro
gów obecnego gabinetu pełne uznanie. Jako do
wód wystarczy przytoczyć artykuł wstępny dzi
siejszego Taablattu, który konstatuje, że wła
ściwy niedobór nie wynosi więcej jak niespełna 
fi milionów guldenów, ponieważ z ogólnego de
ficytu, wynoszącego 38-7 milionów, potrącić na
leży 33 miliony inwestycyj kolejowych i innych.

Taki stan skarbu przedstawia z pewnością 
dobre widoki na przyszłość, co też i wymienio
ny dziennik opozycyjny konstatuje, przyznając, 
że przyprowadzenie równowagi w budżecie staje 
się prawie pewnem.

A rzeba wiedzieć, że Tagblatt jest najza- 
ciętszynf wrogiem w szczególności ministra skar 
bu. Atest z jego strony ma więc dużo znaczenia.

Swoją drogą N. f r .  Presse napisała dziś o 
budżecie artykuł, za który ją aż skonfiskowa
no. Szkoda, że się tak stało. Lepiej byłoby, że 
świat byłby się dowiedział, jakie ona podniosła 
zarzuty przeciw budżetowi. Krytyki a priori 
stronniczością nacecho’ anej nie ma zaiste po
wodu obawiać się tak daiece, żeby ją  aż zapo- 
mocą postępowania przedmiotowego ysyłać na 
tamten świat, a to tembardziej, ze wszelkie jej 
solistycznie naciągnięte argument- nie byłyby 
wcale trudno zbić po wszelkiej farmie. Ogłosz< 
nie tej konfiskaty szkodzi bowiem rządowi w 
opinii publicznej daleko więcej, aniżeli wszelkie 
zarzuty nieuzasadnione. W  każdym budżecie są 
najdobitniejBzemi argumentami pro i contra 
liczby. Te jedynie przemawiają przekonywająco.

Pr^ez wniesienie ustawy dotyczącej ubez
pieczenia robotników od przypadku (Unfalls- 
versicherungs - Gesetz) wszedł rząd czynem na 
zbawienne pole reform społeczno-politycznych. 
Chociaż projekt tej ustawy nie jest w całości 
doskonałym i zawiera też pewne niedostate
czności, niemniej przeto można pogratulować 
rządowi, że nareszcie przystąpił ao działania w 
tym kierunku, czem też zdobędzie sobie nieza
wodnie sympatje las r o b o tn y c h , które będą 
teraz mogli idróźnió oustc frazesa lewicy od 
dodatniego czyflu mińibtbrstwa. Żałować bardzo 
należy, * że ubezpieczcie ozciąga się tylko na 
pewne kategorje robotników i urzędników fa
brycznych, a nie obejmuje ogółu ludfl pracują 
cego.

TOWTOlfO f l f t ó i W  Wf LWśW
w 8vraWvt swej petycji o pr ty znani*’ głosu wiry - 
nego rektorowi szkoty poi technice* j ogłoeito na

stępu icy meworjał

(Dokończenie.)

Jak w wielu innych względach tak i w tym 
względzie dała Francja Drzykład, przez założe
nie pierwszej szkoły politechnicznej (1795) w 
Paryżu, na wzór której wszelkie inne norgani- 
ziyano Jeżeliby p. Janowi Popielowi byv zni 
ny zadziwiający wzrost lmiejętnośc m?.tematy'' 
cznych w pierwszej połowie bieżącegt witkń, 
jaki zawdz ęczamy' śźkblt pólitechnicznej- w Pa
ryżu, jeżeliby mu był znany duch czysto-filozo
ficzny, jaki tę szkołę ożywiał i wciąż ożywia, 
jeżeliby wreszcie wziął na uw igę owe swym 
ogromem zdumiewające dzieła przez wychowań- 
ców szkół politechnicznych dt kopane; nie byłby 
z pewnością postawił tej tezy, ż i w swyćk za 
daniach szkoła politechniczna nie jest rówio- 
rzędną uniwersytetowi

P. Jan Popiel powiada następnie, że „szkoła 
politechniczna we Lwowie odznacza się tylko 
wspaniałym budynkiem i szanownem gronem 
profesorów, ale innych zasług prawie nie ma.“ 
Nie można się dziwić p. Janowi Popielowi, że 
nic nie wie. o zasługach naukowych profesorów 
szkoły politechnicznej we Lwowie, sam bowiem 
w końcowym ustępie stł<ego przemówienis tłu
maczy się z nznania g dpą otwartością % tej 
niewiado.ności, ale madiy prawo zapytać się. 
dlaczego wprzódy nie zasięgnął wiadomości po
trzebnej od obecnego na posiedzeniu czcigodne
go prezesa akademii umiejętności w Krakowie.

dy, odznacza się ona nutami wybitnie akcentu- 
jącemi się w unisono.

Zdaniem p. Ly Chao-Pee, Cniny?są na dro
dze do postępu, twierdzi on, i i  niełatwo to 
zmienić tak rychło, jakby się /dawaJłb obyczaje, 
zwvczaje i wyobrażenia czterysta bilionowego 
narodu. Podziela szanowny mandaryto zapatry
wania Europejczyków- iż Japonia cprędzej' nię 
jakoś cywiliznje. Ależ Japonia, m  c-ltawb Kat- 
lifat,! Jakkolwiek Chińczycy wolnym dotąc. po
dążają krokiem w kwestiaen reform i idei, o- 
siągną niemniej riedyś cel sWój. Stare przesądy 
upadają, a zbliżenie Si j narodów do-.ona re*. ;ty. 
Prędzej lnb później, braterstwo lodó - spełnić 
musi swe zadanie, jak pięknie to określa dewi
za jednego z najznakomitszych-towarzystw etno
graficznych: „Różnimy się pomi^tży sobą po
wierzchownością, rasą i językjent —  wszyscy
śmy jednak bracia po duchu i ińftligencji."

Oświata narodowa w Chinach bardzo wiele 
pozostawia do życzenia —  nie ma wątpliwości; 
wyższe nauki, jak n. n. filologia, matematyka, 
w kolebce się tam niemal znajdują. Wsrelako 
młodzież, oddająca się wyższej kulturze litny 
słowej, jeździ już czerpać wiedzę do Europy. 
Powróciwszy do kraju, niejeden z mło~j h a- 
deptów nauki otwiera wyższe kur a w którem- 
kolwiek z miast nadmorskich. Niedswnemi je 
szcze laty nżywano w szkołach państwa nie
bieskiego kart geograficznych z epoki bodaj 
Ptolomensza. Hasłem dzisiejszych reprezentan
tów umysłowości w Chinach: naprzód... 5 ce 
lu... qui vivra verra /...

Tam byłby się dowiedziił. że ta najwyższa in
stytut , naukowa w Polsce uznaL kilku piofe- 
sorów szkoły ppLtechuiczaej we Lwowie god
nymi być jej członkąm ./ i że .profesorowie tej 
szkoły nietyl*o publikację akademii, ale także 
czasopisma naukowe niemieckie, francuskie, na
wet angielskie zap"ł~ -iją cennemi i dość licz- 
nemi pracami, tak iż z tego względu nie po 
trzebuja się obawr.ć porównania, chociażby z 
profesorami uniwersytetów. Skoro niewątpliwie 
taką a l J inną byłaby odpowiedź czcigodnego 
prezesa akademii umiejętności, nasuwa się za 
tem pytanie, jakiego żresztę zadania nie speł
niła Szkoła politechniczna we Lwowie, któreby 
leźałc w granicach jej możności? Nie sądzimy, 
aby p. Jai Popiel chciał powiedzieć, że szkoła 
politechniczna we Lwowie nie wywarła wpiywu 
na podniesienie się pkzemysłu krajowego, bo ten 
jeT wpływ jest zanadto widoczny nietylko w 
jcdynvm u nas jako tako prosperującym prze
myśle budowlanym, je.k teero dowodzą gmachy 
tak publiczne jak i piywatne, kióre od chwili 
założenia tej szkoły, tak pod względem ze
wnętrznych kształtów i proporcyj, jak i poi 
względem wewnętrznego urządzenia, noszą isto
tnego postępu piętno, ale i w mnych działach 
przemysłowych, o czem świadczy cały legion 
urzędników kolejowych, którzy zaczynają wy
pierać element napływowy, a możeby go już w 
zupełności zastąpili, gdyby gdzieindziej było 
więcej stanowczości w bronieniu praw kraju; — 
i liczny zastęp jej wychowańców, którzy nie- 
znalaziszy odpowiedni ego pola do swej działal
ności w kraju, Wyszli po za jego granicę, i tam 
jako chemicy lob mechanicy chlubnie się odzna
czają. Wreszcie poważne grono profesorów szkół 
średnich, którzy się w szkole politechnicznej 
do swego zawodu przygotowywali, a z których 
już kilku i z zalet pedagogicznych i samodziel
nych badań naukowych dało się poznać, jest 
dowodem najwybitniejszym, że szkoła polite
chniczna we Lwowie, i samą umiejętność czy
stą z tym samym skutkiem, co i uniwersytet 
pielęgnować umie.

Nie, nawet „krótkowidzący“ nie mogliby 
twierdzić, że szkoła politechniczna we Lwowie 
jest „złą albo zbyteczną, kiedy tak w niej 
przestrono*. Człowiek nieuprzedzony musi bo
wiem przyznać, że ta szkoła w ciągu zaledwo 
jedynastoletniego od czasu swej reorganizacji 
istnienia, dzięki energii i pracowitości swych 
profesorów, daleko więcej zrobiła, aniżeli można 
było od niej oczekiwać, ale aby to widzieć, 
potrzeba mniej obojętności, mniej dyletantyzmu, 
a cokolwiek więcej szczerego zainteresowania 
się sprawami krajowemi, aniżeli to na nieszczę
ście spotyka się nieraz w naszem społeczeń
stwie. Oprócz innych zasłng, o jakich powyżej 
wspomnieliśmy, podnieść tu należy, że dzięki 
inicjatyw,e szkoły politechnicznej we Lwowie 
uregulowano studja na wszystkich politechni
kach anetrjaekich i zaprowadzono owe dosko
nałe przepisy egzaminacyjne, które dają rękoj
mię zupełnej kwalifikacji wjehowańców tych 
szkól i że niebawem wyjdą nowe przepisy, 
umoźehniające ucznluiu sak^i politechnięznych 
nzyskaue stopnia naukowego dyplomowanego 
inżyniera, równającego się stopniowi doktora 
lukultetu uniwersyteckiego, o co p. Popielowi 
tak bardzo chodzi. Nareszcie należy nam się 
rozprawić z zarzutem „przestroności*, jaką p. 
Popiel spostrzegł w gmachu szkoły politechni
cznej. Nie posądzamy p. Jana Popiela, aby 
wspaniałość i obszerność gmachu szkoły poli
technicznej tak go raziła, boby się to sprzeci
wiało tradycji szlachcica polskiego, u którego 
zasada „według stawu grobląL lubo wiecznie 
na ustach, już od czasów Ludwika Węgier 
shiego zaczęli wychodzić z praktyki ; p. Popie
lowi choazi raczej o skonstatowanie, że liczba 
słuchaczów na tak wielki gmach jest stosun
kowo za małą, coby mogło „krói.kowidzącemu“ 
nasunąć tę myśl, że szkoła politechniczna we 
Lwowie jest „albo złą albo zbyteczną".

Ten zarzut i podsunięcie takiego domysłu, 
już tylko zła wola i brak zupełny patrjotyzmu 
mogły poddać panu Janów Popielowi.

Gdyby p. Jan Popiel był człowiekiem do
brej woli, byłby bezwątpienia p.zed wygłosze
niem takiego fałszu, zbadał rzecz na gruncie. 
Byłby się ndiJ do rektoratu, zwiedził wszyst
kie lokale szkoły, przejrzał spisy uczniów w 
ciągu jedynastu ostatnich lat, a wtedy przeko 
nalfiy się, że liczba słuchaczów nie tylko nie 
jesl tak małą, jak mu się wydawała, ale nawet 
znacznie większą, aniżeli w szkołach politycz
nych : B< rneńskiej, Gradziecidej, ba nawet bar 
dzo sławnej Akwisgrańskiej, a nadto przeko
nałby się, i i  m elk ie  lokale są użyte na cele 
nauki, że żadnego niema zbędnego, a nawet 
niektóre, już przy dzisiejszej liczbie uczniów, 
są zaledwie wystarczające. Zamiast tego, coby 
kliżdy człowiek dobrej woli był zrobił, wolał 
p. Jan Popiel calumnlare audacter, bo tak mu 
z plann wypadło.

Pomimo, że w tutejszej szkole politechni
cznej liczba słuchaczów weaie nie jest małą, a 
nawet, jakieśmy zaznaczyli, znacznie większą 
od liczby słuchaczów w szkołach politechn'cz
nych, Berneńskiej, Gradzieckiej, ba nawet bar
dzo sławnei Akwisgrańskiej, nie powiemy wszak
że aby *rył& otfk już taką, jakiej tak obszerny 
i ludny a, z drugie; strony tak pod względem 
przemysłu fabrycznego i rolniczego zaniedbany 
kraj, jal Galicja, wymaga, — a jest za małą, 
Jak na jedyną polską szkołę politechi* czną przy
stało. Wszelako nu szitoła, lecz społeczność 
nasza temu winna.

winn; głównie trudności paszportowe, b jakiem, 
ta młodzież walczyć musi". Gdy jednak ta 
liczba wciąż wzrasta, łatwo zdarzyć się może, 
że tak samo jak wyższa szkoła rolnicza w Du- 
blanacb również i.^zkoła politechniczna głó- 
wn5 s młodzieżą zakordonową stać będzie. Tam 
bowiem nie ma wstrętu da nauk ścisłych i nie 
;est tak zagnieżdżony ten fatalny przesąd, że 
za granicą lepiej można się wykształcić, aniżeli 
w kraju ojczystym.

Nie trudno byioby przywieść jeszcze wiele 
innych argumentów na zbicie argumentów p.

opielą, wszakże sąazimy, że już powyższe wy
kazały dostatecznie bezzasadność jego opozycji, 
i że, w razie ponowienia petycji, sprawa po 
słuszności będzie załatwioną.

Lwów dnia 3. grudnia.

Studja techniczne, podobnie jaa stuuja me
dyczce, wymagają Usilniejszej pracy, aniżeli 
wsffełkie lunet tilłodzieniec, chcący zrobić do
bre w nich postępy, nić ma zatem tyle czasu, 
aby oboK własnej nauki mógł jeszcze sam zdo
bywać sobie śre .ai ntrzymania, ztąd też młó
dź: eź uboga nie garnie się tak licznie do szko
ły  politechnicznej, jak np. na wydział prawa i 
administracji lub wydział filozoficzny w uni
wersytecie. Następnie warstwy zamożniejsze, a 
szczególniej obywatelstwo ziemskie, nie pojmu
jąc iostatecznię doniosłości studjów technicz
nych, chociaźcy dla podniesienia gospodarstwa 
wiejskiego, ja k 1 dawniej' tak i teraz, wysyłają 
swych( iyńi v  na wydział prawa w nniwersyte- 
eie, sijji.’  sąć że tym sposobem przysposobią ich 
najwłaściwiej do usług kraju.

Nai eszcie weszło to w zwyczaj, że młodzież 
zamożnii jsza, jeżeli się już oddaje studjom te
chnicznym, te studja albo całkowicie odbywa 
w szkole wiedetskiej, albo zaczęte we Lwowie 
po za giau.^ą kraju kontynuje, dla tego, że 
tam ma sposobność wprawienia się w języ^ 
niemiecki, niestety jeszcze po dziś dzień urzędowy 
tfi kolejąęh galicyjskich, i że am maże się łatwiej 

Lt. na~ z wielkiemi dz5ełami technicznemi, pod 
wzgłftdem których Galicją łst ubogą. Te są 
pówoay, dlaczego liczba słuchaczów w szkole 
politechnicznej we Lwowie, pochodzących 3 G a
licji rie jest jeszcze ziiaw iejezą A v i ne 
dzielnico dawnej Polski dostarczają dzisiaj do- 

15 próc. całej Sczby słuchaczów, temu

Z lwowskiej Rady miejskiej.
Posiedzenie z d. 6. grudnia. Obecnych rad

nych 67. Przewodniczący, prezydent miasta Dą
browski. Początek o godzinie 7.

Prezydent podaje do wiadomości i zatwier
dzenia Rady, .ż dwóch urzędników magistratu, 
przy podatku gminnym czynszowym, zawiesił w 
urzędowaniu, i zarządził przeciw nim śledztwo 
dyscyplinarne.

Sekret rrz Rady odczytał reskrypt namie 
stnlctwa, znoszący uchwałę Rady miejskiej, 
którą orzeczono, iż gmina nie jest obowiązaną 
dostarczenia pomieszczeń dla dwóch kompanii 
wojska — a nadto

odpowiedź Wydziału krajowego na pety
cją wniesioną d j sejmu, o wydanie osobnej u- 
stawy kwaterunkowej dla miasta Lwowa i o 
pożyczkę z funduszów krajowych w kwocie 
120.000 zł. spłacalną w 20 ratach, na budowę 
koszar. Co do pierwszego punktu petycji, sejm 
nie dar W ydz.aLwi krajowemu żadnego spe 
cjamego upoważnienia; co do drugiego zaś, żą
dana kwota jest za wysoką wobec uchwalonego 
na ten cel funduszu — przeto Wydział krajo 
wy zwraca petycję bez skntku.

Rad. N i e m c z y n o w s k i  zwraca uwagę 
prezydenta na lichą oprawę książek przezna
czonych dla szaół ludowych — a następnie w 
rozwlekłym wywodzie użalając się na mylne, je
go zdaniem, pojmował ie nowej ustawy przemy
słowe!, przez niektóre korporacje, żąda dokła
dnego wyjaśnienia nastręczających się wąt
pliwości.

Prezydent Dąbrowski odpowiada, że spra
wę co do oprawv książek szkolnych poruszy na 
najbliźszem posiedzeniu Rady szkolnej ok^ęgc- 
wej —  a kwesije wynikające z ustawy przemy
słowej, zostaną wyjaśnione w przyszły ponie
działek na posiedzeniu magistratu, na które we
zwani są wszyscy przełożeni korporaeyj ce
chowych.

Ż porządku dziennego załatwiono następu- 
jąte przedmioty

Na k m  j o  z licytacji inwentarza żywego i 

k w o i ^ t s 4 \ X h art,f; *  wyznaczODo
Stypendja z fundac” miejskiej dla sierót, 

uczęszczających do Szkól ludowych, otrzymali: 
Stanisław Oberski, M»rcin Berliński , Antoni 
Żslazkiewicz, Kazimierz Kogut, Franciszek Ro
manowski, Antoni Szczuiłowski, Stanisław Gor
don Gustaw Mendel, MichaLna Ostrowska, Ja
dwiga Jaskólska i Józefa Soczek.

Na pomieszczenie kancąlarji dla obrony kra- 
, twej postanowiono wynająć dom p. Moszczań 
skiego za 2.0u) sir':; a dla górskiego szwadro 
nu pociągów, realność na Bogdanówce za 720 
złr. rocznie.

Upoważniono magistrat do poboru gminne
go podatku czynszowego w I., a względnie 1 
II. kwartale 1884 r. oraz prowadzenia od 1 
stycznia gospodarki miejskiej, prowizorycznie, 
aż do uch walenia budżetu.

W  duchu nowej ustawy przemysłowej, ze 
względów na rzeczywiste potrzeby ludności i 
wymogi moralności, uchwalono zmniejszać sto
pniowo listę szynków we Lwowie do cyfry 30) 
(obecnie jest ich 342) a zakładów z wyszyn
kiem akcesoryjnym 50. Obok tego zalecono, aby 
nadal udzielano konsensa jedynie osobom z od
powiednią pod każdym względem kwalifikacją, 
z warunkiem iż konsensów poddzierzaw.ać nie- 
wolno. Nadzór nad zarobkowośsią szynkarską 
poruczono sekcji IV. Rady miejskiej.

Prawo propinacji w EMosku wielkim i Z i-  
marstynow e wydzierżawiono na rok ,(eden do 
tyehczasowemv dzierżawcy, za cenę 1512 zł.

Odrzucono rekurs kawiarni Teatralnej prze- 
ciw zarządzeniu magistratu, mrmującemu wy
sokość opłaty za używanie chodnika na we
randę,

Na potrzeby zboru izraelickiego pozwolono 
wyasygnować 1000 zł., z funduszu kar nakla 
danych na izraelitów.

O godzinie woół Jo 9. przewodniczący za
rządził posadzenie tajne.

Na podstawie tego werdyktu skazał trybu
nał oskarżonego Jana Nepomucena z Oleksowa 
Gniewosza za występek z §. 488. i 491. u. k. 
na ośm  m i e s i ę c y  aresztu" i ponoszenie kosz - 
tów.

Zasądzony zgłosił, przybierając zwykłą po 
zę trybuna ludowego, zażalenie nieważności.

Jednomyślny werdykt sędziów przysięgłych, 
potępiający J. N. z O. Gniewosza, sprawił w 
ogóle jak nailepsze wrażenie.

Kmita liejueia i lasisjstita.
Dnia 7 Grud lia

Z Izby sądowej.
{Hrynieiti<c i contra Gniewosz)

Wczoraj wieczorem, po zwyczajnem stresz
czeniu wyników rozprawy przez przewodniczą
cego p. radcę Samclewicza, udali się sędziowie 
przysięgli na ustęp, i po półtoragodzinnej nara
dzie —  której wyniku licznie zgromadzona pu 
bliczność wyczekiwała 1 niezwykłem napręże
niem, odpowiedzieli na postawione im pytania 
w sp.śób następujący :

Na p^rwsze pytanie, czy oskarżony Jan 
Nepomuce-  z Oleksowa Gniewosz jest winien, 
że posądził f a ł s z y w i e  Aleksandra Hrynie
wieckiego o sprzeda /anie głosów wyborców 
przy wyborach do sejmu krajowego, a przeto o 
występek 1 art. VI. ustawy z dnia 17. grudnia 
1882, d w u n a s t tran a głosami n i e.

(Sensacja w publiczności.) Na drugie pyta
nie główne: Czy oskarżony winien, iż obwinił 
Aleksandra Hryniewieckiego imiennie, bez przy
toczenia faktów, o p o g a r d l i w e  przynfioty, 
lub wystawił g0 na publiczne urągowisko? — 
(§. 488 u. 1 ) — 12  głosami t a k .  (Sensacja i 
brawa wśród publiczności).

Na trzecie pytanie: Czy oskarżony winien, 
że podaniem faktu zmyślonego lub p r z e k r ę 
c o n e g o ,  f a ł s z y w i e  obwinił Aleksandra 
Hryniewiecki 3go imiennie o taki czyn niehono- 
rowy, który gc w opin'i publicznej pogardli
wym uczynić lub poniżyć może? — 12 głosami 
„tak", z opuszczeniem wyrazu „zmyślonego."

Czwarte pytauie, postawione na wypadek 
potwierdzenia J., odpadło.

Na piąte pytanie, czy p. J. Gniewosz ndo- 
wc^nil prawdziwość twierdzenia swego (z py
tania II .)1— 12 głosami „nie".

Taksamo odpowiedzieli przysięgli na pyta
nie V I.

* Repertoar teatralny. Dzisiaj w p i ą t e k  
d 7. grndnia po raz 2.: „Pan Cheribois", kom. w 
3. akt. z fran. p. Lud w. Davyl, i po raz trzeci 
„Ciotka na wydaniu", kom. w 1 akcie, J. Bliziń 
skiego.

Jutro w s o b o t ę  d. 8 . grudnia popołndnin 
«> godz. wpół do 4. „Łucja z Lammermoorn“ , opera 
w 4 akt Donizettego. Wieczorem o g. 7. przed
stawioną będzie znakomita tragedja Karola Brzo 
zowsi-.jgo w 5 akt. p. t. „ Małek.“

W n i e d z i e l ę  d. 9. grnlnia, popołndnin o 
godzinie wpół do 4., po raz 15.: „Dom otwarty*, 
kom. w 3 a k t, Michała Bałuckiego. Wieczorem o 
godz. 7. „Lukrecja Borgia*, opera w 3 akt. 
Donizetr.ego, przedostatni występ pani Dowiakow 
skiej; p o  c e n a c h  d r a m a t  u.

W p o n i e d z i a ł e k  d. 10. grndnia: „Nasze 
Soboty," kom. w 3. akt. z franc. pp. Labiche i 
Duru

W  przyszłym tygodniu wystąpi pani Dowiako- 
Woka po raz ostatni na naszej scenie w operse 
„Trnbadnr", które będzie zarazem benefisowem 
przedstawieniem tej znakomitej i ulubionej Śpiewa
czki, która przez cały czas pobytu swego we Lwo 
wie, dźwigając cały ciężar repertuaru operowego 
na sobio, zasfugnje na jak największe nnnanie.

W kom. z francuskiego p. t.: „Fortel Artnra*
( Truc d'Arthur), która przedstawioną będzie w 
przyszłym tygodnia na benefis pana Lnbicza, biorą 
udział pan;e : Zapolska, Wisłobodzka, Gostyńska ;
pp. Lnbicz, Zboiń iki, Skalski, Wojdałowicz i inni.

* Teatr P. Mysznga śpiewał wczoraj po raz 
pierwszy „Fausta* i przyznać mu musimy, że śpie
wał go wybornie. W  akcie pierwszym okazał, że 
jakkolwiek jest tenorem di g r a  c i  a, posiada wca
le znaczny zasób dramatycznej siły, o ustępach zaś 
lirycznych w akcie trzeciem zachwy lił wszystkich 
miękkością tonów i delikatnem cieniowaniem. Arja 
przed domkiem Małg. wypadła wyśmienicie. Miło nam 
przy tem skonstatować, że utalentowany artysta 
mniej się wczoraj niż zwykle oszczędzał, a w ak
cie drngim dał nam przepyszne, czyste i dźwięcz
ne, z piersi wydobyte, naturalne s i. P. Pozzi 
forsował górnemi tonami, r o n d e a n odśpiewał 
efektownie, natomiast w serenadzie był słabym, 
przy tem nie zawsze czysto intonował. Gra jego 
nie sprawiła wrażenia. Wielce przyjemnym Sieblem 
bj 1 ~nna Weiner, posiadająca dobry materjał
popracować!'* Inne p a r t je 'o b a a t t  
poprzednim razem, wypadły bardzo dobrze.

Wydział krajow y ulzielił Towarzystwn „Ro
dzina* zasiłek w kwocie 300 złr na częściowe po
krycie kesztów zależenia i mrą-łzenia Towarzystwa 

organizację oddziałów.
* Deley&ci Rady nadzorczej ‘Towarzystwa

Rodzina* • bradować będą w sobotę dnia 8 . b. m. 
w małej sali kaRjna mieszczańskiego, przy ulicy 
Akademickiej 1. 13. Początek o godz. 9 rano.
Wstęp wolny mają wszyscy członkowie Towarzy
stwa i m gą brać udział ic obradach.

* W kasynie miejsklem odbędzie się w sobo
tę d 8 . grudnia b. r. koncert muzvki wojskowej, 
pułki, nr 9 Packienyi, pod osobistem kierowni
ctwem swego kapelmistrza, pana Maryoego FUla. 
Wutęp dla ezłonków jak zsvykle. —  Lista otwarta. 
Począttk o godzinie wpół do 8 wieczór.

* Przedstawienie amatorskie, które się od
będzie d. 1 1 . b. m. (we wtorek) w sali kasyna 
miej kiego staraniem i na docnód Czytelui akade
mickiej, zapowiada się bardzo świetnie. Komitet u- 
rządzający dokłada wszystkich sił, aby firma Czy
telni akademickiej przedstawiła się jak uajświetniej. 
Oprócz iwóch nowości, mianowicie komcdji p. Śaieź- 
ko-Zapolekiej, osnutej na tle naszych stosunzów, a 
noszącej tytuł „Konkurent kurjerkowy* i źartn 
sceniczno - I  ‘nicznego, napisanego przez dr. R .. 
„Kandydat do banku krajowego “ przedstawioną 
zostanie 1 -aktowa komelja „Pokusa" hr. Kozie 
brodzkiego

Bohater operetki a ulubieniec lwowskiej pn 
bliczności, który podczas krótkiego swojego pobytu 
na naszej scenie, pozyskał sobie ogólną sympatję, 
wystąpi w „Kandydacie do bankn krajowego” , mia
nowicie r<4t Figielkowskiego. Nadmieniamy prry 
tej sposobności, że p. Fontana, wystąpi na tym 
witczorze po raz ostatni, gdyż przenosi się do Kra
kowa, celem kończenia stndjów prawniczych.

Tomtolą ząjmnje się pani Zapolska. Radzimy 
postarać się wcześnie o bilety, gdyż jak nas zape 
wniano, jest ich jnż bardzo nie wiele. Zachęcać 
zaś do ioh kupowania, nważamy za zbyteczne, gdyż 
zasługi położone przez Czytelnię akademicką około 
rozbudzenia życia narodowego i towarzyskiego 
szczególnie w tym rokn, najlepiej same za siebie 
przemawiają

* Koło literackie we Lwowie, nlica Pańska, 
w podwórzn, po prawej ręce, na parterze.

Zebranie „Kołi* Literackiego* odbędzie się dziś 
w piątek dnia 7. grnania, o godzinie 7. wieczorem 
w nowym lokilu.

Z  powodu cotygodniowych, »całych zebrań , 
karty sawiadamiajęce nie będą nadal rozsyłane.

Na dzisiejszem posiedzenia jeden z członków 
opowie szczegóły z życia Franciszka Mickiewicza, 
brata poety.

Lokal „Koła Literackiego* otwarty jest co piąt
ka, jaz od godziny 6 wieczorem.

* Wieczorek mnzykalno-deklamacyjay odbędzie 
się w sobotę dnia 8 . grudnia b. tn. w lokalu sto
warzyszenia młodzierzy handlowej w. m Program:
1 . Prz:.m> isnie wstępne. 2 . Rossini: Uwertura z 
op. „Semiramis* odegrają na cztery ręce pp. Ru
binstein i Sach. 4. a) Chopin-Sarasate Nocturne, b) 
Wieniawski „Obertas*, maznrek ; 4. a) Schnoert. 
„Ruhe“ , odegra p. Schmelkes; b) Gounod „Cara- 
tine z op. „Faust*, odśpiewa p. Menkes; 5) De
klamacja, wygłosi p. Nacher. 6 . Schubert, Andante 
z symfonii odegn. p. Sal. Menkes. 7. Liszt Verdi 
Concert-Paraphrasc z op. Rigoletto, odegra p. Ru
binstein. 8 . Zakończenie.

Początek z uderzeniem godziny 7. wieczór.
Wstęp wolny dla członków i gości wprowa

dzonych
* Bal techników. Doehodzi nas wiadomość, że 

i technicy w przyszłym karnawale urząd ą bai. 
Przewodnictwo komitetu, który się już zawiązał, 
objęli br. Roman Gostkowski, prezes Towarzystwa 
politechnicznego, tndzież pp. Chołoniewski, Golten-

ta i Marconi. Sądzimy że bal ten wypHnie ró
wnież ś rietnie, jak ostatni bal techników

* Panu Meehofferowi, prokurator"*’ z Czer- 
niowiec, wysłano z tutejszego sądu karjcgo akt 0- 
skarzenia w jego sprawie do Lincu. gdzie p. pro
kurator dotychczas bawił. Z dzisiaj nadeszłej Ga
zety Polskiej, w Czerniowcach wychodzącej, dowia
dujemy się, że p. Meehoffer powróci' jnż z swej wy
cieczki na miejsce swogo urzędowania, do Czer- 
niowiec.

* P. Czapiicki, który kilka swoich prac n nas 
ogłaszał, b«lzie miał w Wiedniu, w sali towarzy
stwa inżynierów i architektów, odczyt o Syberji. 
Wiedeńczycy, których poprzednie odczyty p. Cza
plickiego mocno zainteresowały, są bardzo ciekawi 
najnowszej pracy naszego ziomka i naocznego 
świadka swawoli i okrucieństw moskiewskich.

* Samobójstwo. Przedwczoraj przyoył do ho
telu „Narodowego", przy ulicy Karola Ludwika, 
emerytowany starszy porucznik, H. F., i zajął tam
że pokój. Wczoraj przed południem, służba hotelo
wa zwróciła uwagę, że przybyły od onegdaj nie 
wychodził wcale z zajętego numeru, a gdy pomimo 
kilkakrotnych wezwań drzwi się nie otwierały, da
no znać o tem policji, na której polecenie drzwi 
otworzono. W pokoju leżał trup H. F., jnż sko
stniały, a obok flaszeczka z resztką trncizny. sa 
mobójca zostawił pismo do właściciela hoteln, w 
kiórem oświadcza, że złe stosunki majątkowe zmu
szają go do odebrania sobie życia i prosi, by sto
sownie do jego ostatniej woli postąpiono z przed
miotami, które po Bibie zostawia t. j. portretem 
nieżyjącego jnż ojca jego i różańcem, pamiątką po 
matce.

Zamach samobójczy. We środę przed po
łudniem powiesił się muzykant cywilny Z. B., 23 
lat mający, bezżeuny, w ogrodzie miejskiej Strzel
nicy. Ponieważ jednak zwierzył się tegoż samego 
dnia przed swoim przyjacielem, iż przesycony ży
ciem, popełni samobójstwo, ten ostatni przeto śle
dził go i dość wcześnie jeszcze odciął wisząeegr 
Z. B. pozostaje przy życin, ponieważ atoli stanow
czo oświadczył, że od swego zamiaru nie odstąpi, 
przeto odstawiła go policja na obserwację do g łó 
wnego szpitala.

Suknie damskie ze . . .  skóry. Wielkie p o 
ruszenie w Paryżur W  świecie teatralnym zapo
wiedziane jest ciekawe . . . zjawisko, :tóie pióra 
wszystkich dziennikarzy tamtejszych i ca*y p1 feny 
świat w ekstazę wprowadza. Nawet pierwsze przed 
stawienie „Królów na wygnaniu", które onegdaj 
miało mieiscf, nie daje tyle pola do mów:enia i 
pisania i pisania co... nowa snknia p. Piersoa. A r 
tystka ta wystąpi bowiem w sukni, której materja 
dotąd jeszcze nigdy do stroju damskiego na scenę 
nżytą nie była. Snknia bowiem jest z s^wedzklel 
skórki zrobiona, z której zwykle rękawiczki tylb 
wyrabiano. Cała snknia z szerokiomi rękawami zro'- 
bicna jest z tej niezwykłej materji. a tylko do 
ubrania ma być użyty atłas i ki renk , Cały więe 
Paryż jest w ciegpekojnem oczeziwanin dnia, kłody 
zobaczy na scenie ową snknię, gdyż zacznę on- 
nową modną jrę kobiecych strojówl

* Przywilej. Tutejsza firm* blacharska F e r 
d y n a n d  K i n d e l  & W ł a d y s ł a w  G e r o ,  
istniejąca od 14 lat we Lw iwie, otrzymała od mi
nisterstwa handln patent na swój nader prafetyczu, 
wyaalazek „non plus ultra" oszczędny szy kową 
dej n a f t o ^ a ^ , d̂ , “ « j °
ta uh, a, praktycznością swoją przewyższa wsżySSi' 
d tąd znąne szybkowaru •• opirjrt-noAuro, jy/lyrJ •>•••* 
częaza osobne ogrzewanie spirj tusem, a przyuCm 
nie przeLzlkaóza wcale pracować przy świetle tęj 
samej lampy, na której jest umieszczony.

Wynalazek ten krajowego przemysłowca zasłu
guje dla istotnej swej wartości na jak najszeruze 
rozpowszechnienie. Publiczność na-ia w pierwszym 
rzędzie zająć się nim powinna i poprzeć pracowite 
usiłowania wynalazcy

* Zupę rumfordzką i tej zimy rozpocznie w 
drugiej połowie grndnia 1883 r. Towarzystwo mę
skie św. Wincentego a Panlo rozdawać tylko bie
dnym wstydzącym s:ę żebrać, w domn ubogich przy 
n*. Wronowskiej. Jak potrzebne jest talie rozdawni
ctwo we Lwowie, poświadcza najlepiej napływ bie- 
dnycn, nawet z najdalszych przedmieść miasta. Nie 
obeznany ze stosunkami, dsiwićby się musiał, tee-a, 
i pytać, czy się biednemu ten trnd tak dalemig 
drogi opłaci za łyżkę cieplej strawy i kav ałek 
chleba ? Lecz trzeba poznać tych biednycn, wldzlić 
ich nędzę !

W  mieszkaniu ich, całym sprzętem trochę sło
my i połamana ławka, odzież podarta i lekka, a 
łyżka strawy ciepłej i kawałek chleba przyi i ;S!„d; 
z domn ubogich, pożywieniem dla rodziców i dzieci 
na dzień cały ! Przyczyną tej straszne- niedoli nie, 
lenistwo, ale słabość lub inne nieprzewidziani nje^ 
szczęście w rodzinie, a rodzina przyzwycż^jom Hi 
lepszego bytn, wstydzi się po jałmużnę wy jg F1 * 
rękę.

Rzeczywiście los rodzin takich, nader licznych 
we Lwowie między klasą rzemieślniczą i zaro»‘ni 
kami dziennymi wzrusza do głębi serca litoś|)iwe?ef 
Dla takich to nieszczęśliwych rodzin pomoę, ch’yi-! 
Iowa niezbędnie jest potrzebną i dla nich to koła
cząc do serc w imię miłosierdzia chrzei ńąf Hegp 
uprasza Towarz stwo św. Wincentego 1 Parło, o 
pomoc i wsparcie. Wszystkie datki na ten cer. ozy 
to w gotowych pieniądzach, czy wiktuałach, przyj
muje handel pp. D r'x 'sr i Synów przy placn Ka- 
pitnlnym nr. 2., gdz-e też d itycbczas złożyli: Jego 
Eksc. hr. Rn°ocki 75 złr., z której kwoty połowa 
dla rodzin pod opieką naszego Towarzystwa zo
stających i W. p. Józ f Zawadzki 8  złr. Z komi
tetu: Ignacy D nxler , irsewoduiezący.

* Śmiertelność we Lwowi \ Tydzień od 25. 
listopada do 1 . grudnia 1883 Ilość zmarłych 33 
męzk. 31 żeńsk., razem 64; jak w 47. tygodniu. 
Średnia dzienna śmiertelność 9 1. Śmiertelność roczna 
29‘2 na 1000 mieszkańców.

Zmarło na dlfterję 1 , na dławiec 2, na dn- 
rzycę 3, na gruźlicę 12, na zapalenie przewodu 
oddechowego 15, na zapalenie kiszek 2, na inne 
29 ; z tego 30 w szpitalach.

* Mianowania. Nadzwyczajny profesor anato
mii i fizjologii roślin na uniwersytecie Jagielloń
skim, dr. Edward Janciewski, w uznaniu szczegól
nie gorliwćj działalności na p»!n wiedzy i nauczy
cielstwa, otrzymał tytuł i charakter zwyczajnego 
prcfasoia uniwersytetu J igullomkiego.

MazasttJ aakłaln nar. im. Ossoliński otwarte 
codzienni* — pr*a« świąt od godz. 9. do 1. Nttflto 
we wto-ek t iątrk popołndnin od 3. do 5. dla 
mlad» iśy takolnej. — WUęp bezpłatny.

* . lUZMa przemysłowo w ~aUss.ii sodzismue 
od godz, 9. do 6 .; w poniedziałek 50 et. r i » «  
dało 80 et.

* Muzeum Im. Dzleduszycklch otwarte dla
publiczności: w niedzielę od 10 . do 1 ., w śro.de i
sobotę od godz. 11. do 3.

* Egzamin. D. 14. i 15. b. m. o godzmi" 9
przed południem odbędą się w tnt. szkoła roczne, 
egzamina, a mianowicie w piątek dnia 14. w II. 
a w sobotę dnia 15. w I. i M . klasie

Przed rozpoczęciem egzaminr w H. klasie dn. 
14. odprawi się w kaplicy zakladn o godzinie w 
pół .do dziewiątej, w obecności wszystkich do szko-



ly chodzącym więźni, cieha msza ■ iw ., '  podczas 
którei popisywać sie będą ci więźnie, którzy się u- 
czyli muzyki wokalnej i instrumentalnej.

* ju tro  w sobotę: Niep Picz. N. P. M.; — 
iw. Olympjje

* Wi&JomOŚG! policyjna z d. 6 grudnia b r 
dożom w Policji zapomniane w dorożce pudełko 

i 1 0  sztukami zabawek dziecinnych.
Pan On-fry Januczak, zam. pod i  5 pVzy ul. 

Św Wojciecha- przytrzymuje kurę zbłąkaną.
Pryareszti. wano Józefa P. z nicianną rcgóiką 

Józefa M. za kradzież czapki z krymskich baran
ków, a F. T. kanoniera za sprzedawanie przedmio
tów erarjalnjch.

—  (r) Tarnopol. Spodziewamy się ta niezwy
kłych gcćci; ruch jest wielki za biletami na kon
cert, który wykona część lwowskiego towarzystwa 
śpiewackiego „Lutnia" dnia B b. m. Przyjeżdżają 
po największej części znajomi z koncertu zeszło
rocznego, którzy nader miłe wspomnienie po sobie 
zostawili.

— Stanisławów d. 4. grudnia 1883. Przed
wczoraj odbyło się u nas staraniem towarzystwa 
miłośników polskiej sztuki dramatycznej na dochód 
funduszu wsparcia weteranów z roku 1830 amator
skie przedstawienie. Sala była dosyć napełnioną, 
chociaż spodziewaliśmy się, że ze względu na cel 
zbierze się więcej publiczności. Przedstawienie 
rozpoczęto koncertem, w którym p. Amelir ^".miń
ska odśpiewała arję z „Roberta Djabła" i „Pta
szyna" piosnkę Chopina.

Tyle jnź pisano pochlebnie o śpiewie p. A . K., 
ie  zdaje mi się zbytecznem podnosić na tem miej
scu wszystkie zalety jej głosu i szkoły, nawiasowo 
tylko wspomnę, że na występie tym była p. A. K. 
nadzwyczaj dysponowana, to też jej metal.głos roz
chodził się w miłych a silnych dźwiękach w naj
dalsze przestrzenie sali, a zadowolenie i uznanie 
słuchaczów odzywało się po każdym numerze 
grzmotem oklasków i wywoływaniem a zakończyła 
obsypaniem bukietami ulubionej artystki.

Panna Roberta Rasch pianistka, która bezin
teresownie umyślnie przybyła z Kołomyi, by wziąć 
udział w tym koncercie, godnie i zaszczytnie wy
wiązała się ze swego zadania. Odegraniem fanta
zji Liszta i kilku utworów Chopina, dowiodła, że 
mimo młodocianego wieku jest jnż mistrzynią, nd- 
znaczająca się niezwykłą i fenomenalną pamięcią, 
gdyż wszystko gra z pamięci, a to najtrudniejsze 
utwory Beethoweny Liszta, Rubinsteina, Chopina 
do sta numerów. Pomimo przeszkód, jakie miała do 
zwalczenia w postaci star. i zużyt fortepianu, gdyż 
nowego, koncertowego — niechciało towarzystwo 
miłośuikć w muzyki pożyczyć, czy przez pomyłkę 
czy na ten wieczór, nieporozumienie, panna R. R. 
gra pełną siły i uczucia zupełnie zasłużyła na u- 
znanid, które jej publiczność wyraziła rzęsistemi 
oklaskami i bukietami,

Następnie odegrali amatorzy i amatorki trzech- 
antową komedję J. Korzeniowskiego „Panna Mę
żatka". Jakkolwiek jesteśmy już przyzwyczajeni 
do dobrej gry naszych amatorów, to jednak przy
znać należy, że dawno już nie było tak ndatnego 
przedstawienia, takiej werwy i harmonii w całości. 
Pani K... w roli pułkownikowej, acz niewdzięcz
nej, grała ze zrozumieniem artystki z zawodu, do 
czego zresztą nas już dawno przyzwyczaiła; panna 
C jako Cecylia ;tyłąa b ^ g ie « J : — wdą/  p a‘n
jJ w ^ ro li najora był niecceniony, a pan W . jako 
Adolf dzielni pomagał do ntrzymanla całości w 
harmonii, nawet stary Jakób odznaczył się w swej 
krótkiej enizodycznej roli.

PnbLczność wdzięczna za tak ndałe przedsta
wienie, nagradzała artystów cięgłem! oklaskami i 
irywofywaniami, a po drugim akcie obsypała obie- 
dwie artystki bukietami. Co do strony materjal- 
nej, to o ile m< głem się dowiedzieć, czysty .dochóa 
przewyższy nieco sumę 1 Ol) złr. Tak o rzeczywi
stej cyfrze jak i jej przeznaczeniu, doniosę wam 
w następnej korespondencji.

—  Londyn. Nowoczesny ten Babilon według 
ogłoszonego właśnie sprawozdania policji tamtejszej 
za rok ubiegły, liczył z dniem 1 . stycznia b. r. na 
obszarze blizko 700 mil kwadratowych ang. 700.000 
domów, w których mieszkało około 5 milionów lu
dzi. Jak niesłychanie szybko rozszerza się to ol
brzymie miasto, dowodzi już choćby ten jeden 
szczegół, iż w ciągu roku 18 8 2  wybudowano w 
nie . 23.301 nowych domów, które obok siebie u- 
stawione dałyby front 76 mil ang. dłngi, a które 
utworzyły 508 nowych ulic. Do utrzymania po
rządku służyło 11.699 konstablów (jeden policjant 
na 250 mieszkańców), którzy w ciągu rokn dopeł
nili 78.416 aresztowań, przeważnie za kradzież. 
W  przecięciu każda trzydziesta osoba w Londynie 
nległa raz do roku skradzeniu, a każdy dwóch- 
setny dom grabieży, skutkiem włamania się zło
czyńców. Wartość skradzionego w ciągu roku mie
nia, nie licząc defraudacji p« bankach itp., obli
czają na 12 milionów zł. Liczba rzezimieszków z 
z rzemiosła, znanych policji, wynosi około 40.000! 
W  ogólności liczba wypadków kradzieży wzrasta 
w Londynie z każdym rokiem, natomiast zmniej
szyła się liczba aresztowanych opojów z 8.567 w 
roku poprzednim, na 7.1 42. Tajemniczych wypad
ków morderstwa zdarzyło się w 1882 roku 59.

Zgubiło się w ciągu roku na ulicach Londynu 12.878 
niżej lat 10 a 3.961 dzieci niżej lat 15. Policja 
zwr iciła z nich rodzicom 8.398, reszta z wyjątkiem 
210 powróciła sama do domn. Z zaginionych tylko 
74 znaleziono nieżywych, zaś 136 znikło bez śladu 
i wieści! Na dowód, z jaką troskliwością policja 
londyńska zajmuje się zbłąkanemi dziećmi i jakie 
te ostatnie pokładają w niej zanfanie, przytaczają 
dzienniki angielskie charakterystyczny fakt, który 
niedawno się zdarzył w Londynie. Podczas kate
chizacji dzieci w jednym z kościołów parafialnych, 
duchowny opowiadał o Jerozolimie i nadmienił, że 
Chrystus dzieckiem będąc zgabił się rodzicom na 
nlicy. „A  wiecie — zapytał —  gdzie go w końcu 
znaleźli strapieni rodzice?" —  „Na stacji policyj
nej !“ —  jednogłośnie odpowiedziała dziatwa. —  
Wracając do statystyki olbrzymiego miasta dodać 
winniśmy jeszcze, że liczba doróżkarzy wynosiła 
tam w ubiegłym roku 15.000. Doróźkarze ci zło
żyli w policji 18.659 przedmiotów, zapomnianych 
przez pasażerów, a między niemi kwoty większe 
nawet niż 1.000 s z t , sakiewkę ze złotówkami war
tości 830 funtów. Tylko o 10.131 przedmiotów 
zgłosili się właściciele, reszta a w niej banknot na 
1000  fantów i dwa banknoty po 50 fantów, nie zo
stały odebrane i przyznane będą rzetelnym zna
lazcom. Dzięki wreszcie utrzymywanemu przez po
licją albnm złoczyńców, odpoznano 6.889 „usilnie 
poszukiwanych" osób, a pod stałym nadzorem po
licji zostawało 12.68 8  jnż karanych przestępców.

—  Podziękowanie. Imieniem Stowarzyszenia 
dam dobroczynności w Stanisławowie składam ser
deczne dzięki Wżoym paniom: Amelii Kamińskiej 
i Robaicie Rasch, tudzież W. p. profesorowi Karo
lowi Krotochwilowi za ich łaskawy udział w kon
cercie, połączonym z tańcami, danym dnia 24. z. m. 
na korzyść ubogich, wstydzących się żebrać. Wżna 

Amelia Kamińska, zawsze gotowa nUść pomoc 
cierpiącej ludzkości, przyjęła chętnie zadanie wy 
głoszenia ki'kn utworów muzycznych, z czego się 
też swoim pięknym śpiewem, który nietylko w mu 
rach naszego miasta, ale także szeroko po za ich 
obrębem zasłużone zyskał uznanie, w nader sym
patyczny sposób wywiązała. W . p. Roberta Rasch 
zaś w swej łaskawej uprzejmości nie szczędziła 
trudn ni kosztów przybycia na zaproszenie z Ko
łomyi, by swą znakomitą grą na fortepianie uświe
tnić wyżwspomniany wieczorek. Wżny p. profesor 
Krotochwjla nareszcie, prawdziwie pięknem i peł- 
nesn uczncia wygłoszeniem poematn Ujejskiego „Za 
służbą", uzupełnił najprzyjemniej ową biesiadę ar
tystyczną —  za co niech raczą przyjąć najserde
czniejsze : Bóg zapłać!

Antonina Gregorowiczowa, 
przewodnicząca Stowarz. dam dobrocz.

—  Arabski Wallenrod. Przed sądem wojen 
nym w Algerji ma stanąć niebawem jeden z kra
jowców 8 i-el Hadii-Kadur ben Sachraon, którego 
nazwisko przetłumaczone dosłownie brzmi: „Kadnr, 
pielgrzym do Mekki, syn męża puszczy". Jest on 
oskarżony o zdradę stanu. Jnż przed sześcioma 
miesiącami jeden z jego współwyznawców, wierny 
przyjaciel Francuzów, oskarżył go o knowanie spi
sków prz iciw przybranej ojczyźnie. Lecz „syn męża 
ptiszczy" potrafił wzbudzić tak silne zanfanie wśród 
wyższych oficerów armii franenskiej, iź obarczające 
go oskarżenie nznano za potwarz. Zwłaszcza puł 
kownik Beanpretre chętnie korzystał z je^o^n^n

"njuSw0̂ ian,nżmierfania bnntnjących się 
plemion i wyrobił mn order legii honorowej. — 
Wprawdzie ohodziły wieści, iż chytry Arab jest 
w zmowie z powstańcami, że dla wzbndzenia w nich 
zaufania, odprawiał wśród nich kawalkady na swym 
wierzchowcu, przyczepiwszy mn krzyż francuski do 
ogona, lecz tym wieściom wśród armii francuskiej 
nie chciano dawać wiary i Kadur-ben-Sachraen 
wzrastał wśród zdobywców swego krajn w łaski i 
znaczenie, z oficera legii honorowej awansował na 
komandora. Gdy Ba-Amena podniósł sztandar bun
tu, jenerał Ceres dowodzący wyprawioną przeciw 
niemn brygadą, powierzył Kadnrowi dowództwo nad 
kawalerją arabską, walczącą przy bokn armii fran
enskiej, W  przeddzień bitwy pod Mulak „syn mę
ża paszczy" znitł na kilka godzin z obozu, wrócił 
wprawdzie wieczorem i nazajutrz stał na czele od
działa, ale dopnścił konnicę nieprzyjacielską tak bli
sko, że wskutek jego zachowania się Francnzi na 
głowę pobici zostali, ciężko przypłaciwszy położone 
w arabskim szeikn zanfanie. Jak się bowiem poka 
zało, oddaliwszy się z obozu, widział się on z Bn- 
Ameną i nłoźyl się z nim o zdradę nienawistnych 
giaurów, którym pozornie służąc, nosił się wciąż z 
myślą zgnbienia ich przy zdarzonej sposobności. —  
Dzisiaj swoją zdradę życiem zapewne przypłaci, 
lecz pamięć jego wśród współwyznawców pewnie 
nie zaginie i przejdzie do potomności w pieśni ja 
kiego arabskiego wajdeloty.

U

Wiedeń d. 6 grudnia. (Pryw.) Dzisiejsze 
wieczorne posiedzenie Koła polskiego trwało 
cztery godziny. Prezes Grocholski przedstawił 
nowych członków, pp. Łozińskiego, Zapałowicza
im— Mm—n mii nirTinrn r*

Blocha. Ułatwiwszy się z porządkiem dzien
nym jutrzejszego posiedzenia Izby posłów, przy
stąpiono do odczytywania licznych petycyj, na- 
deszłych z Galicji — między temi od prezy
denta miasta Lwowa o przeniesienie domu kan
nego z< Lwowa do Winnik a fabryki tytoniu z 
Winnik io  Lwowa, tudzież petycje wględem 
decentralizacji kolejowej z Rawy, Żółkwi. Dro- 
kobyczc. i t. d.

Rozprawa nad decentralizacją kolejową była 
bardzo gorąca. P Zacharjasiewicz ponowił swoje 
dawne wnioski z niektóremi zmianami i w do
skonałym wywodzie wykazał, że zamierzona 
przez rząd organizacja galicyjskich kolei pań
stwowych żadnego zgoła pożytku nie przyniesie 
krajowi. Wszyscy mówcy, między tymi Hausner, 
Chrzanowski, Euz. Czerkawski, Jaworski, K o
złowski energicznie domagali się przeprowadze
nia decentralizacji i żądali, aby wystąpić wobec 
rządu stanowczo: albo—albo! Dalszy ciąg roz
prawy na następnem posiedzeniu Koła, poczem 
powzięte zostaną uchwały, Następne posiedzenie 
pojutrze.

Do wykonawczej komisji prawicy wybrani 
zostali ci sami co dawniej: Grocholski, Czarto
ryski. Jaworski, Euz. Czerkawski, Smarzewski.

Wiedeń d. 6. gru-lnia: (Pryw.) Ferje świą
teczne zaczuą się z całą pewnością d. 12. b m.

Wiedeń d. 7. grudnia. (Pryw.) Jeneralne 
inspekcje kolejowe we Wiedniu i Budapeszcie 
pracują nad wykończeniem szczegółowych pla
nów kolei Stryj-Munkacz. Dyrekcja budowy o- 
siędzie w Munkaczu; budowa rozpocznie się z 
pewnością na wiosnę.

Wiedeń d. 7 grudnia (Pryw.) Klub lewicy 
Izby posłów pomnożył członków swego dyrek
tor jatu z 5 na 7.

Wiedeń d. 7. grudnia. (Pryw.) Wczoraj 
miał dr. Kopp (teuton, należący do nieutła- 
gańców klubu lewicy) w stowarzyszeniu „Frei- 
sinn* mowę o kwestji niemieckiej w Austrji. 
Mowa była arcymizerna i przyjęto ją bardzo 
obojętnie.

Rzym d. 7. grudnia. (Pryw../ W prz* 
sionku parlamentu wypoliczkował wczoraj Ni- 
cotera sekretarza stanu Sovito.

Petersburg d. 7. grudnia. (Pryw.) Pisma 
nihilistyczne muożą się i wychodzą szybko je
dno po drugiem.

Wiedeń d. 7. grudnie. (Pryw.) Gregrowi 
stanowczo odmówiono przyjęcia do klubu cze
skiego, zaczem może reszta młodoczechów wy
stąpi z klubu. Tilszer podał się i został przy
jmy-

Paryż d. 6. grudnia. Między uwięzionymi 
anarchistami znajduje się 17-letni młodzieniec, 
a którego znaleziono materjały wybuchowe. 
Liberte donosi,, że Anglia energicznie pracuje 
nad pogodzeniem Francji i Chin i że w ostat
nich dniach rokowania w tym przedmiocie da
leko postąpiły. Telegraphie zapewnia, że Tseng 
wręc y ł wczoraj Ferry’emu notę, w której żąda 
zaprzestania kroków nieprzyjacielskich, aby nie 
przeszkadzać toczącym się rokowaniom.

Bruksela d. 6. grudnia 0 pół do 6. po po
łudnia wybuchł pożar w gmachu parlamentu,
którv o godz. 7'/, wieczór trwą Okrzy-

ouraa, zupełnie zostało zni
szczone. Inne skrzydła, gdzie mieszczą się mini
sterstwa spraw zagranicznych i oświaty, silnie 
zagrożone. Spodziewają się uratować inne skrzy
dła. Kilka osób skaleczonych.

Budapeszt d. 6. grudnia. Komisja Izby po
słów uchwaliła jednogłośnie wnieść o wydanie 
deputowanego Yeriryaja sądom.

Bruksela d 7. grudnia. (Pryw.) Pożar par
lamentu stłumiono o godz. 10. wieczór. Izba po
słów z przynależnemi apartamentami zniszczo
na; kilku pompieiów jest rannych, a podobno 
kilku żołnierzy zabitych. Ministerja spraw za
granicznych oświaty nie wiele ucierpiały; 
gmach senatu ocalony. Pożar wybuchł w kopu
le m,d Izbą posłów, i wskutek urządzeń wen
tylacyjnych, tudzież gwałtownego wiatru szyb
ko się rozszerzył.

Paryż d. 7. grudnia. Nawet dzienniki a- 
narchistowskie odradzają udziału w zamierzonej 
na dziś demonstracji, która przeto albo zanie
chaną zostanie, albo mizernie wypadnie.

Londyn d. 6. grudnia. „Biuro Reutera" do
nosi, że rząd chiński nie chce cofnąć ani zmie
nić swych pretensyj co do Tonkinu.

Paryż d. 6. grudnia. Minister sprawiedli
wości nakazał uwięzić tych, którzy są podpisa
ni na plakatach wzywających do demonstracji. 
Siedmiu już uwięziono. /'Patrz „Lwów").

Berlin d. 6. grudnia, ^ejm odrzucił wnio- 
ek Sterna o zaprowadzenie tajnego głosowania 

przy wyborach sejmowych i komunalnych 202 
głosami przeciw 163.

Paryż d. 7. grudnia. Bepublique franc. za
przecza wczorajszemu doniesieniu dziennika Te- 
legraphe, dodając, że od dnia 30. z. m. Ferry i 
Tseng nie znosili Się z sobą.

Wiedeń d. 7. grudnia. Z Izby posłów: Rrząd 
przedłożył projekt do ustawy dotyczący podwyż
szenia kredytu  ̂ dodatkowego na budowę pobocz- 
nych linii galicyjskiej kolei transwersalnej; toź

samo co do dalszego pozostawienia sądów wyjąt
kowych w Dalmacyi. Kopp wnosi protest przeciw 
wyborowi Badenfelda i Lutzowa, przekazano wy
działowi legitymacyjnemu. Smolka zauważa, że 
protest jest bezprzedmiotowy. Wniosek Koppa od 
rzucono 144 gł. przeciw 127.
*  ̂ Edward Suess zyczy szbie iżby ces. orła herb. 
Austryi w sali umieszczono; poczem przystąpiono 
do porządku dziennego.

Przyjechali d. 7. grudnia 1883.
Hotel OAZA: F. br. Christiani z Trzciany, 

W. Gniewosz z Kontów.
Hotel WARSZAWSKI: J. Nowakowski z Zło

czowa, Bachman z Krakowa.
Hotel ANGIELSKI: K. Marmorosz z Karo

wa, K. Malikiewicz z Wiśnicza, J. Drak z Rze
szowa, E. Wieliczkowski z Dolinian.

Botel LANGA: E. Wiesner, M. Hernstad, J. 
Gedildig i M. Herman z Wiednia.

W ie s k e it ,  dnia 7 . 
godzina 1 . miast 

Alpiny 65.—
Anglo-Austr. 107.—  
Kolei la r .  Lad. 288.— 

Połud. 139.10 
Kolej pińs.Elib. 310.60 
West. Nordostb. 145.- 
Węg. obi. p. zł. 96.75 
Kolej siedmiogr. 110.30 
Zł. rent. węg. 4 °/0 87.62 
Boa. rubel. pap. 1.17. ̂  
Galie, indenut. 99 75

Usposobienie:

T E A T R  H R .  S K A R B K A  
pod d yrek cją  Jana D obrzańskiego.

W  piątek dnia 7. grudnia 1883:
To ras drugi:

Pan Cheribois
komedja w 3. aktach z frauc., Ludwika Dayyl. 

Po rat treeci:
CAOTM ŁA n a  W U B A A M M J

komedja w 1. akcie Józefa Blizińskiego.

Grudnia 1883.
40 ^op-iłućnin.
Węg. akcje kr. 279.25 
Unlsmsbank 107.—  
'fe-dbshn 245 25 
Kolej Alfold. 166.—  
Kolajlw.-czern 168.—  
Wied. Gomnne.-l 124.50 
Slbetal. 196.50

Losy turecli# 20.25 
Bankrereia. 103.50 
Losy wegieT 114.30 
Mar'skalami — .— 
słabe.
6 . listopadaBerlin, dnia 

godzina 5 minut 40 po południu.
Rosyjsk. bankn. 197.60 Akcje kredyt. 47 6.—
Lombardy 237.— Galicjskie 122.2 5
Kolej rumuń. 197.50 Austr. bank. 169.20

© K l i n i n  JL »P*eka we L w ow ie
p o leca

Rob;  piękności i wszelkie kosmetyki i pachnidła tak prze* 
zemnie, jakoteż i przez inne firmy ogłasz° ue

Dr- Karol Tupec
otw orzył kaucelarję adw okacką

w  B r z e ż a n a c h .

Początek o godzinie 7mej wieczorem.

P O C I Ą G I  K O L E J O W E .  
podług xegaru lwowskiego.

Przychodzę do Lwowa:
Z KRAKOW A: o godz. 5 min. 40 rano pociąg po

spieszny, o godz. 9 min. 27 wieozór pociąg osobowy, o 
god. ] min. 40 przed południem mięszany, o goaz. 7 
min. 51 wieczór pociąg lokalny mięszany.

Z CZBRKIOW1BC: o godz. 10 min. — , ieozór po- 
ciąg pospieszny, o  godz. 3 min. 35 rano i o godz. 3 minut 
52 po pot dniu pooiąg mięszany.

Z PODW OŁOCZYSK: na dworzeo główny lwowski 
o godz. 10 min. 30 wieozór pooiąg pospieszny, o godz. S 
min. 5 rano i o godzinie 4 min. 16 po połndnin pooiąg 
mięszany.

Z PODW OLOCZYSK: na dworzeo w Podzamczu o 
godz. 10 m. 17 wi ozór pociąg pospieszny, o godz. 2 m. 
81 rano i o goi "  i min. 48 po połnd. pooiąg mięszany.

ZE STANISŁAW OW A: na Stryj, rano o godz. 8 
min. 2S pooiąg omnibusowy, wieczór o godz. 8 min. 32 
peoiąg mięszany, i o godz. 1 min. 53 po południu pooiąg 
okalny Szoz riec-Lwów.

Lwów. Z Izby handlowej, 7. grudnia 1883.
1. Akcje xa sztukę 

bez kuponn bieżącego płacą żądają 
Kolej galic. Kar. Lud. 200 zł. m, k. sm  —

9 iwo v .i*.-.*, joss. zou zł. w. a. 166 25 169 25
Bauku hypot. galic. 200 zł. w. a. 287 50 292 —

„ kred. galic. 200 zł. w. a. 250 — 255 —
2. Listy zastawne za iOO złr.

Tow. kred. galic 5 pro. w. a. 98 — 99 —
W 9 9 4 * • 89 50 90 50
n n n 5 „ okres 98 — 99 —
kt B U 4 „ 86 — 87 —

Bauku hyp. gal:c. 6 „ „ 101 50 102 50
n n a 5 „ 97 45 98 45
• » n 1UU 4U JUl 40

Listy dłużne g z. kr. wł. 6 pr. 100 — 101 50
• » 9 < s 5 „ 90 — 92 -

3. Jbisty dłużne za 100 złr 
Ogól. roi kred. zakład dla Galicyi

i Bukowiny 6 pre los. w 15 lat — — — —
4. Obligi za 100 złr.

Iudemnizacyjne galic. 5 prc. m. k. 99 — 100 —
Kom. zakł. kred. włość. 6 prc. w. a. 95 — 98 —
Pożyczka kraj. z r. 1873 6 prc. i 
Pożyczka „ „ 1883 4 ‘/g “/o 

5. Losy.
Miasta Krakowa

„ Stanisławowa .
6. Monety.

Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleondor 
Półimperjał rosyjski .
Rubel rosyjski srebrny 

„ „ papierowy .
100 inarek niemieckich 
Srebro . . . .
Kupony w srebrze

101 50 102 50
89 60 90 60

18 50 20 50
22 50 24 50

5 61 5.71
5.63 5.73
9 54 9.64
9.85 9.95
1.54 1.64
1.16 1.18

58.85 59.65

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ.
W ie d e ó ,  dnia 7. grudnia 

godzina 10 min. 30 przed południem 
Akcje kredyt. 281.90 Anglo-anstrj. 107.25
Kolej Kar. Lud. 289.—  Kolej połudn.
Unionsbank 107.— Napoleondor
Rossyj. bankn. I.171/, Usposobienie:

139 90 
9.59 

filne

S p l
-^■ ''""e lkahozna woda mim

najobficiej 
la mineralna

SZCTKWIOWA
napój oszeźwiajęcy stołowy,

skuteczny bardzo na kaazel w chorobaoh szyi 
kateraoh źolądkn I pęoberzn.

P A S T Y L K I pektoralne i do trawienia.

Henryk Mattoni, Karlsbad (ezschy).

Ka ETYKIETĘ 
i wypalono piętno na
k o r k u  M  V

dokładnie __j*yó.

I MAHONIU

N Tfl f i P / O n  ^  porze, kiedy tak cierpiący jako- 
teł zdrowi przebywać muszą więcej w 

pokoju, jest „Bittnera wyskok sosnowy* koniecznym ar
tykułem; rozpylony napawa pokój pysznym zapaohem la- 
sowym, oczyszcza powietrze z powodn owych zawartości 
ozonioznyoh i oohrai ia przeoiw chorobom zakaźayc 
Wskutek owych bi niozno-ływioznyoh jzęści składo- 
wycb jest BtTTNERJ spirytus sosnowy znanym środkiem 
leczniczym w słabościach organów oddechowych i lystemu 
nerwowego. Składy podaje dzisiejsze ogłoszenie.

Juliusza Schaumaona ‘JL  4D? pr
liusza Sohaumańna, aptekarza w Stookerau. Pańska wy
próbowana i doświadozena sól żołądkową działa cudownie.

Mój szwagier, miejski rześnik, Pictr Tellmann w 
w Fogaras w Siedmiogrodzie, 70 lat mający, cierpi od 
20 lat na żołądek a w ostatnim czasie choroba nastąpiła 
z taką uporczywością, że na jej pokonanie nie mógł po- 
módz żaden tkarz. Od 14 dni, gdy używa pańskiej zba
wiennej so.i żołądkowej, nastąpiło trawienie, regularność 
apetyt i en. Niechaj bóg  błogosławi pańską cudowną sól 
żołądkową i pańską pomocną ręką dla dobra cierpiącej 
ludzkości. "

Nie pominę polecać pańską zbawienną sól żołąd- 
iwą wszystkim w Fogaras cierpiącym na żołądek. Dalei 

upraszam o przysłani i jeszcze 6 pudełek soli żołądkowej 
poi laniem pod adresem pana Piotra Tellemana, miejs. 
Znika \ Fogaras w Siedmiogrodzie.

Kreślę się z wyrazem pełnego szacunku i poważania 
1 i o d o i W as, w. r. e. k. major na pensji. 

Fogares, 20. maja 18J2.
Do nabycia u Jnljusza Schaumanua, powiatowego 

aptekarza w Stoekerau i we wszystkich aptekach Austro- 
Węgier, w Semlinie u p. Franciszka Benko, aptekarza. 
Cena pudełka 75 ct.

W ysjika najmniej dwóch pudełek za pobraniem.

za
rze:

Celina Majnardi uczenS |t S S ® tieg0’
ś p i e w u  s o l o w e g o .

Równocześnie udziela jako nozonnioa sławnego 
profesora E f e i l o  C a t t e  lekoje mimiki dramaty„znej i 

lirycznej,

nliea C zarueeltlego , liczba 6 .

orana pomieszkania.
Dr. Władysław TatarCZllO h ê^arz Chorób wena- 

ryozuych i skórnych
mieszka przy ulicy Jagiellońskiej, liozba 22. 

Ordymąje od godiiny * - 5  po południa.

N s i r ł m i e l n i k  /ar!*zet“  monteK któ l > d .U I I l i e i ]  1IS. ry prie3zło 20 lat
kierował p i e r w s z o  rzędne mi nłynami, taj- 
nowsz go syatemn, posad iją iy  chlubie 
iwiafiectwa, posznkoje zaraz posady. Ła 
skawe zgło. enia przyjmuje biuro wywia
dowcze w Stanisławowie. 31a5 1 2

Na nauczycielkę
do jedar ro dziecka pod korzystnemi wa
runkami, arzyjętą będzie miotła, mor i 
na i inteligentna panienka um;eją< a do
brze po nicmieokn Inb po fr&acnzkn i 
muzykę. Kompctentki raorę się przed s a- 

! w biurze nauczycielskim WuSj Krzy
żanowskiej we Lwo wi) nl. ‘łeks arłka 1 4.

S147 1 - 3

Ekonom
młody żonaty, doświadczony w swym za 
wodzie,'  posiadający chlubne świadectwa, 
poszuknje przy gospodarstwie rolnem po 
sady jako teki lab pi w a ,  Oferty pod 
adresem „ B e e r *  w Brzeianach p..st. rent. 
_________________________ 3ifi7 1—3

KucJimi strzó w
bardzo zd o b y c i, posiadających zaie.aja :e 
świadectwa z domów obywatelskich, .alć.i 
R a m e r d y n e r ó w  z długoletnią prak- 

poszukujących umieszczenia w kraju 
uh zagranicą polecić może Biuro wywia

dowcze J. Witoszyńskiej Rynek l. 28 
^  Lwowie. 3 r S  1 - 3

J J o m u  wianomą jest data śmierci 
^na A ntoniego 

t n r ^  k łe g 0 ’ Albr) t>rrvnajmniei 
kom u znanem jest mie lce gdzie Tw o 
ki są pochow me, raczy łaskaw e i -  
dzielić tę wiadomość odpisanemu.

Dubienko p. Monasterzyska 
8118 S-6

C en a  n a fty  «r g łó w n y m  u k ła d zie

R. DITMARA
we Lwowie, plac Marjacki, (hoiel Europejski),
It. D i T9IARA prawdżnra am erykańska, 

biała nieefesplodoj^ca
zupełnie

litr 3 5  ct.
Podwójnie rafinowana zupełnie biała, nieeksplodująca nafta

s lonowa „  38  ct.
Podwójnie rafinowana g o s p o d a r s k a  nafta nieeksplodująca „ 3 6  ct.

Przy odbiorze lnb przedpłacie 15 litrów opuszczam 2 centy na litr e
n n a
Odbioroom całych beczek (ważącyoh około ISO kigr.) daję stoso

wny rabat.
Naczynia na naftę liczę po cenie kosztu.

Wysyłki na prowincję uskuteczniam do wszystkich staoyj kolejo
wych za gotówkę lub za zaliczką. H

Mająo zawsze na uwadze najwalniejzzy warunek dobrego oświe
tlenia, ntrzymn ni kładzin dla moiob Szan ownych odbiorców tyłku iaj 
c yściejsze, znpełme bezpieczne materjały do oświetlania, przytem nadmie
nić muszę, by się Szanowne Pnblioznośó we własnym interesie od zakn- 
pna chociaż nieco tańszej nafty od roznosicieli po domach strzegła, albo
wiem od takowych tylko eksplodujący, bardzo niebezpieczny płyn nabyć 
można. ~ ' 1—?

9
ki wi arabskiej (żrebne) i  6 miary do na- 

byoia zaraz w Pornboaoh p. Jaworów.

Rządca dóbr
wykazać się mogąoy U-ietnie praktyką i 
najchlu liejszemi świadectwami poszukuje 

posady.

W  obu razach udzieli wiadomość 
Konstanty Hałnszyński w Drohomyśln, 
poczta Hrnszów. 3147 1—3

O O O O O  ft O O O Ó Ó ^

Najnowszy o
P A P I E R  L I S T O W Y !  

bilety korespondencyjne £ 
0 i ozdóbki na Boże drzewko 0

poleca n
E D W A R D A  B 0 8 0 H A N A ,  $

handel pa, leru, w j Wiedniu, A
Stefanspb.tz, Jssnmirgottsłrasse 6. Z  

Detailiczny oennik gratis i franco. Q

O O O t t  O O O O O 1

Ksawery Budko wski |
były baletmlstrz teatrów warszaw- 

skioh, —  udziela naukę
tańców i gimnastyki

tak w domach prywatnych, jakotet 
we wlasnem mieszkaniu 

D y n e fc , 1 . 1 3 , Ł  p ię t r o

0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0o o o o o o o o o o o
Towarzystwo gal. łasy zaliczkowej

we Lwowie, ul. W ałow a 1. 2. piętro I. 
Stowarzyszenie zarejestrowane z nieogran. poręką,

przyjmują
wkładki ua książeczki oszczędności 

o pr o c e n t owuj ąc  takowe po 0prct rocznie. q

>QOCeOQOOOOOOTOOQOOQOOOOO

BRACIA LANGNER
w e  JLicow*e- u lica  B a s ic k a , ł. MO,

p o l e c a j ą :
K oszu le męskie białe gładkie po oenio fabrycznej zł. 1.50, .80, 2, 2.5°, 

2.8( 3; kolosowe Oxford“ po zł. 2.15 i 2 80; noone (hueul. po zł. 2.50. 
K oszule dla chłopców białe tylko w jednym gatunku wybór po zł. 1.50. 
K alesony z „Calioo* domowej roboty po zł. 1.20, 1.40 i 1.60. 
(żołnierzyki szt* po 20i 25 ct. M ankiety para 35 i40  ot., wtnz. taniej, 
f  hustki do nosa od 15 do 80 ot. sztuka, jedwab. 75 -1 .50 , wtuz. tauiej. 
Skarpetki białe i 1 ilorowe para od ot. 16 do zł. 1.50, w tuzinie taniej. 
Ghustkt na szyj jedwabne i wełniane od ot. 95 do zł. 7.50. 
K raw atki w największym wyborze, szelki, spinka itp. 
Rękaw iczki wszelkiego rodzaju, pularesy, tytonlerki itp. 
Cylindry składane hapeaux claąnes) tybetowe złr. 5.50, atłasowe 9 zł. 
K a fta n ik i. spodnie i skarpetki bawełn., wełn., flanel. i jedw. 
K am izelk i włóczkowe z rękawami i pończochy do polowania. 
Papucie, m eszty i huty filcowe, pledy, kocyki angielskie. 
Kam asze filcowe męzkie para zlr. 1,60, wysokie złr. 2.20.
^ztylpy i  kam asze skórz. do polowania i do konia para zł. 3.60 i 6. 
Czapki futrzane i sukienne, ozapki ranne, fezy ture kie po zł. 1 80 
1 irasole bawełniane, wełniane i jedwabne od zł-. 1.20 do 10 złr. 
Płaszcze gumowe i różnyoh gatunkach od złr. łO.50 do 28 złr. 
K alosze męskie wyżsi «  a i  złr., niższe S złr., dama. wyższe zł 3.150, 

niższe złr. 2.80 i 250- 3078 3—5
Zlecenia z prowincji załatwia się odwrotną pocztą nie Iioząo opakowania.; I

u  u  « r  n i
Znaczne zniżenie ceny!

Ludwik Ilarling & Comp.,
Hamburg. 2599 1 —5 

ezbr ;eoznie najtańsza dostawa gwa
rantowanych gatunki! wybornych z o- 
pł ą porta z;, pobraniem :
5 kilo MOCCA, afrykańska .. złr. 8 —
5 „ LIBERIA, bardzo lnbiana „ 8. 0
5 » CUBA brylantowa 4. 0
5 „ CEYLOli najlep. jakości „ 6 —
5 a złota MENADO nad. szlaoh. _ 5.40
5 a MOCCA arab. ognista _ 6.—

A ś l A A /  .
Wyszedł w Warszawie z drnkni4 

jest dc labyoia w księgarniach ze
szyt I. i II. z edycji drugiej dzieła 

pod ty t .:

< Najlepsza metoda
do nauozenia się język a nie- J 
mieckiego w 8 isiąoaoh bez "  

nauozyciela, przez

PI. B e n s s n e r a .
Cena zeszytu Igo 90 ot., zeszytu lig o  

1 zł. 20 ot. -
Skład główny w księgarniach Ge- )  

bethnera i Wolffa w Warszawie i S  
1 /  w Krakowie, tudzież H. Altenberga f  
| \ (R i0htera) we Lwowie. 2781 1—13  i

H w w v i v  W v w l

G
Pewne i szybkie działanie 

sprawiają z leozniozej rośliny babki 
sporządzone i wszędzie wysoce oenione

u kier ki z babki
p tzweg» ich Bm>bons) 

przez Wiktora Schmidta & Synów 
we Wi e d n i u  

rze ci w kaszlowi, chrypce, zaf legmle- 
ain katarom Itp. Skład prawdz lwych 
w aptekach i a Karola Bałłabana i 
St. Markiewicza we Lwowie.

259H 1- 11

w patentowanych pakietach 
Wiktor Schmidt & Synowie 

wiedeńska specjalność
najlepszy krajowy towar w */,, 
V* i l/i kilów, słoikach szklan- 
nych. Tylko prawdziwa opa

trzona marką ochronną i do nabycia 
«e Lwowie w handlach: St. Markiewiczu, 
A. Mańkowskiego. JnJjnsaa Rsissa, J. II. 
Brilhla, K. Bałłabanm 1908 3— 6

Przyjmuję wszelkie zamówienia, ¥rsyjmi ;
webodząoe w zakres

Wykonsnie najiychlejsze, bardzo 
staranue, podług najnowszej mody. 
Ceny bardzo umiarkowane.

Wiktorja Skawińska,
ul. Krasickich l. 20 na dole.

8145 1 - 4



H T  k o  ócz o: słuchacz Wydzia-
mJ łu filozoficznego, poszukuje 

posady nauczyciela domowego w 
kraji lub za granicą. Może się wy
kazać chlubnemi świadectwami z do
mów obywatelskich i świadectwami 
ukończonych nauk filozoficznych.

Bliższa wiadomość w biurze 
wywiadowczem Julii Witoszyńskiej, 
Rynek, 1. 28, Lwów. 3162 i—3

Człowiek n fio d y id? k i.
jowemi językami, dobrze wychowany, 
moralny, mogący złożyć nawet znacz 
niejszą kaucję, poszukuje umieszcze
nia w którym z banków lub przy 
wielkim zarządzie gospodarczym.

Bliższa wiadomość w Żółkwi, 
„11“ , poste restante. 8164 i—<?

Krawcu pikowego
poszukuje 1 1 . p u ł k  u ła n ó w *

stacjonowany w Żółkwi.
Ol ty z podaniem -runków przyj

muje do 15. grud ■ a b. r.
Proroiantur aes 11. Uh'anen- 

Begiment8, Żółkiew. 3137 3—10

FAYARD«BLAYN
(fi przeciw gośćcowi, nieżytom, bo- 
H lom, ranom, nagniotkom, oparze- 
J  niom etc. —  Skład centralny w 

Paryżu na ulicy Neuve St. Merri 
h  30, i we wszystkich aptekach.

B a l s a m
na nagniotki,

niezawodny i radykalny środek do 
usunięcia tychże w jak łaj krótszym 
ezasie — Cena z dokładnym sposo
bem ożycia 80 ct. Na p . . rincję z 

opakowaniem °0  ct.
Balsam na odmrożenie

najlepszy. — Cena flaszki 35 et. 
Skład główny w aptece

J U L I U S Z A  N A H L I K A
we Lwowie, ul. Halicka, l. 5.

500 diiKttó*
wypłacę tema, kto po użyciu

Kothego wody na zęby
flaszka po 36 ct. dostanie kiedykolwiek 
l )W u boln zębów, lab nieprzyjemnego 
Joru z ust. J o n  , H e o r g t !  K o * l  

dostawca nadworny, Módling pod Wie 'niem 
—•■1* Kothe. 2820 4 ?

We Lwowie prawdzi i do nabycia w 
aptece p. P. Uikola. :ba i we wszystkich 
an Ł urogerjach, perfumeriach i han
dlach galanteryjnych i materjałów w Ga- 
iioji i Bukowinie.

T y l k o  u  1836 1 - f

Hans Sachs
we W iedniu, I ,  Lichtensteg, nr. 1, 

^ J L  wielki wybór obawia
dla m ę ż c z y z n , 

H H  p a ń  1 d z i e c i ,BI własnego wyrobu (w
H m  małej pracowni fa-

m  brycznei), wykonania
eleganckiego i dosko- 

J C 3  nałego -. wsze na
składzie. — Cenniki 
wraz z pouczeniem

do wzięcia miary z mnogiemi illu-
stracjami na żądanie gratis i franco.

Schuhlager z. „Hans Sachs”,
we Wiednia, I, Lichtensteg, nr. 1.

Zdolnych ajentów
poszukuje we wizystkieh miejicowoiciaol 
za prowizją stary, dobrze zaprowadzony 
lom bankowy do iprzedaży prawnie do
zwolonych papierów państwowych i losó 
pr. miowej p.iyotki państwowej na spłaty 
mieiięczue. Oferty pod 6603 do O L 
Daube t  Co we Wiednia. 2656 1—3

X
król 
nadworni

d ,  L o b o a i t i ,
f i .

Uwieńczone nagrodą na wszystkich 
wystawach światowych.

auł Tscliil SynowiB
ces. 

dostawcy 
fabryki w S c h 5 n ;

L n b l a n i e ,  W i e d n i u ,
polecają swoje z ryborne uznane 

T-Trobj

ezekolaćowe
k a n d y z o w a n e  o w o c e ,  k » n -  
d y t y ,  p r o s z e k  c z e k o l a 

d o w y ,
K O M P O T Y  

kakao bezolejne.
SKŁAD we W i e d n i u :  Kfirtn r- 

strasse 43., 8, P r a d s e ,  Herreng., 
B n d a p e n a c l e  Kroneng., L m z i  
Landztr., B e r l i n i e  Friedrionsiras- 
se nr. 134., w Tryeśeie, via Valdiri- 
vo nr. 14. Eger, Am Platz.

24<>5 2—1 I

Konstanty Iskierski
H a n d e l

towarów żelaznych i norymbergskich
L w ó w ,  u l i c a  T e a t r a l n a ,  1. ^

poleca
U.

J  TTfknTTr A u s t r i a  (system nnjn.) po zł. 6.— 
___________________  l i y z w y  H a l  f a x  najlepsze po „  8
P i e c e  żelazne lane i blaszane z fabryki MORAY1A na sposób Meidingera. 
L a t a r n i e  gospodarcze naftowe i olejne, ł a ń c u c h y  dla koni i by d łi, 

i e l a s o  sztabowe, b l a c h a ,  o s i e  do wozów i bryczek, n a c z y n i a  k u c h e n 
n e ,  n a r z ę d z i a  r z e m i e ś l n i c z e  i wszelkie artykuły w raki es handlu żelaza 
wchodsąee. 3168 3 7

_________11 P ięć  medal ów z a s ł u g i ! ! _________

P I Ł I P T O S
włosom siwym i rypłowiałym po kilknkrotnem ożyciu przywraca piękny 
naturalny kolor. P i l i p t o n  me farbuje, l cz tylko odmładsa włosy, które 

pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pierwotną barwę. 
C e n a  f l a k o n u  1  z ł .  5 0  c t .

S  W A L E N T 1 N  S
L. jsilniejsze wypadanio włosów w przeciąga dwóch tygodni wstrzymuje, 
óebułki włosowe wzmacnia i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. 
Miejsca wyłysiałe nieprzedawnione pod działaniem tego środka pokrywają 

się pięknym włosem. Cały flakon 3 złr. Pół flakona 1 złr. 60 ct.
J K f l f ł f l a  toaletowe, hygieniczne, kosmetyczne, do golenia brody, gli- 
jim ijpoww s* oerynoweł i t. p. z różnemi zapachami tak do twarzy, jak

do rąk od 10 ct. do 1 zł.
Środki do wywabianiu plam.

N I G B E T 1 N A .
Wyborny środek do natychmiastowego farbowania włosów na trwały 1 

piękny kolor czarny lob ciemny C tellft 1  i łP -

Olejek tanlnowy, V S T f  * 1 tob"d“  d°
Pomada chinowa, j- j
W a d a  A t o l i  a h a  do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łu- 
w o u a  a ie U S K H , pieżn/ o4ywi^  ltrwala barwę połysk tychże. -

Flakon 60 ct.

1, 1SSAT0W 1C8
aC61 2—? magister farmacji i chemik sądowy.

Nabyć można: we LWOWIE w Fabryce ul. Kopernika 1. 3. 
i Filii ulica Halicka 1. 25, w Krakowie Sukiennice 1. 20. i we 
wszystkich renomowanych sklepach i aptekach.

^ b d d t i b d b b f c j b d i c  * * * * * * * * * * * * *
“  Qs&dbtenie% choroby nerwów, tajne grzechy młodości i wybryki, f r

D r . ftruna
p r o s z e k  p e m a ń s k l

w y r a b i a n y  ■  a i ó ł  p e r u a ń a k i c h .
P roszek  peruański jest jedynym , ażeby  oalabienlo 

narządów  płciow ych  I p o ro d o w y ch , i temi >mei n
 - .     1 H,, r-, AÓ nl. a I a  1 SI L a K ! AŻ m I a «V |kobiet n iep łodn ość usunąć, 

oant
mężczyzn im potencję
Proszek peraański jest także niezawodnym przeciw wy

wołanym osłabieniom w skutek ubytku soków i krwi przez pomazania, o- 
namię, dalej przeciw chorobom nerwów, a to: osłabieniu zmysłów ubywa
niu siły w organizmie, w krzyżach i grzbiecie pacierzowym, bolom w pier
siach i głowie, migrenie, ospałości, przytępienia umysłu, zatwardzeniu n- 
porczywem, drżeniu nerwowemu w rękach, nogach i niedokrewności i t, p.

Wszystkie wyżej wynienione choroby niemogą byó tak dalece zapo- 
moeą żadnego dotąd w medycyn’ "lanego środka zupełnie wyleozone, jak 
przez dr. Wrnna proszek peruańiki; za nieszkodliwość gwarantuje się. 

Cena pndełka wraz z przepisem użycia 1 zł. 80 ot. 5 ‘ 77 9—t
Skład we Lwowie: w apt Z. Ruckera, wapt. pod Gwii_;dą P. Miko 

lazoha; w Krakowie: W . Redyka, w Czemiowoat h u J. Goliohowskiego; 
w Tarnopola : w apt. J. Jamrogiewicza. —  Jeneralny ajent we Wiedniu: 
AL Gisohner, dypl. aptekarz U, Kaiser-Josefstrasse IL

P R A W D Z I W E

PIGUŁKI MORISONJ
Pi ARTHAUD MOUUH

najlepsze ze środków ozy oząejc 
przeczyszczających krew we wszolkib 
słabościach złego przymiotu, skrofu
licznych, liszajaoh, wyrzutach zkórnyoh 
i sepsuoiu krwi. 170 A 2— ł

Skład główny w Paryiu n p. Arthaud 
Monlin, aptekarza 8 0 , uliea Louis le 
Ottnd, we Lwowie skład wyłączny w 
apt. p. Krzyżanowskiego obok Brygidek.

W

Słabośol piersi,I 
Skrefułńw, f

LECZENIE
Suohst,

*- Ztptlezlt sskrzsll,
' 5 ^  Keterów,

Przez ®.
użycie

z Kreozotu x
SŚBOURDY

Apt.li usmiu N&Ń?
3, ulica de Choiaeul, 3 ‘w Paryiu.

we Lwowie w aptece P. Mik..Ls na.

eto.

Dla szkól, urzędów, kancelarji itd.I
I B .  Ł A H 1 E K  filo d r e w M la n y c h  t a b l i c
s z k o ln y c h  firmy K r c m l l i  ika 1 P e t r a s a  w Karollnenthal 
nadaje tablioom zamiast połyska r .żąceg > oczy przy pisania mocno czar
ną m itjw ą powierzchnię, oprócz tego ma tę zaletę, że przyjmuje łatwo 
kredę i najsilniejsze rysy dąją się z łatwością zmyć, niepozostawiając po 
sobie ładnyoh śladów.

Wyt wspomniany lakier wyzyoha w kilku godzinach i da się przez 
każdego nawet niefachowego ż łatwością użyć.

Wyłączna sprzedaż dla Galitfii i Bukowiny w składzie fabrycznym 
farb, lakierów, pokostów i ohomikalii

Hubnera i Hanke we Lwowie.

Briider Hirsch.
WE WIEDNIU.

IV. V iedener Hauptstr. 
Nr. 38. ^ P r a k t y c z n e

podarki na Gwiazdkę
zawiera nasz bogato i l u s t r o w a n y  CENNIK na 
18£3|84 i wysłanym zostanie kai dema na żądanie

O  R  A  T  I  S
fr  a n e o .

Szczególnie podniańenia godne są w  tymże 
znajdująee się ilnetraoje i o p z y  przez uas«ą firmę 
dostarcz inyoh toalet, płaszczów i tarsutek, 
gotowych sukien i kostiumów, kapeluszów 
damskich, spodnie, towarów futrzanych, 
towarów płóciennych i bielitny, deszczo- 
chronów, rękawiczek, krawatek iłp.

Również ysyłamy jro s i opłatnie 
kolekcje próbek najnowszych materji modnych.

Wszystkie złocenia od 10 zł. wyżej zała
twiamy opłatnie porto.

Export-AMheilnng des Waarenhauses

0  R  I I  D E  R  H I - R S C H ,
we Wiedniu, IV. Wiedener Hauptstrasse 38.

Ces. król.

Kolej Lwowsko-

uprzyw,

Czerniowiecko-Jasska.
L. 24272|V

Dostawa odzieży słożbc wej.
Na rok 1884 a wypadkowo i na dłuższy okres czasu 

rozpisuje się w drodze ofert dostawa odzieży służbowej.
Oferty ostęplowane, opieczętowane i zaopatrzone w na

pis Oferta na dostawę odzieży służbowej“ należy wnieść naj
dalej do 17. grudnia b. r. godziny 11. przed połu
dniem u zarządu głównego we Wiedniu, komitetu zarządza 
jącego w Bukareszcie albo też dyrekcji ruchu we Lwowie lub 
Jassach, równocześnie zaś jednak oddzielnie uiścić przy kasie 
jednego z wyż wymienionych miejsc wadjum w wysokości 5°|0 
wartości ofiarowanej dostawy.

Wykazy szczegółowe i wzory, jakoteż warunki licytacyj
ne i dostawcze mogą być przejrzane w biurach zarządów ma- 
erjał mi we Wiedniu, Lwowie i Jassach, zaś wykazy i warun

ki za uiszczeniem opłaty pocztowej przesłane na wskazane 
miejsce.

Oferty wniesione po upływie oznaczonego czasu lub nie- 
odpowiadające w czemkolwiek warunkom niniejszego ogłoszenia 
nie będą uwzględnione wcale.

W i e d e ń ,  w październiku 1883.
Rada zawiadowcza.

MOLL A proszki seidliokie.
Tylko prawdziwe,

eŻ )U na każdej etykiecie pudełka wydrukowany juet 
o n e ł i moja firma.

Od 80 lat laweio i  nąjlepeiym ekntkiem uży
w ało aa wwelkiogo rodsaju c h o r o b y  ż o ł ą d k a  

■ w i e a n l ę t e m i  t r a w l e m i n  fb.^k 
latwardaauia i 1  p j  praeciw k o a g e -  

k r w i  1 o l e n l a a l o m  k w m m r a i-  
ż a ł u y m .  8 «  igólnl saiooooe ooobom, satruduio- 
u  n j  aąjęeiu oładmoam.
FRttijw o wyroby bądą •ądowaio ieifl̂ uto. 

Oemm l a p L .  ę to w a u e g a  o r y g t ia h a e g a  > ■ ! » » »  1 " t r ,  w . a .

Wódka francuska
u w c i e r a n i *  do ekuteeinego r p -~ .w u -  gośćce, roumatyimu, wneUdego rodaku holów „:o n k ó w  i parali- 

l i .  bólów głowy, nilów i ląbów: jako k o W p r c o j  we wuolkioh okalocamiad i ranaoh, lup -lonlach i w no- 
 W e w n ę t r e n l e  i w o d ą  zmioosana w nagłej ołaboici, wymiotach, kolknch.i rozwolnienia. F lanka i  do
kładnym opiiem 80 o t  H H  T y l k o  p r a w d a l w a ,  j  żeli wda lanka aaopatnona joot w  p o d p i ł  ft m a a k

o c h r o n n y  H o l l a .  H H

O kftoan ow  M, Krohn &
_________________ a  o p l i e a  w ł y c l a  h o n t ą j c  1  A i r ,  w .  a . _______________________________

Główny skład wysyłek a A. Moll, c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuohlauben 
Uprasza się P. T. Publicznoió, wyrodnie iądai preparatów MOLLA i te tylko przyjmować, 

które opatrzone są marką ochronną i podpisem.
S k ła d y  w e  L w o w ie :  J. Bciaor ant, Zyg. R«ok« i >pt., T. 1 , Królikowaki, 8Ł M»rkie«4ei, Hfibnor 

4  Hankir, w BiaUj: A Roiohera, upadk., Erfcń Kolor apt, J.-Geuo* t b  apt; w OMweiwook A. Hełm apt; 
w Gurdhtwwra.A. Botosan apt; w JBaKoow: A. Goto on ner apt: w JaWośośpm*. W - Caoroki apt« w Ja at 
J. Rohm i L. Wiiłoekł apt; w Kołomyi- Jan Sidorowie* aot: w Krakowie; F. Subieraiiki i w . Redyk

tpt: w Ssesdkomr. Bappaport; w T t 
L Wielogóroki, W. Mflldner k  Cmp., 
n ŻydaCMOteir. M. Bardas« apt; w Bri

_  zp t; w fi _  . . .
Tarmpottz E. nanta; H. Kahaao apt; F. Jaauoglowioa " , ■ Jar*

F. LoaaoayfiaUj w Wadowicach: Ig. Bnurig; w Zbarani*. Je. SfiMormann, 
•seianachs ap t 3. Hraoberga, B. Doinhińoliiego.

U k ł a d  c a l  -  a i c r j i

B i l e t y  w i z y t o w e
l l t o g r a f o w a n e

na białym kar onie (100 szt.) format zwykły 1 złr. 60 ct. i wyżej 
» a .  v v większy 1 „  80 „  „

s e y b k o - p r a s o w e
(100 sztok) od 50 centów i wyżej.

Najnowsze i najgustowniejsze monogramy
w różnych kolorach — 50 listów i 50 kopert od złr. 1.60 i wyżej 
z  pojedynczą liteię — 25 „ 25 „ ,  ot. 55 i 66

50— 50
p o l e c a

złr. 1

w e  t< w  u  W i  e «  przy placu Marjackim. 1 - 2

Zamiejscowe zamówienia wysyłamy odwrotną pocztą.

D. niesienie dla podróżnych.
. . P. T. podróżującym, którzy życzą

sobie praedsiębraó dalekie podróże, a 
m |]l\  to do Anglii, Ameryki, Afryki, Au-

stralji donoszę, że mogą w mojem biu- 
n e  ,,0 jazdy światowej nabyć bezpo

średnich biletów tak na koleje europejskie, jakoteż ni woleje innych części świata, 
niemniąj na wszystkie parowce po iitowe świata, po cenach arzędowycn.

Nabyć można u mnie wszystkie monety, banknoty i przekazy na wszystkie 
znaczniejsze miasta handlowe. Objaśnienia co do kosztów podróży itp. gratis.

Arnold Reif, we Wieduin,
I. Pestalozzigasse.

• x x x x x x j r x i u c x x D X j r i W X X i u e i C i i ; x x «

Jj HEL LA „Tamaiyndowe Pastylki^, ^
W s owoou Tamarindns indica starannie sporządzone i równej wartości jak W 
^  francuskie „Tamar indieu*, mające przytem tę korzyść, t  - cą znaoznle tańjz <, ^  

pocieszają się codziennie większą r  hylnuścią ze strony pp lekarzy i pn- 
blicznośii. —  H elia tamaryndotee pastylki >ą prz jemne w z ż y w e n i s p r a  

Q  wiają działanie roAwąlnisj^se b iz bul iw, .  oJrk godny polecenia cierpiącym 
na hemoroidy, dal j pani m i  dmie tom, tern więooj, żo nap m-^ouu-ii lefcari-e 
przeciwstawiają je  w.zyitkim ura.ty. inym pigułkom izilkiego rodzaju,

2  jaaoteż kar cj-<m wod mi e-aloyth , preoezksdzającym w zajęciach.s H elia tamaryn<*owe pt itylki sprawiają naturalne rozmiękczuuie zawar
tości w  k.nale oucn-łdowym i są nieoszaoowanym środkiem przeci v zatwar- 

^  dzeniom i z tego pochodzącym cierpieniom. -  - O n a  pndełka 76 ct. a. w. 
I Fabryka i  główna wysyłka-.

G .  H e l i  C m p .  w  O p  a  w i e .
^  _ Na międzynarodowej wystawie farmaceutycznej we W.ednia, o iizoze-
ą gólnio o je  dyplomem honorowym. H.lla pastylki tamaryLdowe są do na-

Xs sa
.......................................................................................s

bycia w aptek ch. W
^  Główn) skład we LW OW IE u pp. aptekarzy: P. Mikolasoha, Zygm. H

Ruckera i H. Blamenfelda; w Krakowie u K. Wiszniewskiego i we w izyit- nt 
^  kich większych miastaob. 2449 8—24

W t e d e ń s k l e f  b i e l i z n y
» p e e j  a l n o ś c i

własnego wyrobu, dobrego i rzetelnego. 
Białe koszule Kalesony

tylko dobrej jakości, dobrze przy
stające :

Nr. 2 2 złr. 2S ct,
, 4 2 „ 76 „
, 6  . 8 „ 25 „

8 .  4 „  50 „

angielskiego kroju na guziki, lub 
do ściągania:

Lniane na guziki 2 złr. 80 ct.
„  do ściągania 2 „ 25 „

z angiel. drelichu 2 „ —  „
.  do ściąg. 1 .  80 „

Zlecenia z prowincji tylko za pobraniem. Przy zamówienia koszul 
wystarczy podanie objętości szyi. Dokładne cenniki na żądanie gratis

E. TURCZYŃSKI, we Wiedniu,
2658 1—4 I ,  W o la e i le  17.

^Rzetelne! Żadne oszustwo!
Z pw odfl olbriyaich  u p u t w  w  mojej

fabryce towarów ze srebra chińskiego
•prsedflj^ pytane wyroby >e srebra ekid ik i«r» po adim Uwejpco tanich cenach. 

Zapełń* itafliki a*«tanp na IpAtnle franko przesłane.

C ł f i i e n k  •
• łyflak
• naiów f 
6 w id e ł t*w  ,  .
8 n*a*w dsserawych 
8 widelców dessrewyek

Z n l ń o n e  c e n y :
dawniej —teras
Ł   1.80

3 —
3 .-  
3 -  
2 7ft 
2.75

6 pedkłidek na neae 
1 cb*ebla •
I wnrse*bn .
1 enktsrnieaka 
1 cmarka na m tsł*
1  para lichtaraśw

d a w n ie j—terna
ał. b.—  
w
• * 5 0
»  id . -  
.  5 . -

8 .—
‘abakierka na tyteń zł. 2.60.

2.75
2.50
1.50 

12.—
3.—
b.50

ał. 2.50 
« 5.5o
,  3 50
• 5.50
I 6.—
;  5 — 2.73 ł  Pi

Ł u lc in e k  da aerarka 1 ał. 50 et. Ti 
Dalej pyeeae tace. dzbanki na kaw^ i kerbat^ zastawy etołswe, żyrandels, on- 

krewnieakC nerwizy d* fąj, kmbki na wykłswneae, znitnwkl na ecet i siej i wisie innych 
artyknłew itp. pe adamiewajpce tanich cenach.

W eayelk* a na ji*pez*f« er*bra c h iśik i»(9 , ped gwaraacjp, które nic n tle ły  zznic- 
niac a tak iw a te a  erebrem bri tania, niebędpeem nteaem innem, tylke cynkowaną blachą.

S  StOMwne na pedark l ma Gwiazdkę —  I~
• sstnk tytek, 8 sat. noków, 8 szt. widelców, 8 eat- łyfcecaek de kawy, wezyatkie te 

£% aatnk razem w elegan. etni dawniej 20 ał. | i r  teraz ał l l.s i l.
Zamówienia an pehrnaiem pocatewem lab fołew ką natychmiast i  snmi*aaie.

E . P R E I S ,  W i e n ,  Rothentliurmstras&e N r. 21.

PAPIER RIGOLlOT
Musztarda w arkusikach do Sinapizmów

PRZYJĘTY PRZEZ SZPITALE W  PARTŻD,
PRZEZ AMBDLAN8T, SZPITALE W OJSKOW E, PRZEZ m a r y 

n a r k ę  FRANCUZKĘ I KRÓLEWSKĄ ANGIELSKĄ i t .  d .

Jedyny którego wprowadzenie do Cesarstwa Rossyj- 
skiego zostało upoważnione przes Komitet Lekarski 

w Petersburgu.

PhiłBdelpiiWi 1376

Nie należy uważać 
z a  P R A W D Z I W Y  
PAPIER RIGOLLOT
tylko takie arkusiki, które 
będą opatrzone podpisem
CZERWONYM jak y  
obok.

Paryż 1878

Sprzedaje 
we wszyst

kich aptekach.

SKŁAD GŁÓWNY
2 4 , Awsnus V ic to r im
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'tê 02
£O
aaS 
'N  
>•* N3 Łh

ci ^

•N
Oa

'O05-4-a
CCO

O
►

>-1
<D
►

♦
i
kH

!

2*SSa2 !śi

K o l o r i t a s
(Preparat z olejku orzechowego) “ baj płowyi"1’wł“S
nstoralay kolor. Praet d e itj'a -ję  z zielonych łapiu orz. cbowyrh wydo
byty ekstrakt, je it  w swej sknieorności nadzwyczajnie w/.macni»jąny i 
k "" »Moyii>o działający na k orzon k i w łosów  i n aosyn ia  kapilarne-

Cena 1 złr.
Pr*v wyiyłce 20 ct na yd.M 1 dziw« d i nabycia n 

t - T I O  F R A N Z , we Wiedniu, V II . Mmiahilferstrasse Nr. 38. 
^kł dy we L w o w i e  w apt. Z r f m R u e k e r ,  P.otr Mikolaiob, w K ra 
kow ie: K nit. Wiśuiewsk' apt. p <d św. Florjaneni, F. Stoc cmar >-pt., w 
Tarnopolu* w apt Fr. J*m rori"woza, Hermana Kah te apt; w S tryju : 
w ap J Zgónki, w P rtem yil J. M szewjki aptekarz; w Śniotynte 
T. Niemczewiki apt

S i ! ZśZ SoS

*

i

§m
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fABRYKA ZAŁOI^NA W ROKU • |

E S .  K R O L .  

i- ' S T R Y A C C Y  
N A U O R N I  D OS T A WC Y .

K R O L .  
N I E D E R L A N D I .  

N A D W O R N I  D O S T A W C Y .yjMŹime:

LUCAS BOLS
FABRYKA WYBORNYCH L I K I E R Ó W  H O L E N D E R S K I C H

W  A M S T E R D A M I E .

NI-’ sladowani a naszych likierów będą SĄDOWNIE poszukiwane 
CENNIKI PRZESYŁAMY NA ŻĄDANIE OPŁATNIE.

dla orscDNtin srâ cwnei puoiicinô ! 'jriądiuiśmy jprzedaż na:?v-h limerów prawie
W l  W S Z Y S T K I C H  M I A S T A C H  l i A L t C Y  l ,  W  H A N D L A C H  HO R ł E N N r  CH,  C U M E R N I A C H  I H A W I A K N I A C H .



■ 1  Owa m edale saałagł i dyplom honorowy ! I
Pierwsza ulepszona francuskim krojem

V a b r y k a  r ę k a w i c z e k  
.T. IV. N PO ŻA  HNKJ ICf.O

w nowo otworzonym i powiękskońjm lokalu,
p r a y  u l i c y  H a l i c k i e j ,  l l c a b a  * 0 ,  w e  L w o w i e ,

poleca łaskawym względom Szanownej P. T. publiczności t y l k o  w ł a 
s n a  w y r o b y  ręcznej a trwałej roboty, w najlepszym gatuuku, 

a mianowicie;
R ę k a w i c z k '  z skórek glace i duńskich, je'onkowych i kozłowych, — 
H ę k a w i c z k i  podwójnie szyte, tamborowane i z agrafami do zapina
nia, damskie i męskie t e wszystkich barwach. — B ę k a w O z k i  fran
cuskim krojem a la BSara Bem ! ardt“ do łokcia i po" za łokieć, tudzież 
sznurowane. -  R ę k a w i c z k i  zimowe Rozmaite H a f t y  przyjmują się 
do oprawy w najnowszym gnicie. —  P © d u * z k i  hnf owane aprąwńo w 
bufy są na składzie, równiej wszelk e wyroby rękawiczni ze, jako to: 
PODUSZKI safianowe i zamszowe. — SKÓRY na łóżka, łosiowe i jelon
ki we — BANDAŻE wszelkiego rodzajn. —  PANTALONY jelonkowe do | 
konnej jazdy.— GARNITURY jelonkowe. — MAsKI irchowe TORBY 
podróżne. — SZELKI gumelaatyozne i inne Poduszki gumelastyczne. j 
POŃCZOCHY na kurczowe żyły. — KRAWATKI czarne i białe. KOŁ

NIERZYKI i MANKIETY. 3149 1 -  6
Łaskawe zamówienia z prowincji załatwia się odwrotną pocztą po 

stałych i umiarkowanych cenach.

Do wszystkich m es kańców Austrji i Węgier

Pilna odezwa!
Z powodu podziału spadku po istniejącym od 121 lat wielkim handlu 

Jana Karola Kunzschmidt uchwal 1 na posiedzeniu z dnia 1. ptżdzier. ika 
r. b. spadkobiercy, ażeby lokalności od 15. atycz iia 18*0 wynająć, a do tego 
czasu znajdujące się tamżi zapasy towarów za cenę kosztó v materjału ga
rowego, zatem prawi i daremnie sprzedać, jedynie w celu opróżnienia lo 
kalu od 15. stycznia 1884. 2513 6 —9

Następujące towary są w zapasie:
4100 sztuk damskich kosznl najlepszego angielskiego szyfonu i z prawdz. 

szwajcarskiemi wstawkami haftowanemi, prawda, mistrzostwo taftu, 
sztuka 1 zł. 60 ct, tnzin 16 zł. 59 et,

1500 sztuk damskich gorsecików necnyoh tej samej j&kośoi, nader długie 
i przez całą długość ozdobione szwajcarskiemi wstawkami haftowane- 
mi, ozdoba dla każdej paui, sztuka 1 złr. 50 ct., tnzin 16 złr. 60 ct. 
Te same z ciężkiego barchanu satuka 1 złr. 60 ct.

5600 damskich spodnie z najlepszego płótna popielatego, ubrane szwajc tr- 
skiemi hordami jedwabnemi, sztuka 1 ił. 40 c t ,  tuzin 15 zł. 50 ot. 
Takie same z czerwonego oretunu z tuka po 1 zł. 60., tuzin 10 zł. 
50 ct., z czerwonego piltniu 1 zł. 75 ct. -  ■ Te same z najlopizego 
barchanu, bogato ubrane i w ząbki 1 zł. 75 ot. sztuka. — T i kie z 
najlepszego sukna, p .fcowdne kolrrowym baratem. i plisowane w o- 
koło, z woiuntam i ząbkami, sztuka 9 zł. 50 ct.

2ć0 tuzinów spodenek damskich z najlepszego barchanu, bogato nbrane 
w ząbki wielkie, para 1 i ł .  95 ct., tuzin 14 zł 

3509 koszul męzkich z najtańszego augielskiego szyfonu, z poczwórnym 
pólkoszulkiom, gładkie 1 b naftowane z dowolną szerokością w szyi. 
sztuka 1 zł. 50 ot., tuzin 16 zł. 50 ct.

1500 tuzinów adamarzzowych garniturów stołowych, z baftowansini dese
niami kwiatów, składające się z obrusa i 12 serwet 2 ął. 85 o t , nie
zbędne dla domu i rsdziwiająoo tanie.

2000 tuzinów tureckich ręczników, zupełnie wykońoionyeh, każda sztuka o- 
sobno złożona, zczerwonemi burdnrami i dr.-gd ml fraudz'ami opatrzo 
ne, pięknie pikowane, pyszne, tuzin 8 zł. 75 ct 

2009 sztuk wielkich chustek damskich z najlepszej wełny berlińskiej, .z dłu 
giemi frendzlami, w różnych kolorach A to: białe, popielaty czerwone 
w kojtk ', tureckie i  t  p. sztuka 1 zł. 20 ct., tu in  12 zł. 5 ■ ot,

400 pledów do podróży w dobrym gatunku, nader wielkie; najlepsze; ja .o- 
śoi z ciemnemi brzegami i w frondzie oofite, a to: brunatne, popi lat. , 
nakrapiane, z grnbemi frenzlami, które w skutek swej dł .gośd i sze
rokości użyte byc mogą na ubranie, kołdrę do podróży , kooyt, scal 
damski, a które nawet po 20-letniem używaniu mogą być nżyte na 
garderobę, a to zarzutkę płaszcz na deszcz, palto; I. jakości dawniej 
15 zł., teraz tylko 5 zł. 85 ct., II. jakości dawniej 12 ił., teraz tylko 
4 zł. 85 c t  sztuka.

800 sztuk płótna domoweg-, po £0 łokci najlepszego i najtrwalszego w y
robu domowego, sztuka po 5 zł. 50 ct. — Ceny bawełny podnoszą 
tię bardzo pospiesznie, a płótno dójdzil wuet do podwójnej ceny, 
wskazano zatem jest rychłe zamówienie.

500 sztuk jedwabnych kołder z najlepszego lyeńikiegp jedwabiu, w paski 
niebieskie, białe, czerwono, s«.tLka 4 zł., -.adziwiająoo tanie.

5000 tuzinów prześcieradeł z dobrego, ciężkiego, płótna, wystarczająco n;-1 
największe łóżko, sztuka 1 zł. 35 ot., tnzin 16 zł.

350 garniturów gobelinowych, skład ijące się z najlepszych dwóch kap na 
łóżka i obrusa na stół s kutasami akaamitnemi w kolorach mięsza- 
nyob, pysznie wykonane i kesztuje garnitur tj. 8 zzt. raz. t jlk r  t i. 7.50.

Każdy odbiorca towarów najmniej za 15 zł. na raz, otrzyma w 
rcnume.-acji darmo szwajcarski zegar z frauouąkiego brouzu. Plastyką z 
długim łańcuszkiem, za regularny chód dwuletnia gwarancja.

Zamówienia za gotówkę ( a przekazem lub za pobraniom p z e z  c. 
k. p żcztęj należy stosować do

Erbschafts- V er wal tu og Rąbino wicz,
we W i e d n i a ,  U ., Sthlffam tsg&Kge, nr. 20 .

poleca uniżenie I

N. Salyari w Tryeście 1
wyborowe, najlepsze i żrałe p o .iu .a r© -- 
e c e  jerozolimskie (15 do' 20 sztuk) po 

złr. 1.90.
P o m a r a ń c z e  lub c y t r y n y  mesyń- 
akie (35 45 ct.) również po zir. 1.90,
kosz 5-kilowy (opakowaue trawą morską 
przeciw mrozom) z oplata porta, franco 

z opakowaniem i * cleniem.
Przy odbiorze 3 koszów pod jednym 

dresem i nadesłaniem gotówki o 10 ct. 
taniej na koszu. 3£is6 2-—8

Woda i Pudry do zębów
Dr. P IB  B E 1

z fakultetu medycznego w Paryżu 
8 , na (darń O pery w F a r y in ,

MEDAL ZASŁUGI przyznany DOKTOROWI PIERRE 
na wyatawie wiedeńskiej, najwyższa nagroda przyznana Środkom 

toaletowym do zębów 2412 20 8*

Singerstrasse Nr. 15.. 
Zutn golden Reichsapfel. PSERHOFER, Aptekarz 

we Wiedniu,
uw wswuuiij uus u ̂ tt pcauoiu ■ vjt,v uiu ii w wiwnioui

itnie niema słabości, w któryehby te pigułki nio udowodniły w tysiącznych -wypadkach swej cudownej skutera 
ici. W naj u poroży wszy cb wypedkach, gdzie wiele innych medykamentów nadaremnie używano, nastąpiło w skutek

! Pigułki krew Drzcczyszczaiace, <!awniej zwane p i g u ł k a m i  u t d w e n a l u e m i ,  zasługują na
i a r  •“  na ostatnią nazwę w pełnem tego słowa znaczeniu, albowiem
j istotnie niema słabości, 

ności.
nżycia tych mgułek w krótkim czasie zupełne uzdrowienie. P u d e ł l i O  X 1 5  p i g u ł k a m i  X I  Ct. r u l o n  *  
O p u d e ł e k  I  z łr .-  5  e t .  przy wy.yikaeh niefrankowanyc. za zaliczką 1  z ł r .  1©  c t .  ( M u l e j  J a k  r u 
l o n - n i e  w y s y ł a  s i ę ) .

Weszła mnoga ilość listów, w których konsumenci tych pignłek za odzyskanie zdrowia po przebycia różno
rodnych i ciężkich chorób, wyrażają swe dzięki. Każdy, kto tylko raz tych pigułek spróbował, zaleca dalej te:i 
środek. Przytaczamy niektóre z tych pism dziękczynnych.

Waidhofen -a; d-. Yobs,—d.-24. listopada 188.). 
P n b l l e t n e  p o d z i ę k o w a n i e .

W  ełmotny paniel Od roku, 1662 cierpiałem na he- 
I moroidy i strangurję, leczyłem się- n lekarzy, lecz wszy
stko nadaremnie, słabość Ciągle Się pogorszała, tak dalece 
ie po czasie dostałem gwałtownych bólów żołądka (wsku
tek zwężenia się jelit). Nastąpił zupeiny brak apetytu, a 
gdy się tylko wody napiłem, doznawałom wzdęcia; cięż
kiego kaszlu i utrudnienia w organach oddechowych tak 
dalece, że się zaledwie na bogach utrzymać mogłem. Zro
biwszy użytek z pańskich cudownie działających pigułek 
krew czyszczących, wyznać muszę, że się i  moich cierpień 
zapełni* wyleczyłem. Z tego powodu niemam dosyć słów 
Wyrażenia panu, że pańskie krew czyszczące pigułki i inne 
wzmacniające lekarstwa m- go podziękowania i uznania. 

ii poważaniem _J a n  Oellinger.
Wielmożny paniel Szczęśliwym trafem dostałem 

pańskich krew-. czy*i.cjącjch pigułak,. która a mnie cuda 
zdziałałyt  irzez kilka fet cierpiałam na W e  w głowic i 
zawrót, jedna z moich przyjaciółek dała mi 10 pigułek, a 
te mię uzdrowiły cudownym sposobem. Z wdzięcznością 
proszę o przysłanie mi rnlonikn.

Piszka 13 marca 1881’ A ndrzej Parr.
Bielsk, 2. ozerwca 1874.

u , .
csyizczające" do wyzdrowienia się przyczyniły, mam za
szczyt wynurzyć panu największe podziękowanie. W  wielu 
słabościach udowodniły pańskie pigułki cudowną skutecz
ność leczniczą tam, gdzie wiele innych środków nie Po

mogło. Przeciw krwiotokom n kobiet, nieregularn j men
struacji, parciu moczą, drażnieniu, osłabieniu żołądka i 
kurczom żołądkowym, zawrotom i wielu innym chorobom, 
pomogły te pigułki gruntownie. Z pełnem zaufaniem u- 
praszam o przysłanie mi 12 rulonów. Z poważaniem

' K arol Kauder
Wielmożny panie! W przepuszczeniu, że wszystkie I 

pańskie lekarstwa są równaj dobroci jkk psń iki sław ny i 
balsam na odm rożenie, który W mojej familii kilka za
starzałych ran, poctodzącycb z odmrężenia, wyleczył w 
krótkim czasie, zdecydowałem się, pomimo iiiodow!erzanig 
uniwersalnym ś odkom, leczyć się na długoletnie cierpienie 
hemoroidalne pańskiemi pigułkami krew ozyszczącemi. Te
raz niemam żadnego powodu przyznać sie, że po czteroty- 
godniowem używaniu wyleczyłem się z długoletniego cier- I 
pienia najzupełniej, z którego to względu w kółkach mo
ich znajomych pigułki te  nujmocniej zslecam. Niemam1 ńic j 
przeciw temu, ażebyś pin kilka tych słów nie ogłosił pu- 
b.icznie, lecz bez podpisu mego nazwiska. Z poważaniem 

Wiedeń 20. lutego IbSl. t). t . JT.

■ ‘ ' Csi-ney 17 maja 1874.
 Wielmożny Panic! Ponieważ askie „krew przeczy
szczająca pigułłki* moją żonę cierpiącą przez dłngie lata 
na chroniczne bole w żołądku i reumatyzm w członkach, 

lejtijflfcą dę tdr|*5’  pmurowadztły, lóez nadały jej mło
docianą silę, im^mógąd oprzeć się'"naleganiom innych, 
cierpiących na podobna ohoroby, upraszam o ponowne 
przysłanie 2 rulonów tych cudownych pigułek za zali 
czeniem. Z poważaniem

B łażej Spisstek.

oiDat ery nowa woda do ust

T r a n  W i ł t r n h v  (Dorech)> Prlez w - Maagera, 
“ u  u "  T 11 prawdziwy, starannie czyszczony

wybornej jakości. Flakon 1 zł.______
Proszek ten 
snwa p o t ,  a 

odor, konserwuje obuwie i jest 
Cena pudełka .50 ot.

PrOSZOk przeciw poceniu się nóg
przezto i nieprzyjemn 
zupełnie nieszkodliwy.

tA  n A e f n r t l l A  Przez Oeorgó, od długich lat u-
r a w j  p C h l u r a l c ,  żywane jako jeden z najlepszych 

i najprzyjemniejszych środków pomocnych przeciw za- 
jgmtiuitt, kąsąlowi, chrypce, katarowi, bolom w pier- 

i-j>tncńdi^aciąiliwośoiom w ahrtani. Pudełko 60 ct.

przez J. Pserhofera, 
uznana od wieln latPomada tanochinowa

lako najlepszy środek na porost włosów i u i/ean a przez 
lekarzy i innyfch. Pięknie 'ozdobiony słoik 19 zł_______

Amerykańska m aść gOŚCiOWa, U S l
jąca, bezsprzecznie najleęsńsy środek przeciw wezelkim cho
robom gościowym i reumatycznym, ja to  t o : słacośctóm 
w grzbiecie pacierzowym, rwaniu w członkach, ischias, 
ąnigrcuie, nerwowemu bolu zębów, bolu głowy, strzyka
niu w uszach itp. 1 zł. ns9 c.

o. k. nprz. J. G.
Poppa, powsze

chnie znane jako. najlepszy śńóópk do konserwowania zę
bów. PŁ kop ,1 zł. ĄB yŁ- r. ■

Łaseucj * do ó t
nz flakon po 2 »ł. 50 ct

Chińskie mydło toaletowe, SSjS jSSK
po uiyc%H tegoi, tKóra rtaje «i( jak aksamit t satrty- 
nuje bardzo przyjemny ,*ąpaeh Jeet. bardzo wydatne 
i wie usycha. Sztuka 70 ct. _______*.. ^

! KHu b u r - P n  l v a »  powszeęhnie znany ńrouok ikimc,- 
^  > wy urżeciw katarowi, chrypce 

kaszlowi .kuroauwenitt itp. Pndełko 36 ct.

I Balsam ua odmrożenie ^
pewniejszy środek przeciw rahoiu wszułkiegó-ród'aj4 po- 
ohodzącycn z odmrożenia, jakoteż przeciw nad- r zasta
rzałym ranom i t p .  Słoik 40 ct. ______

i f t O T i f l i a  lYopien) przeciw zepantCmU
. Ł d l l l O j a  Łj t l t t  żołądkowi-, złemu trawieniu, bolom 

kr spodnich częściach cia ł!’ wszelkiego roilzajn, wyborny 
środek domowy. Flakon 20 ct,

I .fjpiystkie francuskie specyfika ut.rzymnję bądś ua składzie, lub dostarcza.n takowych na żądanie rychło i tanio, 
j W ysy łk i prz«r. pocztę na kw oty niżej 5  z ł. tylko %i, ia d islsu iem  należytoś ł przutazęin, przy

większych zam&wieuiach także za  pobraniem.
Większa część w^ihj wymienionych specyfików jast do nabycia we Lwowie w apt. Z. RucAera

klaster uniwersalny
kłucia, brzydkim caerakoin wszelkiego rodzaju, nawet 
zastarzałym, a ciągle odnawiającym się y/tzodom. wrzo 
dom.-^raczołowjm, na dzikie mięso — zranione lub za 
pąlońe piersi, na Odmrożone części; IgoSeieC w nogach i 
tym podobnym cierpieniom doś wiadczonyśrodek. KbiiŁ 60 c.

Uniwerzalna 8 0 !  przeczyszczająca, y T u r l c h  '
wyborny środek domowy przeciw wszelkim następstwom 
pochodzącym ze zwichniętego trawienia a to: przeciw 
Dolń głowy, zawrotowi, kurczowi żołądka zgadze, hemo 
roidom, zatwardzeniu itp, Pakiet 1 ii.

Tie rę e.

Pr. łlsassmanua Amorida 
i zyni v szelką chropowatą spra
cowaną rękę delik.itoą białą i 
miękką jak bksamit, tak, że mc- 
żua w teu sposób m kć bardzo 

Cena flmzeczki Amoridy 75 ct.

Dr. P ierre  ek strak t z  łupiny, orzechów  i dębianki.
Co czyói exłi>wrieka Uk weeei^io 

starym, fdy et*to i dnr.h j*et ś miemy, 
tilkfr wtoa ftiwy; raadks saaleśe ma- 
żaa drodrk do farbowania włoe^Wt 
któryby włos pięknie i trwale sAfor- 
kował. C'^ikę fraeę ' w bessenmyek 

-Docack udał* •łę \r końcu wynalcńe 
ftedek do farbowania który
odpk îadn wgsflklnt oai»eislajs^ym 

• JednowTMo|oa, — wy stare jednoradhwo
trtycia »i  ̂, o wTosy/otrzysianh; 

trWały koló*4n »t“ r» lay; Włosy 
ram t ■ ' ------------ ^-------- ^ram tygodniow^amaywać Ceuo p akie ta 

finalnego 1 młV S ct. * |

Specjalności i środki lecz
Ręczy się za skutek każdej pojedyn z j epeojalnoś i t ik  dalece, t j w r.'.zie'bi

JPrzez n oc.
Dr. Lareche prawdziwa meluzyna

Mrluzyna jest ł.próbowanym śri dkicm k kló,*n e?.yni twsr- i ręce aksamitne 1 kwitaąco biała o 
litowych ustach; Mrloiyna Ssawa pitgi, ostn«ly, yryiŁcŁWj blimny ospawr, ezcrironoać tworry i nosa, r i wmâ stkie nieczystości skóry. — Hflmyna nfa jost 
biel dłr m, gdyt po tiycin -teina sî  myó.

blelaeyua jest niethwodna i wtfcsrnoj skatcem- 
noar?.

M-ln/yna koastaja tjlks t słr, 18 et.

Dr. Laroche
Sok Samsona

7.,i pomocą którego można uzyskać nar.et na zu
pełnie łyiyeh miejscach nowy, polny, i >-jny po
rost włbsrtw, rłabe włosy wzmas-nioją »ię i odży
wiają, na brodzie stają się geste i siin-, za poręcz-- 
ciem jakkolwiek to uiejedeemu zdawać suj będzie 
nieprawdopedobnero. Phniądze zwraca się boz 
trudności, gdyby środek nie pomagał Cena zł. 1.80.

■Mi tegoczesnej umiejętności i chemii.
uteczności pioniądze się . zwraca. Każdy, przedmiot jest aprobowany i uznany, za zupeł 110 uieszkcdUwy.

Dr. Fierre najlepszy paryski: Stolarza „Blondina" szybka poli
proszek do zębów, przeł oo zęby H  tąra. za j omoeą której każdy pry ęatuy

Ii _ ! „ . a Ut A lo m  i i /»rrstają się lśńiąio białe mi i czy
stymi. Osad zębowy i niemiła 
v oń na tyci Tli ia ,t zostają usu
nięte 1 nieczuć już więcej z ust.

Cena paczki 45 a l
rmmj »ąWtipiękoiei«!ą 
WąSńw vńieir!a‘ nadziei'

Dr. La Ricbe. Ładno- 
ozdobą młodzień-a, bóżr
miłości n panien bez wąsów nie dostanio c.»_ 
łusa. Kto nie p siada jeazcze wąsów, niechaj 

w i sobie zaraz słoi «„ balsamu Mustafy, a

Cona sło ka z opisem użycia 95 ct.

ozuotą kobiei 
Wystarczy

dr
*ac-*o

lerfe
Ayiko

“‘i* !
Kremu Wenery

Po cztarotygodnioWsm u żyw nia. 
staje się hinst pięknym i pełnym, także 
cera deiiłatńą i Biśiłą.

Cena puszki zł. 1:48.
Do użycia także niżej kolan

Środek do wygubienia mysz* i stciu
rów. Nawet największa liczba tych nie- 
przyjemnysk ćwierząt, c iy  to w domu 
ozy w kanałach lab: w pola , -będai* 
na zawsze wygonioną; tak, że już się 
więcej nigdy nie pokaże.

Dr. V £ ^ K , I l o t k o w a  P o m a d a
kędzierzawiącą włosy , pachnącaAupeinie 
jak świeżo fiołki. Każde włosy pomada ta 
wygładzai zwija w ta*i kądskww F 
przez proste posmarowanie, a nawet 
najsztywniejsi? włosy zwija w loki. 

l  iłoik 90 centów.
Prawdziwe świeże mydło fiołkowe 

toaletowe do użycia jako! mydło do 
twarzy. Sitaka 26 et.

Br. W olfa  Par>aka w ełaa na aęby.
Pat«nt©wrann wełna na *<jby nlmierca 

natyehaUst Ina snwflse ©koćby aaalony bal 
stjbów. Prm«m tlanU wełny doałaja alf w 
Aórwy kojący *ter, a bal c*y ta raamatyetny 
esy m mapantyek pą«kodaaey z^baw ttaUja na* 
tyebmiaatw P^kiąt 55 el,:. za nadesłaniem 70 
at. wysyłka firaneo.

P n f  w  n n ir u  Doświadczony środek, który rakowynogacn. niy pnjąa9bi» t ^  teg *-*«-
znośne i szkodliwe skutki znpełhie. W.pnzikach wyMarS^a^ą-
oych na pót roku 65 ct.
ń l a  n f t ó  które mają to nieszdęście, że im rosną w ło s f na 

”  ’  torarzy. Raz natarta twarz niewinnym środkiem
HELOISIA , pc zbywa się nat .chmiaet nieznośnych włosów na 
twarąy i rękacł . Szkatułka z jbzepisem tylko 1 zlr.
C a n d p k  a d W i i ł a  za pomocą któregc usuwa stę najgwał- 

gO * V t lc l4  O l i m r y W  townjgj_,jy ból n g fjw ie chwilowo.
Ten hlogoczynny środek nie powiaień Obywać w każdym domu 
i kosztuje, z ómożebiiicaiem. knpna k tżdemu tylk ) 50 ct. 
H V i ł A m f l A  dla panów, 13 sztuk op ecz. złr. 1.60, 24 aztuk 
r u i G g r d U L  2 50 Obraiy steieastopowe. !2 sztuk opiec, 
l łr . 4. Stareóskopowe skrzynki?w najl pwsjm gatunku zł. 1.60. 
Gumowe artykuły z P-ryż* po censch oryginalnych. £ra.wdziwe 
perfcmy, flakon 4 i ct. Bielidło 65 ot. Poadre de Rix 66 ct, 
Pśjrfama do kadzenia 10 et.

Br. La Koche-
Naznioiki af nader dotkliwe, no- 

w s r e r h a ie  bjwajs w y c in a n e ,  l<ea juk 
4taw>»d**»»i' u.c:n . rost^pou nnie
tikiś pateinder niet. - ei e t wiele 
;  1 w  » u -  td w  s s b s ó t i - t y r ie w i

N icb e*| > i'C ' t n n  w ódn kjtńwj w y -
  ---nktnre ijk

nagrrnf  ̂
ieniau-r-

l*m*wl BnaJ-ji tvn 
nrrńiotki. tn’ffitiwn beriboTu 

.k i, k rednw lsb-l ‘b ą i ilc  nwdnaioi 
Cenw fląkA M  t»Jkor 4 8 c t , —  « Bnlas-
ąor Ł* —

może swoje zużywane, tudzież odleżała 
meble .tyjko jednorazowtm posma oira- 
nism na nowo odpoliturować, tak. że 
każdy mebel etaje się jaaby ź*iercia 

.'dłdtn; naWst dzieci mogą meble odno
wić." Tej szybkiej poi.tury uży-ąią jnż 
w Wiedniu z zaiziwi jącyui skataiem 
celem odpoliturowanA jdękni i i czysto 
portalów, szaf, stołów, krzes ł, kan^p

Słoik wystarczający na orządzenit
- 96 "*- - >-

K l e ^ i r ż M g a l i u u i k z u e  p ie r s f i e u ^ ©
fla  n a  K-Bft<tvr(D a4).Bilk[ efn p r z e c i w  g o ś ć c o w i  ra n u  a ly s m t iw i e n  r p ie o io m  n e r -  

^ n s . g l o \ v i  : : . Ś 9  a k n ia l  p e ś c U a l  a *  t a g o  rtadmajn*
l *  [o w r m  ^ la ifp lea ta i cll^  w im ierB fe » 'p t f  k itkm  tłn nek
o ik a ie ,  T a k i , lerścipń z m e ta la  t r w a le  p o z ło c o n y  koBKtiya 08. c t .  sa  nad^ - 

. ąTanięm  80 ot. franca.

Medyczne mydło karbolowe
łr.iy natyebmiast ctor. by pnekó.ne kn7.d-go rol.ajn,, -eat ena naileprzym 
irndkiem dcei*.lekcyjnym, araan. przez znakomitości. Leczy wrzody, za o- 
b eja p.zy rana. h ząjią>ceki.u, joe z także wyi»riiya» żrodai-m toaletowym '»n pryszcze, za.ady  ̂cbeZwebeśc^osa. " ; -0 .y , tn,ią ty(ęa.irat'.
-— —-------------ą»*i—i 1,. . • toWr—mm —am\m— »----—-->• '

WstOlk & ■ bawi.' tlórwUft .zrd- 
b ć nieprąemakai ueiu. i połyskują^ęby 
j- st tylko możliwe za yotnmią uutSci 
filota; IJiyiWąjąć-tej m-śoi nie p.rai-j 

- dzie przez obuwie btj^rłgtąitńtńjŚKlii 
•jruliią ięr ple-.wody g.ijtby ua»v ntać 
precz, ’  w . -."oi-zie. 'cibu-
"Wię'staje ̂ ię 'ja k . nowo, gładkie i 
miękkie, a buty mają połysk, jakby 

były la ieró-aue.

Cena flaszki 60 ct.

Dr. Gotta WAta na słuch. Przy uiy- 
waniudtej waty Gotta wyleczono bęizic 
wszelkie cierpienii uszó», gdyż uzyskano 

. już nią bar.lzo zadziwiające wyniki. Niedo
li słyszący, którzy już używali we/elkich 

środków, niechaj jeszcze tego spróbują 
aby w ęszcie aaolnić się od swego cier
pienia. fzum w unzscb. ciekulenie z uszów, 
słaby słuch wj leczą się w ośmiu dniach

Cena paczki -zł. 1.60.

dl -tago p Lcamy peterd- 
burg ki wyskok na ła-Łupieź jeajt zabójcą w tosó^

yież. Po t-ze:b- lub czterokroin m ' z m y c i zn.ka uciążliwa łu - • 
pieb 7Vś ;*iWWł» S^azk-A a z h ',* ^ ' kosztuje 85 et.
Perfnma Dofeolowa ®lk'$ kr0i,,>.1 w'i1'uS u’ p'?c afały“ “  "  J pokój stanie się woniejącym na
cały d siefl, jak gdyby się byłą w ogrodzie róż. Oryginalna pnsz- 
ka kosltuje dp-it

U d ó r  n t e p r z y j e i n n j  w  n s t a e h  j e s t  i l ę ą ł ,  
ktara ■ e k a a ^ g p ,  nawet: aHłfgo, ^taleptows^ago
wplk^my. nawet .ta^uch, a pMecit posiania,'*7  Arodek,dźiaaob cttcboie’ te0 Tym órodklam Coco; proi _ . 1 _ .
ast, Itłór® nttiia l koMiaewoje *<{*>/ ii kań ty tót ■ębar.a*a'va

e z ło w la k a  n U r n ą s ^ y m . 
k tó r y  o s u w u  po  2%'go- 

prosask rt* >̂ ó̂w l wottftf Am
O r y g in a ln y  H i t t a  f r i c p i p a  a ć y a ią  k o s a tn je  55 o t . ,  ^ r a y  a l b i o -  

f z e  8  f la jc e n ó w  n a r a s  w y « y łk o ’.frii^ ęp
—g  A,9Ww ̂ 5

Pow jłsz* specjalności wysyłamy tylko z piaspisem.' n łyda,, wjaylka uskutecznia aię dyiiccetaie ąa nadesłapiem, kwipty poste restante. Ogólna Mysyłka ząjjpbraniein.- - «r --u J--- " ww|nDvus M«/vi
A.dre«ł D«a SpedlU«n8bnreftn d M  S a i e c l a l i t a i e H  F ą f e r y J s a we liKiedahl, Prat©r»tjpa»i»e 1 6  K

jd b d d lr  Jtśckdt*  d fcU
a
71 G ł ó w n y  m a g a z y n  b r o n i

i wszelkich przyborów myśliwskich

Alfreda Dzikowskiego,
we Lwowie, ulica Karola Ludwika, liczba 1, 

poleca na aeiou p o low ań , z n a k o m i t ą

b r o ń  m y ś l i w s k ą ,
p o cenach znacznie zn iżon ych , ^

Pojedynki kopalowe 
D ubeltów ki „

„ lef:tuckeux
„ lancaster

ig liców ki

mianowicie:
po złr. 6. , 6.50, 7 - - ,

n n 11. , l i . - , 14. ,
« n 2 2 .- , 24. , 80 —,
n » 3 4 .- , > 8 .- , 4 0 - ,
n n _ 100.—, 120.—, DO. ,

8 do 15 złr.
18 ,  50 ,
& • 100 »f o n yo ■ „

200 złr.
Fojedynkl dla straży losowej z bagnetem, w nadzwyczaj dobrym htanie

silnie zrobione po złr. 5 za sztukę i i

P A T R O N Y  * ■
do wyż wymienionych broni.

Lefanchenx począwszy od zlr. 1.30 za 100 sztuk, 
la n ca ster  „ „ 1.50 B 100 „
Ś ru t (llartschrott) '/, kilo po 18 ct.

B  B  W  O  Ł  W  B  F  T
b e lg ij ,k ie , n ajlepszej ja k ości, O strza łow e z  podwójnym systemem 

po złr, 4, 6, t', 10, 12 do 60 za sztukę.

P r z y b o r y  m y ś l i w s k i e
w najobfitszym wyborze, po cenach bajecznie niskich.

Cenniki połączone z kalendarzem  m y illw ik m  rozsełam  na żądanie
(gratis) franco. 3028 7—f

^ y y y y y y y

L 46 330:83.

Z^ibrza, Sich^w i Pasieki.
Celem wydzierżawienia :
I. dóbr miejskich Żubrzy, Sichowa i Pasiek, położonych 0 

milę od stołecznego miasta Lwowa, obejmujących:
pola ornego około 680 morgów, łąk i sianożęci około 160 

morgów, pastwiska około 30 m rgów z budynkiem mieszkalnym, 
oficyną, i zabudowaniami gospodarskiemi, tudzież z domem dla 
służby w stanie odpowiednim, z wyłączeniem jednak pra
wa propinacji,

II. grnntów tak zwanych poleśniczowskich w Żubrzy, ob
jętości 36 morgów 1117L!0 obszaru,

odbędzie się dnia 9. stycznia 1884 r. o godzi-ie l it e j  
przed południęjp

l i c y t a c j  a
na podstawie pisemnych ofert w biurze I. depart. magistratu.

Główne warunki powyższej dzierżawy są następujące:
1. Dzierżawa rozpoczyna się z dniem zawartego kontraktu, 

a kończy dnia 23. czerwca 1893 roku
2. Dzierżawa gruntów poleśniczowskich poczyaa się z dniem 

zawartego kontraktu, a kończy dnia 31. marca 1888 'roku.
3. Cent wywołania czynszu dzierżawnego ustanawia się:
a) za dobra Żubrza, Sichów i Pasieki na

czas do 23. czerwca 1883 rocznic po 4200 złr.
r>a czas od 24. czerwca 1885 do 23. 
czerwca 1889 rocznie po . 5100 złr.
na czas od 24, czerwca 19S9 do 23.
czerwca 1893 rocznie po . 5550 z łr

b) za grunta poleśniczowskie w Żubrzy ro 
cznie po . . 350 złr.,

4 Czynsz dzierżawny płacony będzie w półrocznych ratach 
z góry.

5. Tytułem kaucji złoży dzierżawca kwotę 4800 złr. w. a
6. Oferty mają być opieczętowane i zaopatrzone w wądja 

wynoszące kwotę 550 złr. i 35 złr. w a., zawierać rriają, 
nadto dokładne oznaczenie przedmiotu licytacji, i cyfrę (ozua 
czoną literam ) ofiarowanego czynszu dzierżawnego

Oferty te złożyć należy do rąk szefa departaraeutu I. 
magistratu najpóźniej d ia 8. stycznia 1884 do godziny lszej 
z f ołudnia. - -  Oferty nieoznaczające cyfrowo czynszu dzierża
wnego, lub też ewentualne nie będą wcale uwzględnione.

Szczegółowe warunki licytacji przejrzeć można w biurze I.- 
departamentu magistratu w urzędowych godzinach przedpołu
dniowych.

MAGISTRAT król. stoł. miasta 

L  vr 6 W, dnia 19. listopada 1883 3131 1 - 8

P r e m  l o w a n y
srebrnym medalem zasługi na międzynarodowej wystawie farma-

ceutyczuej we Wiedniu, 1883,
premiowany medalem premiowany dyplomem premiowany medalem 

w e  W i e d n i u  w  «  r  »  c  u  uagr dy
18S 0, 1880, w  C i e s z y n i e  1680,

B l t t n e r a

Wydawcy i właściciele J. Dobtzaóski i Ł  Groma*.- ■na*

jest naturalnym, uiesfałszowanym pro
duktem destylacyjnym z sosny,

jest środkiem orzeźwiającym i desinfek- 
cyjuym dla pokojów diiecięcych i infirme- 
rji, dla pokojów polożuic,

jest środkiem zapobiegawczym przeciw 
chorobom zaraźliwym , a to: dyfterji, szkar
latynie, odrze, ospie, tyfusowi, malarji i t.p.

jest środkiem balsamiczno-leczniczym w 
chorobach organów oddechowyccu, 

środkiem wzmacniającym nerwy, 
środkiem kojącym bole w osłabieniu, 

migrenie, reumatyzmie goścu, bola zębów itd.
wodą do ust dla odświeienia i oczyszcze

nia jamy ustnej i zębów, tndziei w celu
usunięcia u eprzyjemaego cuchuięcia z ust.

J dya!e prawdziwy BIT INK RA „Coaifurtn-Sprit“ je it do nabycia u 
J u l .  R i t t n e r M  aptekarza w B e i e h e n a u ,  w Niższej Auatrji, i w
sktadąeb niżej pedanych. —  Cena flaszki spiiyt jsu 80 ot., 6 flaszek 4 zlr.

Patentowany aparat do rozpraszania 1 złr. 80 ot.
We Lwowie w apt. P. Mikolascha, J.N&hlik i; w Krakowie v ipk. L. Wisz- 
uięwskitgo; W. Rodyka apt.; w Przemyślu W. Nsblika; w Samborze u K. 
Maresob; w Stanisławowie w apt. Jan* Maoury, w Tarnopolu u F. Jamró- 
giewieza, w Żutawńie o Tomaszewskiego, w Czśrniow .ach u W. Alth apt

T y lk o  w ted y  p raw d ziw y , j e ż e l i  opatrzony jest morką oehronaąt 
A parat do rozpyla ula nosi w y la n ą  firmę: „B lttuer, Beiekenau, N. Oe.

Z drukarni „Gazety Narodowej.6

Widok flaszki z Blttnera 
spirytusom sosnowym i 
patentów, rozpylaczem.


